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Wiceminister 
z Gorzowa

Premier Hanna Suchocka, na wniosek mini­
stra edukacji narodowej, powołała z dniem 31 
lipca br. na stanowisko wiceministra w tym re­
sorcie Kazimierza Marcinkiewicza (ZChN), doty­
chczasowego kuratora oświaty i wychowania w 
Gorzowie. Nowy wiceminister odpowiadać bę­
dzie za całokształt spraw związanych ze szkol­
nictwem podstawowym i ogólnokształcącym.

Kazimierz Marcinkiewicz, rodowity gorzowianin, ma 
33 lata. Jest magistrem fizyki. W tym roku ukończył 
podyplomowe studium organizacji i zarządzania na 
UAM w Poznaniu. Pierwszą pracę zawodową podjął 
w Szkole Podstawowej nr 17 w Gorzowie, awansując 
w niej na stanowisko zastępcy dyrektora. W sierpniu 
1990 wygrał konkurs na stanowisko kuratora oświaty 
i wychowariia w Gorzowie. Funkcję tę pełnił do dnia 
nominacji. Żonaty (żona Maryla — nauczycielka na­
uczania początkowego w szkole nr 17), troje dzieci.
♦ Nasze wcześniejsze infornacje znalazły w koń­
cu oficjalne potwierdzenie. Ostro sprzeciwiająca się 
tej kandydaturze Unia Demokratyczna ‘‘odpuściła" 
w ten sposób praktycznie cały MEN (szef resortu 
jest także członkiem ZChN). A tak przy okazji: nie­
którzy partyjni koledzy wiceministra Marcinkiewicza 
z gorzowskieg ZChN oburzają się na “Nową" za 
informacje o bankiecie wydanym przez eks-kura- 
tora w lubniewickim ośrodku wczasowym. Czyżby 
w ZChN ministerialny awans nie stanowił wystar 
czającego powodu do radości, której to bankiet (jak 
zwal, tak zwał) jest w końcu uznaną wszędzie formą 
wyrażania? (jas)

256 milionów sztuk papierosów wartości ponad 108 miliardów złotych, zakupionych w Zakładach Przemysłu Tytoniowego w 
Krakowie z zamiarem rozprowadzenia w Bułgarii i Rumunii trafiło do odbiorcy krajowego. Skarb państwa został oszukany o blisko 
44 miliardy.

P a p i e r o s o w y  t y g i e l
Początek nielegalnych transakcji, aczkolwiek trudno 

byłoby się doszukiwać wówczas znamion nielegalno­
ści, datuje się od pierwszych dni października ubiegłe­
go roku. W gabinecie dyrektora Zakładów Przemysłu 
Tytoniowego w Krakowie zjawił się w towarzystwie kilku 
mężczyzn Leszek B, legitymujący się austriackim pa­
szportem, i wyraził chęć kupienia znacznej ilości produ­
kowanych tam papierosów. Efektem owocnych rozmów 
byto podpisanie 9 października umowy na sprzedaż do 
Bułgarii i Rumunii256 milionówsztukpapierosów“Marl- 
boro", “Caro", "Carmen" i “Kapitan", o wartości 108

miliardów 400 milionów złotych. Ta pokaźna sumka 
była zaledwie ceną zbytu, którąw przypadku rozprowa­
dzania towaru w Polsce trzeba by było powiększyć o 
60% z tytułu podatku obrotowego należnego skarbowi 
państwa.

Z powodu przeznaczenia towaru na rynki zagranicz­
ne, 60% podatek przestał w tym wypadku obowiązy­
wać. Aby formalnościom stało się zadość, należy 
wspomnieć także o tzw zielonej karcie — pisemnym 
potwierdzeniu z przejścia granicznego, że papierosy 
opuściły rodzimy kraj. Leszek B. zobowiązał się dostar­

czyć do ZPT w Krakowie kserokopię faktury poprze­
dniej partii z potwierdzeniem urzędu celnego. Operacja 
ta miała przyspieszyć realizację odbioru kolejnych se­
tek tysięcy papierosów.

Przekupni celnicy
Eksportowe zamierzenia Leszka B. były oczywiście 

fikcją. Papierosy od samego początku miały pozostać 
w kraju, rozprowadzone na tutejsze rynki.
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W upalną sobotę, 8 sierpnia, 
kiedy prawdziwy żar lał się z nie­
ba, wybraliśmy się w podróż, aby 
przekonać się, jak wypoczywają 
nad jeziorami Pojezierza Lubu­
skiego mieszkańcy i goście na­
szego regionu.

Wypoczynek nad jeziorem
Niesulice — to wieś turystyczno- 

wypoczynkowa, położona nad je­
ziorem Niesłysz, jednym z najwię­
kszych akwenów Pojezierza Lubu­
skiego, w odległości 10 km od Świe­
bodzina. Miejscowość bardzo po-

Fot. Krzysztof Mężyński

pularna, ze względu na swoje atra­
kcyjne położenie i stosunkowo dużą 
bazę turystyczną — kilka ośrodków 
wczasowych oraz prywatne kwate­
ry we wsi — odwiedzana nie tylko 
przez krajowych gości. Minęły już 
czasy, kiedy próżno było się uga­

niać po wsi w poszukiwaniu 
zimnych napojów czy szyb­
kiego posiłku.

Jak grzyby po deszczu, w 
dwu ostatnich sezonach, wy­
rosły punkty małej gastrono­
mii z prawdziwego zdarze­
nia. Jest bardzo ładna, ze 
smakiem zaprojektowana i z 
miłą obsługą— smażalnia 
ryb, jest pizzeria i rożen. 
W każdym punkcie bogaty 
wybór napojów, a ponadto 
plenerowa kawiarenka z 
lodami.

Turysta nie dysponujący 
własnym sprzętem do spo­
rządzania posiłków i posia­
dający pieniądze może się 
nie martwić, z głodu nie 
zginie.
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6 central związkowych oświadczyło 
wczoraj, że wszczyna spór zbiorowy z rzą­
dem w sprawie spadku wynagrodzeń i 
dochodów realnych.

Spór zbiorowy 
z rządem

W liście do premier Hanny Suchockiej poinformowały 
otym: Federacja ZZ Górników, NSZZ “Solidarność 80", 
OPZZ, ZZ Górników w Polsce, ZZ Maszynistów Kole­
jowych w Polsce, ZZ Rolnictwa "Samoobrona". Stano­
wiska rządu związkowcy oczekują do piątku (14 sierp­
nia) i wzywają do niezwłocznego podjęcia rokowań.

Doradca prasowy pani premier, Zdobysław Milewski 
powiedział po południu, że dokument ten nie trafił do 
H.Suchockiej.

Z. Milewski wyraził ubolewanie, że “informuje się 
prasę o fakcie wystania listu do kogoś z władz RP, a 
dopiero potem taki dokument trafia do adresata”.

(PAP)

Policjanci 
w  Europie

W ubiegłym roku policjanci zielonogórscy i nie­
mieccy z okręgu Cottbus nawiązali kontakty — 
powstała inicjatywa przybliżenia obu służb poli­
cyjnych społeczeństwu polskiemu i niemieckie­
mu. Przedsięwzięcie objęli patronatem: woje­
woda zielonogórski i premier Brandenburgii, 
Manfred Stolpe. Zaplanowano cykl imprez od 
10 do 17 sierpnia pod wspólnym hasłem “MY W 
EUROPIE".

Przez cały tydzień będzie trwało seminarium dla 20 
młodych policjantów z Polski i Niemiec. Jednak naj­
ważniejsze wydarzenia, dostępne szerokiej publicz­
ności odbędą się w dniach 14-16 sierpnia w Zielonej 
Górze, na błoniach nad Nysą, między Zasiekami a 
Forst oraz w Cottbus.
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Wczorajsza relacja z festiwalu miała charakter pod­
niosły i bardzo uroczysty, taki był jednak dzień inaugu­
racyjny, choć i ten, im bliżej wieczora, przechodził w 
swojskość i lekkość, a w godzinach nocnych zamienił 
się w bratanie wszystkich ze wszystkimi. Długo w noc 
rozprawiano o uczcie, jaką zgotowali tancerze z Nowej 
Zelandii, a w czasie “Wieczoru Narodów”, w którym 
obok nich wzięli udział Belgowie, doszło nawet do 
męskiego topless. Zdecydowanym przebojem towarzy­
skim stał się pocałunek Maorysów, który nad zbliżenie 
ust przedkładał kontakt 
nosów.

Rozpoczęły się też 
przymiarki do wyboru 
miss festiwalu, i każdy ze­
spół rozgląda się za naj­
piękniejszą spośród swo­
ich dziewcząt, rozstrzyg­
nięcie ma nastąpić w so­
botę.

Zdecydowano też, że 
dzisiejszy koncert ka­
pel i instrumentalistów 
w palmiarni, po prezen­
tacji zostanie prze­
kształcony w bal, pod­
czas którego przedsta­
wiciele grup folklory­
stycznych będą uczyli 
swego tańca narodowe­
go. Bal ten będzie, od­
płatnie, otwarty dla 
mieszkańców miasta.
Organizatorzy zapra­
szają.

Również wczoraj postanowiono, że obiecany do 
wylosowania samochód zostanie przyznany w przy­
szłym roku, gdyż nie wszystkie karnety zostały sprze­
dane.

We wczorajszym, I Koncercie Festiwalowym okla­
skiwaliśmy trzy zespoły. Jako pierwsi wystąpili Francu­
zi. Les Bons Enfants D'Etaples - Sur - Mer to zespół 
z małego nadmorskiego miasteczka, który kultywuje tra­
dycje i obrzędy ludu żyjącego z rybołówstwa. 
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HILAREGO, KLARY, LECHA

Hilary —  grec. hiłuros - radosny, wesoły, oznacza człowieka o 
pogodnym usposobieniu. Klara —  lac. dum - jasny, wyraźny, ta, 
która jaśnieje przykładem własnego życia i cieszy się z lego powodu 
zasłużona sława. Lech —  imię legendarnego protoplasty Polaków 
(Lachów, przez Kadłubka zwanych Lechitami ). •

u ttte tu tic tf,
Hilary Meciszewski (I802 —  I855). polityk, publicysta, krytyk 
tetralny. działacz kulturalny. Hilary Szpilowski (1753 —  1827). 
architekt, budował liczne klasycystyczne pałace i kościoły, (kamie­
nica Bendkowskiego w Warszawie). Lech Józef Niemojewski (1894 
— 1952), architekt, prof. Politechniki Warszawskiej.

“T fttfS jt e iz ie ń

Co prawda chińskie przysłowie mówi: “ Im więcej wiesz tym więcej 
masz szczęścia", ale w  dzisiejszych czasach nie wystarcza sama 
wiedza. Szkoła nie jest końcem, lecz początkiem edukacji. Dopiero 
później doświadczenie czyni człowieka niezastąpionym.

'K n & n i& z  fa a to fu f& p it i

1972 r. —  Wycofanie ostatniej amery kańskiej jednostki sil nazie­
mnych z Wietnamu Południowego. 1941 r. — Marszałek Francji 
Petain nawołu je Francuzów do okazania poparcia dla Nicmicc nazi­
stowskich. 1938 r. —  Niemcy rozpoczynają mobilizację sil zbroj­
nych.

HOROSKOP

Urodzeni 12 sierpnia doskonale potrafią planować i jeszcze lepiej te 
plany realizować. Zawsze pełni energii zapewniają dostalnie życie 
sobie, także innym. Nie ma zawodu w którym nie umieliby sobie 
poradzić. Cieszą się dużym zaufaniem osób wysoko postawionych, 
co tym bardziej ułatwia im zrobienie kariery.

j P O G O D A
! - &  5.13-20.08
! Dzisiaj będzie pogodnie i ciepło. 

Zachmurzenie małe lub umiarko­
wane.
Temp.max.od2l do26C 
Temp. min, od 12 do I4 C  
Wiatr z kierunku południowo-za­
chodniego.

NOTOWANIA
/ 'V

GLOGOW
U SD  13.440 13.520 D EM  9.020 9.100 
G O R Z Ó W  K A N T O R  U L. S T R Z E L E C K A  
USD  13.450 13.500 D EM  9.070 9.100 
L U B IN  K A N T O R  B  A X
USD  13.400 13.500 D EM  8.950 9.080 
ZIELONA GÓRA
USD  .13.420 13.520 D EM  9.000 9.100

Fot. Krzysztof Mężyński
— Czy rzeczywiście twoje mieszkanie jest takie wilgotne? 
— Bardzo. Dziś w pułapce na myszy znalazłem rybę.

Bułgarzy -  audi guatro, uczniowie -  yolkswagena derby

Udana zasadzka rzepińskich policjantów
przed dworcem zauważyli takie auto. Przed oddaniem 
go Niemcowi, postanowili jednak oczyścić teren z ko­
lejnego przestępcy i dać szansę Temidzie na wymie­
rzenie sprawiedliwości. Dlatego przygotowali zasadz­
kę, a ponieważ złodzieja uciekającego audi quatro trud­
no dogonić fiatem lub polonezem — postanowili... wy­
puścić powietrze z jego koła.

Całą noc czekali bez efektu. Cierpliwość opłaciło się, 
bo około dziewiątej w pobliżu skradzionego samochodu 
zaparkował czarny BMW — także na zagranicznych 
numerach rejestracyjnych. Wysiadło z niego czterech 
mężczyzn, a piąty pozostał za kierownicą. Czwórka 
podeszła do audi, a jeden wyjął kluczyki i próbował 
otworzyć drzwi. Zauważyli brak powietrza w kole, więc 
pytali kierowcę TIR-a stojącego w pobliżu, czy wie co 
stało się z tym kołem.
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Coraz biażej Puerto Rico
Tratwą przez ocean

Jesteśmy 70 dni na oceanie. Pozostało do przepły­
nięcia 300 mil morskich. Będziemy przypuszczalnie w 
Puerto Rico za ok. 10 dni. Nasza pozycja na 12.00 GMT 
dnia 09.08.1992-19.32’ N i 60.38’ W.

Zbliżamy się na obszar strzelań U.S.Navy w pobliżu 
wybrzeża Puerto Rico. Jest to dla nas spora przeszko­
da nawigacyjna, którą musimy pokonać. Warunki me­
teorologiczne dobre. Wody i żywności mamy wystar­
czającą ilość. Łowimy sporo ryb, którymi uzupełniamy 
nasze codzienne menu.

Obecnie jesteśmy na statku m/v Polonia na którego 
kursie akurat znaleźliśmy się.

Po uzupełnieniu zapasów ruszamy dalej. Cel już 
blisko.

jn 09 I  24 dzień strajkuO s ta tn i d z w o n e k
Lubin

Czas pozostawiony rządowi 
przez MMKS minął. W ostatnim mo­
mencie odezwał się właściciel 
KGHM — minister Janusz Lewan­
dowski, który jednak podtrzymał te­
zę Lecha Wałęsy o możliwości roz­
mów po przerwaniu strajku. Ogrom­
ne poruszenie wywołała telewizyjna 
informacja o zniesieniu ceł na im­
port miedzi. Oznaczałoby to, że 
nasz kraj z eksportera przemieniłby 
się w importera. Komentarz do tego 
zbyteczny. Po wielu interwencjach 
MMKS uzyskano informację, że ta­

ka decyzja z rządu nie wyszła, a jej 
podanie w środkach przekazu jest 
pomyłką, bowiem dotyczy to tylko 
złomu miedziowego.

Wczoraj rano przekazano nam 
opinię Związku Zawodowego Pra­
cowników Przemysłu Miedziowego 
w sprawie podjętych przez Radę 
Nadzorczą decyzji o przekształce­
niu KGHM w holding. Wykazuje się 
w niej błędy formalne i merytorycz­
ne Rady. Ukazało się także oświad­
czenie MMKS w sprawie artykułu 
Waldemara Kuczyńskiego zamie­
szczonego w "Gazecie Wyborczej".

Strajkujący uznali, że autor artykułu 
pomówił ich o tendencje anarchisty­
czne.

Jesteśmy zdziwieni, że do rozpra­
wy z nami — piszą strajkujący — 
używa się języka przypominające­
go lata 50. oraz sięga się po argu­
menty z okresu walki z robotnikami 
Poznania, Gdańska, Szczecina, Ur­
susa i Radomia, którzy jak my — 
domagali się chleba i godnego ży­
cia. Ich okrzyczano warchołami — 
nas wywrotowcami.
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Ostatnio, dzień po dniu, policjanci z komisariatu 
kolejowego w Rzepinie odszukali i odzyskali dwa 
cenne samochody: audi quatro skradzione Niemco­
wi w Słubicach oraz volkswagena derby, którego w 
tym mieście stracił Polak. Pracują w Rzepinie i 
specjalizują się w “kolejówkach”, ale zasadzkę na 
złodziei audi quatro przeprowadzili jak na kryminal­
nym filmie, natomiast volkswagena derby odszuka­
li metodą: po nitce do kłębka, a raczej: do... garażu. 
Oba auta skradziono w Słubicach, ale odszukano w 
Rzepinie, co jest charakterystycznym przejawem 
przygranicznych realiów.

Niemiec, właściciel czarnego audi quatro zgłosiłpoli- 
cji, że na parkingu w Słubicach jacyś mężczyźni brutal­
nie wypchnęli go z samochodu i... odjechali. Meldunek 
o tym wydarzeniu trafiłtakże do Rzepina, gdzie funkcjo­
nariusze z Kolejowego Komisariatu Policji na parkingu

Ludzie zamieszani w aferę FOZZ chcą przejąć jedną z głównych firm ubezpieczenio­
wych!

Prezes Najwyższej Izby Kontroli, Lech Kaczyński 
twierdzi, że NIK otrzymuje coraz to nowe informacje w 
sprawie afer, o których informował w ubiegłym tygodniu 
podczas konferencji prasowej. Jedna z tych informacji 
jest następująca: “duża firma ubezpieczeniowa ma być 
przejęta przez ludzi związanych z aferą FOZZ oraz 
innymi poważnymi aferami gospodarczymi”.

Prezes NIK nie ujawnił żadnych nazwisk, ani nazwy 
firmy. Stwierdził, że na pewno nie dotyczy to ZUS. Jego 
zdaniem przejęcie owej firmy ubezpieczeniowej przez 
tych ludzi byłoby groźne dla państwa.

Prezes Kaczyński potwierdził, że NIK otrzymał z kilku 
źródeł informację, iż podejmowane były próby wykupie­
nia z więzienia dyrektora FOZZ i jego zastępczyni. Jest 
to informacja o charakterze bardziej sensacyjnym niż 
rzeczowym i nią NIK zajmować się nie będzie.

Kaczyński powiedział, że współpraca NIK z prokura­
turą “nie jest dobra". Ze stu kilkudziesięciu spraw prze­
kazanych ostatnio przez NIK organom ścigania niewie­
le znalazło swój epilog w sądzie, znaczna ilość została 
umorzona.
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Katolickie radio 
w Gorzowie

Przed kilkoma dniami w Gorzowie podpisany zo­
stał akt notarialny zawiązujący spółkę z o.o. o na­
zwie “Radio Gorzów". Jej udziałowcami zostali: die­
cezja zielonogórsko-gorzowska, wojewoda gorzo­
wski (reperezentujący skarb państwa), gmina Go­
rzów, Diecezjalne Stowarzyszenie Rodzin Katolic­
kich, Towarzystwo Przyjaciół KUL oddział w Gorzo­
wie oraz pani Anna Gabriela Waleńska-Młynarczyk. 
Pracami zarządu nowej spółki kieruje Mirosław Czu- 
bieniak. Emisja pierwszego, lokalnego programu 
radiowego przewidziana jest w drugiej połowie 
września br. (jas)

Maluchy zwyżkują, peep show w stałej cenie

S t r i p t l z  n a  k o ł k a c h
(korespondencja własna z Warszawy)

Od czasów zlikwidowania wielkiej stołecznej gieł­
dy samochodowej na Bemowie miłośnicy motory­
zacji wybierają się w niedzielę na jeden z kilku 
konkurencyjnych placów, które ciągle rywalizują o 
palmę pierwszeństwa. Jednym z dwóch najwię­
kszych (oprócz Żerania) jest giełda w Słomczynie
— na trasie w stronę Grójca.

Każdej niedzieli przyjeżdża tu około 2 tys. samocho­
dów. Ilość zawieranych transakcji — podobnie jak na 
innych giełdach— dość umiarkowana. W połowie lipca 
nastąpiło co prawda pewne ożywienie, ale ostatnia 
podwyżka cen benzyny znów osłabiła obroty. Prawie

wszystkie transakcje dotyczą cztero-pięcioletnich ma­
luchów (20-25 min zł). Choć nie brakuje też amatorów 
fiacikówdziesięcio-dwunastoletnich (7,5-10 min zł). Na­
tomiast trzeba mieć wiele szczęścia, by trafić na ama­
tora dwuletniego lub młodszego malucha. Chyba, że z 
wywoławczych 34 min zł za auto z 1990 r. spuści się 
5-6 milionów.

Choć więcej jest oglądających niż kupujących, orga­
nizatorzy giełdy nie narzekają na obroty. Wjazd kosztu­
je 100 tys. złotych, a publikę napędza ostatnio... striptiz 
na kotkach! Ktoś wpadł na prosty w gruncie rzeczy 
pomysł, panowie wszak równie chętnie oglądają ele­
ganckie mercedesy, jak piękne dziewczyny. Zwłaszcza

zaś ci, których ani na jedno, ani na drugie nie stać. 
Tych zaś przecież na giełdach samochodowych jest 
najwięcej...

Tak więc w niedzielę do Słomczyna zajechał autobus. 
W specjalnej kabinie, oddzielonej szybą od widowni 
kilka młodych dziewcząt, już na wstępie dość skromnie 
ubranych, zdejmowało resztki swojej garderoby w rytm 
przebojów Boney M. i Donny Summer. Pięciominutowy 
spektakl za jedyne 50 tys. zł. Autobus z kokieteryj­
nymi zasłonkami oblegały prawdziwe tłumy. Nie bra­
kowało takich, którzy kilka razy sięgali do kieszeni po 
50 tys. zł...

cdstr. 2

La sy  p ło n ą  d a le j
Trwają działania gaśnicze na obszarze dwóch wielkich pożarów w woj. zielonogórskim. Większy z 

nich rozprzestrzenia się niedaleko Żagania (okolice Czernej Żagańskiej), w dużej części na terenie 
poligonu. Z powodu trudno przejezdnych wojskowych dróg, strażacy mają niełatwy dostęp do 
najbardziej zagrożonych miejsc. Nie ma natomiast sygnalizowanego przez nas zagrożenia stacji 
paliwowej koło Żagania. Przedwczoraj liczono również na pomoc pogody, jednak spodziewane deszcze nie 
spadły w wystarczających ilościach. Mimo to, zachmurzenie i brak wiatru są sprzymierzeńcami strażaków.

Drugi pożar niedalćko Olszyny ma mniejszy zasięg. Ze względów bezpieczeństwa na drogę wiodącą do 
granicy nie wpuszczane są samochody przewożące materiały palne. Jak poinformował oficer dyżurny 
straży pożarnej, ogniomistrz Dariusz Kucharski, sytuację można jednak uznać za opanowaną. Wczoraj 
około godz. 19.00 paliły się warstwy dolne lasów. Sztab operacyjny obserwuje teren ze śmigłowca, informując
0 ewentualnych nowych zarzewiach ognia. Oprócz lokalnych, w akcji gaszenia, dalej biorą udział jednostki 
straży z Legnicy, Opola i Jeleniej Góry. Nowe, kilkuarowe ogniska zapalne zanotowano też w okolicach Lubska
1 Żar. (rik)



d G a z e t a N o w a NR 174 * ŚRODA * 1 2  SIERPNIA 1992

~ C ł h

NIK przyspiesza, prokuratura zwleka

po mapie
Turcja zasypana śmieciami

ANKARA. Góry śmieci zalegająw czterech głów­
nych miastach tureckich po dwóch tygodniach straj­
ku pracowników miejskich zakładów oczyszczania. 
Chodzi tu o Ankarę, Stambuł, Izmir i Trabzon. Strajk 
rozpoczął się pod koniec lipca.

Szczególnie niepokojąca sytuacja wytworzyła się 
w tych dzfelnicach, gdzie znajdują się restauracje i 
kawiarnie. Odpadki żywnościowe przyciągnęły tu 
stada szczurów, a także dzikich kotów.

Prezydent bez pełnomocnictw
DUSZANBE. Prezydent Tadżykistanu Rachmon 

Nabijew został pozbawiony wszystkich nadzwy­
czajnych pełnomocnictw, przyznanych mu na 
kwietniowej sesji parlamentu. Decyzję taką podjęli 
wczoraj deputowani do Rady Najwyższej Tadżyki­
stanu. Parlament wybrał na swego przewodniczą­
cego 41 -letniego AkbarszoIskandarowa, który do 
tej pory pełnił funkcję spikera Rady Najwyższej.

Ewakuacja 
matek z dziećmi
SARAJEWO. W poniedziałek wieczorem podpi­

sano porozumienie w sprawie ewakuacji matek z 
dziećmi z Sarajewa. Układ ten podpisali przedsta­
wiciele sił pokojowych ONZ, władz serbskich z Boś­
ni i Hercegowiny oraz Ambasady Dziecięcej, która 
jest jedną z działających w Sarajewie organizacji 
humanitarnych.

18 osób zostało zabitych, a blisko 180 rannych w 
ostatnich 24godzinach naterenie Bośni. Taki bilans 
przedstawiły wczoraj po południu lokalne władze 
medyczne. W samym Sarajewie zginęło 6 osób, a 
60 zostało rannych.

Miasto było bombardowane w nocy przez serb­
skich nacjonalistów. Sytuacja w Sarajewie jest 
wciąż bardzo trudna.

Zwolnienia cudzoziemskich 
robotników
TEL AWIW. Zwolnienie z pracy ponad 13 tys. 

cudzoziemskich robotników budowlanych, w tym 
również Polaków, zapowiedziała wczoraj rzeczni­
czka izraelskiego biura ds. zatrudnienia. Powodem 
tej decyzji jest zamrożenie budowy żydowskich ko­
lonii na ziemiach okupowanych. Rzeczniczka pod­
kreśliła, że redukcje te obejmą robotników cudzo­
ziemskich na terenie całego Izraela, by zwolnić 
miejsca pracy dla rdzennych Izraelczyków.

Francuski AWACS 
odleci nad Adriatyk
i'.'PARYŻ. Frar 
tjajig poinformował wczoraj, że “w najbliższych go­
dzinach, bądź'dniach” zostanie ogłoszona inicjaty­
wa Francji w sprawie serbskich obozów. Paryż 
zamierza “znacznie nasilić międzynarodową czuj­
ność” w kwestii wspomnianych obozów.

Francuski samolot wyposażony w radarowy sy­
stem wczesnego ostrzegania (AWACS) zostanie 
udostępniony Unii Zachodnioeuropejskiej (UZE) i 
wykorzystany do kontroli embarga handlowego 
przeciw Serbii.

Zwycięstwo Muzułmanów
TEHERAN. Duchowy przywódca Iranu Ali Cha- 

menei oświadczył, że Stany Zjednoczone zostaną 
wyizolowane na świecie, a w niektórych państwach 
arabskich, takich jak Egipt, Algieria, Maroko i Tune­
zja, pojawią się “rządy muzułmańskie” na wzór 
republiki irańskiej. Na spotkaniu z ambasadorami 
Iranu na świecie, Chamenei stwierdził, że “potęga i 
stabilność USA znikną, tak jak runął imperializm w 
państwach Wschodu”.

Jelcyn nie podpisał 
ustawy o obronie
MOSKWA. Prezydent Rosji Boris Jelcyn nie

podpisał przyjętej przez Radę Najwyższą ustawy o 
obronie. Dokument został odesłany z powrotem do 
parlamentu. Punkt sporny stanowi kwestia miano­
wania ministra obrony. Parlament zatwierdził pro­
pozycję, zgodnie z którą ministra obrony mianuje 
prezydent za zgodą Rady Najwyższej. Boris Jelcyn 
dopatrzył się w tym łamania obowiązującej konsty­
tucji, zgodnie z którą, rosyjskich ministrów, w tym 
ministra obrony, mianuje prezydent po przedsta­
wieniu składu rządu. Rada Ministrów na razie nie 
została jeszcze sformowana.

Rząd ściąga posiłki 
wojskowe

KABUL. Ponad 30 tysięcy zwolenników kabul- 
skiej koalicji rządowej opuściło wczoraj miasto Ma- 
zar-e-Szaref na północy Afganistanu, udając się w 
kierunku Kabulu.

W ostatnich dniach siły hekmatiarowskie przepro­
wadziły zmasowany atak rakietowy na strategiczne 
punkty w Kabulu. W wyniku ostrzału zginęło kilkaset 
osób (agencje mówią nawet o tysiącu zabitych), 
zniszczpnych zostało wiele domów, m.in magazyn 
leków szpitala Międzynarodowego Czerwonego 
Krzyża w stolicy.

Nowy rząd marokański
RABAT. Król Maroka Hassan zdymisjonował 

rząd, pragnąc utorować w ten sposób drogę do 
powołania nowej administracji, która nadzorować 
będzie zwołane w tym kraju pierwsze od ośmiu lat 
wybory.

72-letni Mohammed Karimlamranizostałmiano- 
wany wczoraj przez króla Hasana II nowym premie­
rem rządu marokańskiego. Zastąpi on 63-letniego 
Azeddina Larakiego. Nowy premier ma wkrótce 
ogłosić skład swego rządu.

cdzestr. 1
Według Kaczyńskiego, NIK nie chce być nową policją, czy 

też nową prokuraturą. Najwyższa Izba Kontroli w pierwszym 
rzędzie ma za zadanie kontrolować działalność różnych sfer 
działalności ważnych z punktu widzenia państwa i informo- 
wanieotym odpowiednich władz—przede wszystkim Sejmu, 
ale także prezydenta i rządu.

Jedną z najważniejszych spraw, która nie trafiła jeszcze 
do sądu jest tzw. afera FOZZ. W latach 1990-91 z ramienia 
NIK pracował nad nią Anatol Lawina, a materiały przeka­
zane zostały prokuraturze jeszcze przed śmiercią poprze­
dniego prezesa NIK, Waleriana Pańki.

Zdaniem Kaczyńskiegonajgroźniejszazpunktu widzenia 
interesów państwa jest tzw. afera rublowa. Może ona ko­
sztować skarb państwa nawet 17 bln złotych.

Afera rublowa dotyczy dwóch spraw. Przede wszystkim 
rozliczeń z Niemcami (wtejsprawie bardzo trudne rokowa­
nia prowadzi Ministerstwa Współpracy Gospodarczej z

Zagranicą). Chodzi o kwotę 2 mld marek. Mechanizm tych 
machinacji był następujący: w Polsce obowiązywał wów­
czas kurs rubla transferowego w wysokości 2090 zł, w 
Niemczech (już po unii walutowej)—2,34 marki. Wiele firm 
przeprowadziło fikcyjne transakcje impotowe z byłej NRD, 
dzięki czemu za każde2.090 uzyskiwano ok. 10 tys. zł. Zaś 
bank niemiecki zgromadził, do rozliczenia z Polską nadwy­
żkę rubli transferowych za ok. 2 mld marek.

Druga strona afery rublowej kosztowała nas 400 min 
dolarów, które wypłynęły z Polski. Polskie firmy kupowały 
np. olbrzymie ilości ziemniaków wSzwajcarii z przeznacze­
niem dla byłego ZSRR. Ruble zamieniano na złote, złote 
na dolary i dolary “wyparowywały” z Polski. Część zysku 
została w kieszenią polskich biznesmenów, ale nawet jeśli 
oni zapłacili od niego podatek, to straty dla bilansu płatni­
czego państwa są ewidentne, twierdzi Kaczyński.

Zbigniew BISKUPSKI

Udana zasadzka rzep ińskich  policjantów
cdzestr. 1

Nie wiedział, a kiedy pytający wrócił do grupki przy aucie, 
policjanci przystąpili do akcji. Czterech zatrzymali przy 
samochodzie, a piątego “wyjęli” zza kierownicy BMW. Po­
tem okazało się, że w tej grupie był jeszcze jeden, który 
zaraz po przyjeździe BMW poszedł do dworcowego bufetu. 
Kiedy zorientował się, że koledzy wpadli, uciekł z Rzepina, 
ale wkrótce zostałzatrzymany przy stacji CPN w Słubicach.

Okazało się, że są Bułgarami na gościnnych występach. 
U jednego znaleziono dowód rejestracyjny skradzionego 
audi, wystawiony na nazwisko Niemca, który zgłosił o 
kradzieży oraz kluczyki. Drugi miał przy sobie 8.000 DM, 
więc na tym etapie postępowania nie można wykluczyć, że 
chciał kupić to kradzione auto.

Kolejna udana akcja “samochodowa” policjantów z rze­
pińskiej “kolejówki” dotyczyła volkswagena derby, którym 
—na oczach właściciela—grupka młodych ludzi odjechała 
z parkingu w Słubicach. Policjanci z "kolejówki” w Rzepinie 
wiedzieli, że jeden z młodych mieszkańców tego miasta— 
uczeń szkoły samochodowej w Słubicach — ostatnio po­
szukuje volkswagena derby, aby wyremontować swój sa­

mochód tej marki rozbity w wypadku. Ustalono, iż ostatnio 
on i jego koledzy ze szkoły samochodowej, w garażu 
rozbierali na części vw derby koloru piaskowego. Policjanci 
pojechali tam, ale piaskowego volkswagena nie było, lecz 
tylkozielony, oficjalnie należący do jednego z tych młodych 
ludzi. Dokonano jednak przeszukania i znaleziono: drzwi, 
pokrywę bagażnika, silnik, fotele, koło. Policjanci uznali 
więc, że piaskowy volkswagen został już rozmontowany i 
jego reszty postanowili szukać u innego młodego miesz­
kańca Rzepina, który także chodzi do szkoły samochodo­
wej w Słubicach. Tu odnaleźli nadwozie i ślady tego, że z 
jednego volkswagena wycięto numer karoserii i wspawano 
go do drugiego. Przemalowano, dokonano przekładki i... 
miało być po sprawie, ale nie jest.

Wiele okoliczności kradzieży volkswagena derby wska­
zuje bowiem, że w Rzepinie działała szajka złodziei samo­
chodowych złożona z młodych mieszkańców tego miasta, 
uczących się w szkole samochodowej w Słubicach. Są 
podejrzani o kradzieże innych samochodów.

Janusz AMPULA

O sta tn i d zw o n e k
cdzestr. 1

Wczorajszy dzień upłynął pod znakiem oczekiwań na 
reakcję rządu. To już ostatni dzwonek — powiedzieli 
nam członkowie MMKS i będziemy zmuszeni przejąć 
kombinat miedzi. Zdajemy sobie sprawę, że jest to 
rewolucyjna decyzja, ale tylko w ten sposób możemy 
uratować miedź przed jej ubezwłasnowolnieniem i pla­
nowaną sprzedażą zagranicznym partnerom.

Głodówkę kontynuuje, mimo apelu MMKS o jej prze­
rwanie, czterech górników. Z całej Polski nadchodzą 
słowa poparcia dla strajkujących. Wbrew powszech­
nym opiniom także od “Solidarności”.

Mirosław Drews.

Głogów: Kolejny dzień nadziei
Po ostatnich rozmowach MMKS z ministrem Lewan­

dowskim członkowie MKS Huty Miedzi “Głogów” mają 
nadzieję na rychłe zawieszenie strajku w kombinacie. 
“Jeśli nie dojdzie do zawarcia wstępnego porozumie­
nia, to zdecydowani jesteśmy ha zaostrzenie formy 
protestu” — mówią działacze z MKS- Obecnie związ­

kowcy nie spodziewają się dostaw koncentratu mie­
dziowego, ale gdy zajdzie potrzeba, to nikt w hucie nie 
pozwoli na zniszczenie pieców. Hutnicy uruchamiają 
także sprzedaż miedzi przeznaczonej na zagraniczne 
rynki. Na razie wformie udzielania jednorazowych zez­
woleń na transporty.

Ale konflikt w hucie trwa. Teraz przyczynkiem jest 
premia, która ma zostać wypłacona przy najbliższej 
wypłacie wynagrodzenia za lipiec. Zgodnie z zawartym 
między Solidarnością, a zarządem spółki porozumie­
niem, premia ta wynosi ok. 240 tys zł na jednego 
pracownika. Komitet strajkowy stoi na stanowisku, że 
nie o te pieniądze trwa robotniczy strajk. “Nie będziemy 
brać żadnych ochłapów”— powiedział Eryk Ratajczak, 
przewodniczący Hutniczych Związków Zawodowych.
— “Jeśli będą mieli kłopoty finansowe, to niech nie 
płacą za mieszkania, niech sięgnie martwią, ?e zastrajk 
nikt im nie zapłaci. Związki są od tego, by wywalczyły 
potrzebne pieniądze.”
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Aresztowano fałszerzy whisky

Johnnie Walker 
z Magdalenki

Szefa fałszerzy, zajmujących się produkcją i sprze­
dażą podrabianych, wysokogatunkowych, zachodnich 
wódek i koniaków (gł. whisky Johnnie Walker — Red 
Label) zatrzymała stołeczna policja. Dzień później are­
sztowano jego dwóch wspólników. W nielegalnej roz­
lewni w Magdalence pod Warszawą zarekwirowano 10 
tys. butelek alkoholu przygotowanych do sprzedaży.

Jeden ze wspólników aresztowanego bossa ma pod­
wójne: polskie i niemieckie, obywatelstwo. Proceder 
obejmował teren całego kraju.

Zdaniem policji, wykryta rozlewnia najprawdopodob­
niej nie jest jedyną, w której aresztowani fałszowali 
alkohol. Wartość skonfiskowanych dotychczas trun­
ków oszacowano na 2,5 mld złotych.

Przejęto również linię technologiczną do ich produ- 
kcjiwrazzurządzeniami do filtrowania wody, specjalne 
kadzie, maszynę do butelkowania i kapslowania ogól­
nej wartości 300 min zł. (PAP)

Sąd Najwyższy nie uwzględnił wczoraj wniosku 
Prokuratora Generalnego o wstrzymanie wykony­
wania kary pozbawienia wolności wymierzonej 
Romanowi Gałuszczeza trwałe uchylanie się od 
służby wojskowej.

Gałuszko nadal 
w więzieniu

SN uzasadnił swoje stanowisko m.in. rychłym terminem (9 
września br.) rozpoznania rewizji nadzwyczajnej wniesionej 
na korzyść Gałuszki przez Prokuratora Generalnego.

Zdaniem SN— w tej sytuacji— za wstrzymaniem Gału­
szce wykonywania kary nie przemawiają ani względy spo­
łeczne, ani jego warunki osobiste, a uwzględnienie wniosku 
Prokuratora Generalnego mogłoby stanowić rodzaj presji 
na sąd, który będzie rozpoznawał rewizję nadzwyczajną.

R. Gałuszko został skazany 13 kwietnia br. przeż Woj­
skowy Sąd Garnizonowy w Krakowie, na 1,5 roku pozba­
wienia wolności za trwałe uchylanie się od obowiązku 
odbycia zasadniczej służby wojskowej.

Wyrok ten został 29 maja utrzymany w mocy przez Sąd 
Najwyższy.

W rewizji nadzwyczajnej Prokurator Generalny wnosi o 
zmianę tych orzeczeń przezwarunkowe zawieszenie—na
3 lata — wykonania kary wymierzonej Gałuszce i oddanie 
go w tym czasie pod dozór kuratora. (PAP)

Kom itet strajkow y  
w Stoczni Gdańskiej

Na wczorajszym posiedzeniu komisja zakładowa 
NSZZ “Solidarność” Stoczni Gdańskiej S.A. postanowi­
ła przekształcić się w komitet strajkowy. Decyzja ma 
związek z akcją prowadzoną obecnie przez Ogólnopol­
skie Porozumienie Komisji Zakładowych “Solidarno­
ści”, które obradować będzie w Stoczni Gdańskiej w 
najbliższy piątek. Wtedyównież zapaść ma decyzja o 
ewentualnym powołaniu Ogólnopolski ego, komitetu
strajkowego. 1 ........ .
m <m te ** * • - (PAP)

Radosny taniec 
Słowaków

cdzestr. 1
W skromnych, ale gustownych strojach, własnoręcz­

nie wykonanych zaprezentowali ceremonię pożegna­
nia przed wyjściem w morze.
The Sunday Group ze Szwecji, zespół wielopokole­

niowy, który przyjechał do Zielonej Góry z Soderhamn 
to prawdziwi amatorzy, na co dzień wykonują rozmaite 
zawody, tańcom oddają się przy niedzieli. W swoim 
programie pokazali tańce bardzo delikatne i finezyjne, 
o różnym tempie, bogato inkrustowane figurami. Towa­
rzysząca im grupa skrzypcowa Busarna, a od skrzy­
piec wywodzi się cała szwedzka muzyka ludowa, pod­
czas całego występu przypominała o muzycznym rodo­
wodzie folkloru.

Z prawdziwym wzruszeniem przyjęto młodzieżowy 
Zespół Tańca Ludowego “Lipa” ze Słowacji, którego 
ozdobą była skoczna muzyka i śliczna cymbalistka, 
urodziwe tańczące dziewczyny, unoszenia, podrzuty i 
skoki. Rogata, góralska dusza wychodziła z każdego 
tańca i każdego chłopaka. Pokazane przez nich obrzę­
dy ludowe — żniwiarzy, zapustników i pasterzy — 
etnograficznie szalenie autentyczne, przechodziły w 
teatr i urzekały młodością.

To był na pewno dzień Słowaków. (zet)

REDAKTOR DEPESZOWY 
Leszek Koncur

Dyrekcja PKP -  związkowcy

Dogadali się
Podczas rozmów przedstawicieli Międzyzakłado­

wych Komisji Związkowych NSZZ “Solidarność” Kole­
jarzy z dyrektorem generalnym PKP, zdecydowano 
odwołać zapowiadany na wczoraj w godz. 15.00-17.00 
strajk kolejarzy w Tarnowskich Górach i w Bytomiu.

Decyzję tę podjęli przedstawiciele “Solidarności”, 
gdyż “spotkali się z dobrą wolą pracodawcy”. Wszystko 
wskazuje na to, że większość postulatów zostanie speł­
niona. (PAP)

Koniec upałów?
Upały już się kończą. IMGW przewiduje na najbliż­

szy miesiąc — do 10 września— średnią tempera­
turę w normie, zaś opady powyżej normy.

Początkowo spodziewana jest jeszcze ciepła pogoda
— temperatury maksymalne 25-28 st., a minimalne 
15-12 st., możliwość burz. Do końca drugiej oraz w 
trzeciej dekadzie sierpnia temperatury maksymalne 18- 
22 st., a minimalne 14-8 st. Okresowe opady.

W ostatnich dniach sierpnia i w pierwszej dekadzie 
września temperatury maksymalne 19-25 st. z możli­
wością wyższych, a minimalne 13-9 st. Opady.

W ciągu najbliższych 4 tygodni można spodziewać 
się ok. 8 dni z temperaturą maksymalną powyżej 25 st., 
ok. 7 dni z temperaturą minimalną poniżej 10 st. oraz 
ok. 17 dni z opadem.

(PAP)

Amerykanie zainwestują dolary
Zakłady Papiernicze w Kwidzynie sprzedane

Amerykański koncern International Paper Company 
Inc. zakupił 80% akcji Zakładów Celulozowo-Papierni­
czych SA w Kwidzynie, na łączną sumę 120 min dolarów.

Całkowitą wartość tych zakładów wyceniono na 150 
min dolarów.

Koncern zobowiązał się zainwestować 175 min doi. 
do końca grudnia 1996 r., w modernizację, rozwój, 
poprawę jakości produkcji i ochronę środowiska. Jeżeli 
ocena opłacalności ekonomicznej po zrealizowaniu 
programu początkowego będzie pomyślna, koncern nie 
wyklucza dalszych inwestycji w Kwidzynie, wartości 
kilkuset milionów dolarów.

Zakłady Celulozowo-Papiernicze SAwKwidzynie na­
leżą do największych i najnowocześniejszych w Euro­
pie Wschodniej. Są drugim co do wielkości producen­

tem papieru w Polsce. Urządzenia z połowy lat 70. nie 
gwarantują im jednak konkurencyjności na światowych 
rynkach i tzw. bezpieczeństwa ekologicznego. Mają to 
umożliwić inwestycje amerykańskiego partnera — po­
wiedział minister Janusz Lewandowski. Prezes spółki 
Bronisław Woźniczko dodał, że ministerstwo uwzględ­
niło opinię załogi zakładów co do wyboru inwestora. 
Koncern zobowiązał się do utrzymania obecnego stanu 
zatrudnienia przez 18 miesięcy i pewnych przywilejów 
socjalnych.

Udzieli też pożyczki pracownikom na wykup przysłu­
gujących im 20% akcji przedsiębiorstwa.

Obecnie International Paper Company Inc. działa w 
125 krajach świata.

___________________________________________(PAP)

ROŻNE
•OOCHODOWA gra “Texas", druki gratis. 59-320 Polkowice, Miedziana 8/2.
(01-23464)
•DOCHODOWA kontrolowana gra dla każdego, koperta zwrotna + znaczek, 
informacja bezpłatna. 65-437 Zielona Góra, Skrajna 7/3. (01-23724)
•  DYWANY, chodniki z  kraju i importu- największy wybór, konkurencyjne ceny. 
PH “Rywal", Nowa Sól, Kościuszki 33 (Dom Kultury I piętro). (0 1-23341) 
•EKSTRA okazja, adresy firm wysyłających swoje reklamówki gratis, znaczek
3.500. Agencja “adsur'’ Głogów 1. (03-03672)
•EKSTRA okazja, darmowe reklamówki, kasety audiovideo, elektronika, za­
bawki, sprzęt sportowy, znaczek 3.500. "Adsur” Głogów 1. (03-03673) 
•ELEKTRYCZNY piec komorowy, wymiaiy komory 35 x 40 x 90 cm do 
wypalania szkła, porcelany, metali- sprzedam. Zielona Góra, tel. 731-58.
(01-23144)
•GILOTYNĘ mechaniczną do 3 mm, wiertarkę stołową, elektrody ER  20, EA 
146 - tanio sprzedam. Gorzów tel. 320-830 (0202926)
•GRZEJNIKI żeliwne metrowe (120 szt.) - sprzedam. Głogów 341-205. (0 3-
03684)
•JAPOŃSKI odtwarzacz z możliwością nagrywania Shivaki- Digital, nowy na 
gwarancji, stan idealny sprzedam, cena 2,9 min. ZG . tel. 637-43. (01-23217) 
•KA JAK  dwuosobowy pompowany nowy - sprzedam. Głogów, Wojska Pol­
skiego 15g/10. (03-03729)
•KOLUMNĘ pamikową - sprzedam. Głogów 341 -205. (03-03683)
•KRĘGI na studnie, studzienki, szamba, pokrywy- dostarcza “Budbet” Bobro­
wice, tel. 92. (01-22840)
•KUFRY motocyklowe niemieckie “pneumant" - tanio sprzedam. Głogów
34-56-52. (03-03737)
•LADĘ chłodniczą, przyścienną sprzedam. Nowa Sól, Piłsudskiego 59/4. 
(01-21338)
•MASZ chwilowe kłopoty finansowe. Przyjdź * pomożemy. Lombard, ul. Ku­
piecka 17 Z . Góra udziela pożyczki pod zastaw, tel. 722-41. (01-22530) 
•MILIARD wygrasz* zagraj, koperta + znaczek. Zielona Góra 4, skr. 14. 
(01-23555)
•OWCZARKI niemieckie, szczeniaki- tanio sprzedam. Rudno 86 c, 67-100 
NOWa SÓl. (01-23490)
•PALNIKI docięcia i spawania gazowego* taniosprzedam. Głogów33-90-34. 
(03-03708)
•PAN lub pani na rencie, zasiłku, bez mieszkania- zgłoś się- gratis otrzymasz 
mieszkanie na wiosce. Żary, Moniuszki 34/6. (01-23756)
•PRASĘ mimośrodową, piec do ceramiki -sprzedam (możliwość odstąpienia 
dzierżawy pomieszczenia 100 m kw., 25 KW, c,o.). Głogów 34-57-30. (03-
03718)
•R A T LER K I sprzedam. Zielona Góra, Kupiecka 19/2. <01-23 71 2)
•SILNIK elektryczny 13,5 KW, siatkę górniczą (12 szt.), motor WSK - sprze­
dam. Głogów 33-33-84. (03-03698)
•SKÓRY surowe nutrii* owiec, lisów rudych skupuje Garbarnia, Wolsztyn, B. 
Prusa 5. (01-23655>
•SKRZYNKĘ pocztową w Zielonej Górze odkupię, 126p 1975-82 kupię, ikonę 
XIX w. stare srebrne monety i medale sprzedam. 68-100 Żagań 1, box 80.
(01-23693)
•STODOŁĘ 500 m kw. we wsi Skąpe wydzierżawię. Oferty kierować Jarosław 
Rzepka 66-213 Skąpe 85. (01-23757)
• U L wielkopolski z  rodziną i osprzętem - sprzedam. Gorzów ul. Chopina 37/2
(02-02938)
•WRÓŻBY • chińska księga wróżb - cena .25 tys. zł. Płatne przy odbiorze. 
Wydawnictwo "Lech" skr. poczt. 825 66-410 Gorzów. (02-02907)

EXPRESS
•AGENCJA Krawczak poleca bardzo duży wybór domów, mieszkań, budów, 
parceli. ZielonaGóra, tel. 710-81. (01-23892)
•AGENCJA Krawczak poszukuje domów minimum 1000 m kw.centrum: Go­
rzów, Zielona Góra. Z G . Centrum Biznesu, tel. 710-81. (01-23893)
•FIATA 126p, rok prod. 1986, przebieg 60 tys. pilnie sprzedam. Czerwieńsk, 
Spokojna 1b po 15.00. (01-23889)
• F S O  1500, rok prod. 1985 sprzedam. Zielona Góra, Francuska 42/2. (Oi-
23881)
•NARESZCIEopłacalna hodowla nutrii! Zsatysfakcją. Informuję otym kolegów 
hodowców. Kontakt: Lewandowski Jan Zielona Góra, Braniborska 20 tel. 
282-13. (01-23812)
•NOWA Agencja Towarzyska "Marlena" zatrudni atrakcyjne, bezpruderyjne 
panie 18-25. Możliwość zakwaterowania. Oferty: BO Zielona Góra. (01-23394)
•  PALNIK wraz z  dwoma beczkami na ON x 2000 Ldo centralnego ogrzewania 
sprzedam. Zielona Góra, Braniborska 20. (01-23810)
•PEUGEOT 504D, 1978 r. w całości lub na części sprzedam, cena 5 min. 
Zielona Góra, tel. 44-86 w. 270 w godz. 15.00-17.00. (01-23822) 
•POSZUKUJEMY mieszkań 1,2 pokojowych do wynajęcia. “Alfadom” ZG . al. 
Niepodległości 36, tel. 707-64. (01-23851)
•POSZUKUJĘ małego mieszkania lub pokoju na okres jednego roku. Zielona 
Góra tel. 38-69 wew. 2 do 16.00. (01-23817)
•SPRZEDAM VW passat 1,6 diesel 1982 r. Zielona Góra, os. Pomorskie 1c/29
(01-23895)
•TYLKO dzięki “Nowej" dowiesz się o możliwości najkorzystniejszego sprze­
dania skór nutrii Informacja: LEWANDOWSKI, Zielona Góra, Braniborska 20 
tel.282-13.(01-23809)
•  UWAGA hodowcy nutrii!!! Zapewniam opłacalność hodowli i najwyższe ceny 
za skóry. Informacja: Lewandowski Zielona Góra, Braniborska 20 tel. 282-13.
(01-23811)
•ZATRUDNIĘ młode bezpruderyjne panie. Zapewniam zakwaterowanie. Lu­
bin, tel. 42-21 -23. (01-23818)
•ZATRUDNIĘ sprzedawcę kierowcę przy sprzedaży kurczaków z  auta. Zielona 
Góra, pl. Wielkopolski-bazar lub wieczorem tel. 68-106 w dniu ogłoszenia..
(01-23821)
•ZGUBIONOdokumenty osobiste na nazwisko Bilski Roman. Znalazcę proszę 
o zwrot na adres: Z G , Batorego 150/10. (ó i-23820)
•ZA R O B IS Z 100 min, napisz. Koperta plus znaczek. Zawadzki Zdzisław os. 
Poznańskie 65 66-446 Deszczno
•K IO S K  z wyposażeniem typ obornicki o pow. 16 m kw. przy Szkole Podsta­
wowej nr 3 w Dębnie Lub.—sprzedam. Dębno Lub tel. 24-53 po 20-tej. 
• D Z IA Ł K Ę  52 ary przy trasie Kostrzyn n/O — Gorzów w miejscowości 
Mościczki, teren uzbrojony, woda, elektryczność, telefon, obok mały lasek — 
sprzedam. Faściszewski Jan, Kamień Mały 11, woj. gorzowskie

Przerwa w dopływie prądu.
12.08.92 w godz. 8.00-15.00 m. Pielice
13 do 14.08.92 godz. 8.00-15.00 m. Zielona Góra
ul. Wrocławska od Struga do cmentarza, m. Raculka.

01-23535

Policjanci w Europie
cdzestr. 1

Zasieki z Forst połączy tymczasowy most pontonowy, 
tak, aby uczestnicy bez trudności mogli spotkać się ze 
wszystkimi atrakcjami jakie przygotowują dla nich organi­
zatorzy. W dniu festynu, tj. w sobotę 15 sierpnia, będzie 
można “forsować" Nysę bez paszportu, jedynie na podsta­
wie dowodu osobistego.

Atrakcje i rozrywki czekają nas już 14.08. w Zielonej 
Górze: o godz. 14.00 marsz ulicami miasta rozpoczną 
orkiestry policyjne, które następnie, o 15.30 dadzą galowy 
koncert na stadionie przy ul. Sulechowskiej. Tam również, 
po uroczystym rozpoczęciu święta będzie można obejrzeć 
m.in. pokazy skoków spadochronowych, akrobatyki moto­
cyklowej grupy policjantów z Berlina oraz tresury psów 
policyjnych. Na bocznych płytach stadionu — ekspozycja 
umundurowania i sprzętu, prezentacja sprawności straży 
pożarnej, przejażdżki na gokartach i kucykach. Ponadto 
występy taneczne i sportowe. O 20.30 zabawę zakończy 
parada sztucznych ogni.

Festyn w Zasiekach będzie miał podobny charakter — 
szerzej zaprezentuje się KS “Gwardia”, dzieci będą mogły 
bawić się na karuzeli, starsi na strzelnicy sportowej, w 
kościele w Zasiekach wszyscy wysłuchają koncertu chóru 
policyjnego.

Policjantów, w tych uroczystych dla nich dniach, odwie­
dzą przedstawiciele władz państwowych Polski i Niemiec.

Społeczność policyjna gorąco zaprasza wszystkich do 
wspólnej zabawy. (g)

Striptiz na kółkach
cdzestr. 1

Doskonały interes zwietrzyli w tym także rolnicy ze Słom- 
czyna, proponując zmotoryzowanym “oglądaczom” wjazd 
na swoje podwórka za symboliczną opłatę. — “Panie, jak 
policzę sobie po dwie dychy, a podwórze mam takie, że 
nawet sto mercedesów się zmieści, to nie będę musiał 
wcale krów doić” — szybko skalkulował jeden z tych, w 
pobliżu których ulokował się objazdowy peep show.

Stara kupiecka zasada “kupił, nie kupił, pooglądać warto” 
w tej sytuacji tym łatwiej przemawia do miłośników piękna, 
którzy giełdę samochodową!?) wybrali za obiekt swoich 
wypraw w niedzielne przedpołudnia.

Zbigniew BISKUPSKI

Przeciętne  
wynagrodzenie

Przeciętne wynagrodzenie miesięczne, uwzględnia­
jące podatek dochodowy od osób fizycznych, w drugim 
kwartale 1992 r. wynosiło 2.650 tys. zł i wzrosło w 
stosunku do pierwszego kwartału 1992 r. o 7,9% — 
informuje GUS.

Dane te służą celom określonym w przepisach o 
zasadach ustalania i rewaloryzacji emerytur i rent.

Średnia krajowa cena skupu żyta w lipcu 1992 r. 
wynosiła 85.900 zł za q.

Cena ta służy ustalaniu wysokości odszkodowań za 
szkody wyrządzone w związku z melioracją. (PAP)

S trażacy
w najwyższej gotowości

Wobec dużej liczby pożamwlk^strófalnego zagrożę* 
nia pożarowego, spowodowanego’przedłużającą ś ię W  
szą, Komendant Główny Państwowej Straży Pożarnej 
wprowadził wczoraj natereniecalegokrajustan najwyższej 
gotowości operacyjno-technicznej podległych sobie służb.

Decyzja komendanta oznacza, że jednostki zawodowej 
straży pożarnej w pełnych składach osobowych mają zo­
stać skoszarowane, a jednostki Ochotniczej Straży Pożar­
nej w swoich siedzibach postawione w stan alarmu.

(PAP)

♦ W nocy z 10 na 11 bm. dokonano dwóch włamań w 
Zielonej Górze. Na ul. Batorego patrol policji w czasie 
wykonywania obowiązków ujął na gorącym uczynku 
włamywacza, który próbował dostać się do sklepu spo­
żywczego.
♦ Zanotowano również włamanie do firmy Budweg na 
ul. Chrobrego. Po wybiciu szyby złodziej zabrał telewi­
zor, aparat fot. i kalkulator. Został jednak ujęty po 
pościgu policji.
♦ Tej samej nocy w Chełmie Żarskim dokonano kra­
dzieży fiata 126p, koloru żółtego o numerze rejestracyj­
nym ZGT 2612.
♦ Wczoraj w Gubinie ok. godz. 12.00 dokonano na­
padu na hurtownię papierosów. Sprawcy po zaatako­
waniu właścicielki i zaklejeniu jej oczu plastrem, zała­
dowali na samochód półciężarowy papierosy wartości 
75 min. zł.
♦ Również wczoraj w Banku Zachodnim w Żarach 
ujawniono fałszywy banknot o nominale 100 tys. zł.

(rik)
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W ła d za  
i  w a m p iry
S k o ń czy ła  s ię  K O M E D IA  barcetońska. D Z IC Z  h iszpańsko języczna  gw izdam i 

W ITA ŁA  polskich  piłkarzy. P o la cy  m ieli Z Ł O T O  w  kieszeni, a le  K T Ó R Y Ś  w  
ostatniej m inucie kopnął pUkę nie tam gdzie  należało. H iszp an ie  W Y K O N A L I rzut 
rożny i p o  P T A K A C H . P rze c ie ż  K O R N E R  to 5 0 %  G O LA . Towarzystwo, w  którym  
oglądałem  m e c z  p o d su m o w śo  krótko —  C E P Y  G Ł U P IE . T a k  bardzo w szyscy  
pragnęli Z Ł O T A . J e s z c z e  raz przekonałem  się, ż e  w spółczesna piłka nożna, tonie  
innego ja k  B A N D Y C K IE  kopanie przeciw nika p o  nogach. I n iech nikt m i nie mówi, 
ż e  M E C Z  był piękny. P o  p ro stu — niekulturalna K O P A N IN A .

Te n  m e cz, ta ko lorow a B U F O N  A D  A  na  za k o ń c ze n ie  o lim piady o ra z  “le c ą c y ” 
w tym  sa m ym  c z a s ie  film a u stra lijsk i “P ra g n ie n ie "  zu p e łn ie  w ytrąciły m nie z  
rów now agi. N a  d o b itek sp ik e rk a  te le w izy jn e j “D w ójki" w ygłosiła  p rze m ą d rza łą  
“p re le k c ję "  p rz e d  film em  su g e ru ją c, ż e  za w iera  on  p rze s ła n ie  filo zo ficzn e  o  
W Ł A D Z Y . P o c zu łe m  s ię  tak, ja k b y  sp rzą ta czk a  tłum aczyła  skom plikow aną  
tech no lo gię  w ielkiego  ko n ce rn u  e lektro n iczn eg o. T y m c za se m  film n ie  b y ł o  
W Ł A D Z Y . O p o w ia d a ł o rdynarną  h istorię  W A M P IR Ó W , których je s t  na św ie c ie  
70 tysięcy. Je d y n e  ich  P R A G N IE N IE — to n a p ić  s ię  ś w ie ż e j K R W I. “Krw io pij­
cy , z ło d zie je , łobuzy. D o b ie rze m y  s ię  do  was. Je s t e ś c ie  g o rs i o d  ko m un istó w ” 
—  p o w ie d z ia ł a n on im o w y s łu c h a c z  rad iow ej ‘T ró jk i”. R a d io  z a w s z e  s z ło  
D A L E J  w poró w n an iu  z  p ra są  i  telew izją. M o że  dlatego, ż e  n ie  p o zo sta w ia  za  
so b ą  ża d n y c h  ś ladów . Je d n y m  u ch e m  s ię  słu ch a , a drugim  W Y P U S Z C Z A .

D o kto r R y s z a rd  Ja n o w ic z , m ój b y ły  zn a jo m y, ostatnio  s tra szn ie  K L N IE  w 
ogró d ku  kaw iarnianym  resta ura cji “Indyjskiej". D o m ag a  s ię  p o ka za n ia  w  “W ia­
d o m o śc ia c h " T V P , w w ielkim  p o w ię ksze n iu , sw o je g o  K W IT U  rentow ego. 
O b e cn a  renta p o zw a la  m u tylko na  s to so w a n ie  d ie ty  P Ł Y N N E J .  D o kto r  
twierdzi, ż e  je g o  racje  żyw ie n io w e  s ą  na p o zio m ie  “Ausch w itz-B irken a u ". 
K a ż d e m u  to, c z e g o  m u w cale  n ie  trzeba. T e j tre śc i m otto w idnieje na czw artym  
w ydaniu  “D a n c in g u  w kw a terze  Hitlera", które w yszło  na kła d em  Instytutu  
W yd a w n iczeg o  P A X  w 1968 roku. Z a ś  o d rę czn a  d e d yka cja  brzm i: “Z b y sz k o w i 
R y n d a k o w i z  w ielką p rzy ja źn ią  A n d rz e j B y c h t .  " W  m oim  ż y c iu  otarłem  s ię  ju ż  
o  e lity  p ra w d ziw ych  T W Ó R C Ó W  i  elity  a u te n tyczn ych  M IE R N O T .

S p ort s łu ży  do zdobyw ania sław y i P IE N IĘ D Z Y . Naturalnie, własnym i M U SK U -  
ŁAM I, w  b la sku  jupiterów  i E U F O R II  tzw. społeczeństw a. G d y b y  społeczeństw o  
było św ięte zanikłaby instytucja P O L IC J I .  Z  rejestru bohaterów  literackich i filmo­
w ych wypadłby sym patyczny G LIN A . Taki facet tylko patrzy, że b y  so b ie  postrzelać  
do P R Z E S T Ę P C Ó W , ż e b y  ich p o łożyć TR U P E M , b e z  sądu. Społeczeństw o  
potrzebuje nie tylko m ebli sw arzędzkich, a le  także foteli E L E K T R Y C Z N Y C H ,  
kom órek G A Z O W Y C H , dla tych, którzy nie przestrzegają d ziesięciu  przykazań  
B ożych . N ie rób bliźniem u tego, co  tobie nie miłe. P rze stę p czo ść  nie je st  w yna­
lazkiem  K O M U N Y. P ro szę  zw ied zić  w  M uzeum  w  Głogow ie sa lę  tortur.

C o  m a z n a c z y ć  bełkotliw y P R Z E R Y W N IK  w  “P a n o ra m ie "?  W  takt m u zy c z k i 
m igają  ja k ie ś  su rre a lis ty c zn e  O B R A Z E C Z K I .  N a  k o n ie c  w idać rod zin n ą  foto­
g rafię  ze sp o łu , na c z e le  z  M arcinem  Z im o ch e m , p e łn ym  S A M O Z A D O W O L E ­
N IA . O tó ż  ten p rze ry w n ik  je s t  c zy im ś  D Z IE Ł E M , za  które a utor b ie rze  p ie n ią ­
d z e  z  c o d z ie n n e j E M IS J I.  W on z  takim i za ka m u flo w a n ym i A P A N A Ż A M I. To  
d zie łk o  je s t  tak p o trze b n e  w  “P a n o ra m ie " ja k  d ziu ra  w m o ście .

C e n ię  Mariana Ju rczy k a  z a  to, ż e  wypowiada s ię  O D W A Ż N IE , b e z  zn ieczulenia. 
Kto postawi na sw oim ? Robotnicy c z y  rząd  i prezydent, który z  zaw odu też je st  
R Ó B Ó T N IK IE M . “K om u n iści potrafili p rzy jech a ć do G dańska  i S zc z e c in a  w  1980 
roku, a  rzą d  który w yrósł na  b iedzie  robotników, n ie  potrafi p rzy jech a ć do strajku­
jących . Je ż e li  nie odejdziem y o d  program u g ospodarczego  ja k i prow adzili M azo­
w iecki i  B ie le ck i —  n ie  m a sza n s  na le p sze  ży c ie  w  P o lsc e ”—  twierdzi Marian 
Ju rczyk . J a  natom iast sąd zę , ż e  g d yb y nie było L U M P E X Ó W , to rewolucja 
w ybuchnęłaby już D A W N O  i w szelkie władze zosta łyby wycięte w  P IE Ń . P ro szę  
zauw ażyć, ja k  pow ażną rolę spełniają te placówki. Z  chwilą kied y przestanie  
funkcjonow ać handel używ aną o d zieżą  zachodnioeuropejską — ludzie wyjdą 
N A G Ó  na ulice i to będ zie  P O D W Ó JN Y  skandal.

Trw a F E N O M E N  p ism a  “N IE". N ied aw n o  w idzia łem  o  s ió d m e j rano p o d  
b lok iem  ko p a rkę  i dw ie  g ru p y  IN S T A L A  T O R Ó W . M a szy n a  stała, a  O N I czy ta li 
“N IE". K a ż d a  g ru p a  m iała W Ł A S N Y  e g ze m p la rz . J e r z y  U rban  d o b rze  wie  
c z e g o  p o trze b a  p o stk o m u n isty czn y m  C Z Y T E L N IK O M . N ajłatw iej m ów i s ię  

, ‘W IE ” M oje n ie g d y ś  u lu b io n e  p ism o  “P o lityka ” z a c z y n a  c h y lić  s ię  ku  u padkow i 
M E R Y T O R Y C Z N E M U . T ra c i te ż  U R O D Ę , ja k  ka żd a  kobieta, która z  uporem  
g o dn ym  le p s z e j sp ra w y  u siłu je  za jm o w a ć s ię  c zy m ś, co  je s t  D O M E N Ą  m ę ż ­
c z y z n . Z a  to p o zn a ń s k i tygodnik “W P R O S T "  wybija s ię  na C Z O Ł O . R e d a k to  
rem  n a cze ln y m  je s t  b y ły  se k re ta rz  K C  P Z P R  M arek K ró l. N adal, ja k  z a  
d o brych  cza só w , s z c z e r z ą  tu z ę b y  Z y g m u n t K a łu ż y ń sk i i T o m a sz  R a c ze k . A  
g d zie , p a n ie  reda kto rze  Kró l, k o ń c z y  s ię  w ostatnim  n u m e rze  felieton S ta n i­
s ła w a  T y m a ?  P rzy tu łe k  zn a la z ła  tu była  telew izyjna  m a szy n a  do  m ów ienia  —  
A le k sa n d ra  Ja k u b o w sk a . S t a ż  felie ton isty o dbyw a tam J e r z y  K o m in -M ik k e . 
Po tra fi S Z E R M O W A Ć  faktam i: “P o tęp ia  s ię  w P o ls c e  ko laborantów  hitlero­
w skich, a  tych, k tórzy  p isa li p e a n y  p o d  a d re se m  Jó z e fa  Sta lina , ja k  na raz ie  
n ie  potępiono, c h o ć  D żu g ą szw ili w ym ordow ał 2 0  ra z y  w ię ce j lu d z i n iż  A d o lf  
H itler”. T a k  je st, p a n ie  P O Ś L E .  R o zm a w ia m y  z  agentam i, p o d a je m y  im  rękę, 
traktujem y p rzy ja źn ie . J e ś l i  n aw et sp a lim y  T E C Z K I ,  to w M o skw ie  m ają  
F O T O K O P IE .  T a k  ź le  i tak n ie d o b rze  

P o zn a n ia c y  w ych o d zą  z  O P Ł O T K Ó W . B ą d ź m y  spraw iedliw i. “W P R O S T ” 
je s t  lekkostraw ne, u ro d ziw e ja k  M A L O L A T K A  w u p a ln y d zień . U k ła d  m a  
P R Z E J R Z Y S T Y ,  a c zc io n k i C Z Y T E L N E .  T a k  trzym ać, T O W A R Z Y S Z E  c za r­
n e j sztu k i, lu b  ja k  kto woli —  c za rn e j M A G II. Ja k a ś  d o za  O B R Z Y D Z E N IA  p o  
w ielodaniow ym  p o siłk u  z a w s z e  po zo sta je .

R e a s u m u ją c — je s t  d o b rze  i ź le . S k o ro  naw et zw ykła  Z A P O W IA D A C Z K A  
telew izyjna  łą c z y  w ładzę z  wam piram i, to trze ba  s ię  za sta n o w ić , c o  s ię  
w łaściw ie  D Z I E J E ?  S ą  wam piry, c z y  ich  n ie  m a ?  P iją  krew  sp o łe cze ń stw a , 
c z y  tylko p e p s i c o lę ?

Zb ign iew  R Y N D A K

Urlop na Ziem i Lubuskiej (1)
c d z e s t r .  1

Na wszystkich, którzy sami gotują, czeka 
nieźle zaopatrzony w artykuły spożyw­
cze, owoce i warzywa sklep. Ceny kwater 
prywatnych wahają się w zależności od 
standardu od 50 do 80 tys zł za łóżko w 
pokoju. Są jeszcze wolne miejsca.
Ze wsi do jeziora jest około 500 m. Wię­
kszość ośrodków położonych nad sa­
mym jeziorem, do niedawna wyłącznie 
zakładowych, przyjmuje również gości 
spoza macierzystych firm. Niektóre z 
nich zostały wydzierżawione lub oddane 
w ajencję i otwarte dla wszystkich chęt­
nych. Należy do nich dawny ośrodek pra­
cowników budownictwa, dziś “U Ryszar­
da”, którego ajentem już drugi rok jest 
Ryszard Buczkowski. Ośrodek dyspo­
nuje domkami oraz pawilonem ze stołów­
ką i kawiarenką, parkingiem dla samo­
chodów. Jedna doba w domku wraz z 
wyżywieniem kosztuje 122 tys. zł. Dwu­
tygodniowe wczasy—około 1700 tys. zł. 
Warunki w domkach są dobre, choć nie 
super komfortowe. W dyspozycji ośrodka 
pozostaje również duże pole namiotowe. 
W domkach mieszka 270 osób, do końca 
sierpnia miejsca są już wynajęte bądź 
zarezerwowane. Pole namiotowe rów­
nież przepełnione, znaleźli tu miejsce 
żeglarze z Wrocławia oraz wielu indywi­
dualnych turystów z całej Polski, razem 
około 350 osób.
Poza słońcem i wodą gospodarze oferują 
ładny kort do gry w tenisa (istnieje możli­
wość wypożyczenia rakiet i piłek), lot nad 
jeziorem i okolicami na lotni z miejsco­
wym lotniarzem, a raz w tygodniu dan­
cing z na żywo przygrywającą kapelą. 
Jest też salon gier automatycznych. Go­
ście z pola namiotowego mogą również 
korzystać ze stołówki. Pełne wyżywienie 
dla wczasowicza kosztuje 47 tys. zł, a dla 
osoby z zewnątrz 60 tysięcy. Turyści ko- 
^zystając^polanamiot^

tys. za dobę pobytu i tyle samo za rozbi­
cie namiotu. Za samochód na polu płaci 
się 10 tys. dziennie, na parkingu przy 
ośrodku — 5 tys. Wczasowicze za auta 
nie płacą.
Od 15 sierpnia nastąpi obniżka cen.
Miejsce w domku z wyżywieniem będzie 
kosztowało 100 tys. zł, opłaty na polu 
namiotowym też będą niższe. Gospoda­
rze zapewniają, że ośrodek będzie rów­
nież czynny we wrześniu i październiku. 
Gdy grzyby dopiszą, grzybiarze mogą się 
wybierać w ciemno. Być może na ich 
potrzeby zostanie uruchomiona suszar­
nia grzybów.
W ośrodku i okolicy pełni służbę dwóch 
funkcjonariuszy policji pozostających na 
utrzymaniu ośrodka. Nie powinna się 
więc powtórzyć ubiegłoroczna “zadyma”. 
Jest również służba medyczna — dwie 
urocze pielęgniarki. Niestety ośrodek nie 
ma własnej plaży z pomostem, ale wszy­
scy wczasowicze mogą korzystać z bar­
dzo dużej i ładnej plaży w sąsiedztwie. 
Można wypożyczyć łódki, kajaki i rowery 
wodne. Ceny za godzinę wynoszą odpo­
wiednio: 15 tys., 15 tys. i 20 tys. zł„ a jest 
gdzie popływać—cały akwen liczy około 
500 ha. To jedno z czterech najczyst­
szych jezior w Polsce. Jezioro i okolicz­
ne tereny objęte są ścisłą strefą ciszy 
(zakaz używania sprzętu motorowodne­
go), co powoduje, iż dodatkową atrakcją 
jest spokój i mimo dużej ilości wypoczy­
wających łatwo znaleźć dla siebie przy­
stań wolną od hałasu. Spotkaliśmy gości 
z Wrocławia, Wałbrzycha, ze Zgorzelca, 
z Górnego Śląska i oczywiście z Zielonej 
Góry — wielu przyjechało tu już nie pier­
wszy raz. Polubili Ziemię Lubuską.

______________(zet)

Wakacyjny konkurs dla wszystkich. Cenne nagrody!

m
Wakacje to czas, który zazwyczaj spędzamy rodzinnie. Na wczasach (kogo stać!) 

lub w domach. Ale razem. Z tą myślą NOWA zaproponowała zabawę z cennymi 
nagrodami. Zaczęliśmy 6 lipca, a bawić się będziemy (w tygodniowych turach) do końca 
sierpnia. Pierwsze pięć tur konkursu mamy już za sobą, a także cztery losowania nagród. 
Przypominamy, że w ciągu najbliższych dni oczekujemy na komplety kuponów z 
odpowiedziami na pytania z minionego, piątego tygodnia zabawy. Dla tych, którzy z 
naszą wakacyjną zabawą zetknęli się pierwszy raz, przypomnijmy jednak najpierw zasady 
- przez całe wakacje pozostająonetakiesame.

Codziennie drukujemy kupon oraz trzy pytania: jedno dla mamy, drugie dla taty, 
trzecie dla dziecka (dzieci). A że to wakacje i niestosowne byłoby zmuszanie do zbyt 
intensywnego wysiłku intelektualnego, do każdego pytania dołączone są trzy wersje 
odpowiedzi, z których jedna jest prawidłowa. Odpowiadającą jej literkę (a, b lub c) należy 
zakreślić na odpowiedniej części kuponu (Mama, Tata, Dzieci), wyciąć kupon i... to samo 
należy jeszcze zrobić przez trzy następne dni. A gdy już drużyna złożona z całej rodziny 
rozwiąże szóste zadanie (z WEEKEND-u), kupony nakleja na kartę pocztową lub wkłada 
do koperty i komplet przesyła pod adresem redakcji „Gazety Nowej” w ciągu siedmiu dni. 
Wśród autorów prawidłowych odpowiedzi (a z całą pewnością udzielą ich wszyscy, 
którzy systematycznie czytają NOWĄ, ponieważ pytamy głównie o sprawy, o których 
pisaliśmy na naszych łamach) rozlosujemy atrakcyjne nagrody, które z pewnością 
przydadzą się każdej rodzinie: PAS ODCHUDZAJĄCY, PATELNIĘ DIETETYCZNĄ DO 
ZDROWEGO GOTOWANIA, MISIA MÓWIĄCEGO - "TEDDY". Nagrody sponsoruje firma 
P.H.”ALEXAN"ZielonaGóra,ul.Reja5. _______

f v i  tura, dz ień  drug i

T ru ją c e  g rz y b y -m u ta n ty
O niekupowanie grzybów niewiadomego pochodzenia apelują specjaliści z 

ogólnopolskiego Ośrodka Grzyboznawczego w Poznaniu.
Zatrucia grzybami rozpoczęły się w czerwcu na Ukrainie. Zanotowano ponad 60 

przypadków śmiertelnych. W wyglądających na pierwszy rzut oka normalnie borowi­
kach, kozakach, rydzach i innych jadalnych grzybach, zbieranych w rosyjskich i 
ukraińskich lasach, naukowcy odkryli substancje groźne dla życia ludzkiego.

Rosyjscy specjaliści jak dotąd nie zidentyfikowali trucizny. Jest ona bardzo silna, 
atakuje wątrobę i nerki. Śmierć następuje w ciągu 3 dniu po zjedzeniu grzybów.

Specjaliści z Poznania przypuszczają, że skażenie grzybów może być następstwem 
zatrucia środowiska. Grzyby, składające się w 90% z wody, doskonale chłoną różne 
substancje z podłoża.

Zdaniem specjalistów, skażenie mogło mieć miejsce wiele lat temu, a dopiero w tym roku 
trujące substancje przeniknęły do grzybów. W grę mogą wchodzić odpady z zakładów 
przemysłowych, a nawet wojskowe środki trujące, w tym również broń chemiczna.

Niemożliwe jest, by za śmiertelne przypadki odpowiedzialne byty substancje trujące, 
naturalnie występujące w grzybach—twierdzą specjaliści. (PAP)

IH  Mama: Siedemdziesiąte uro- b) trzynaście,
p  dżiny obchodził niedawno zna- c) siedemnaście?
0  komity polski śpiewak operowy. Dzieci: Koncert na rzecz dzieci 
p  Jest nim: - nosicieli wirusa HIV, odbędzie

a) Bernard Łądysz, się 14 sierpnia na Stadionie
P  b) Mateusz Święcicki, Dziesięciolecia pod hasłem:
p  c) Bogusław Kaczyński? a) “Rock for AIDS”,
p  Tata: Polski piłkarze rozegrali b) “Róbta co chceta",
p n a  olimpiadzie w Barcelonie c) “Niech świat się do nich
w  sześć spotkań. Ile bramek strze- uśmiechnie”?
1  liii:
^  a) szesc,

| v i  tu ra , dzień trze c i
^  Mama: Do zimnych mięs, se- 
p  rów oraz ryb podajemy wina:
P  a) czerwone wytrawne, 
p  b) wermuty, 
p  c) białe wytrawne?
P  Tata: Orion, Sierra, Fiesta—to 
P  różne typy samochodów firmo- 
m  wanych tą samą marką. Jest nią: 
p  a) Fiat,
P  b) Renault,
P  c) Ford?
P  Dzieci: Młodzieżowa strona 
^ “Gazety Nowej”, która zawiera
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m.in. listę przebojów Radia Zie­
lona Góra ("Gorąca Trzydzie­
stka") i ukazuje się we wtorki nosi 
tytuł:

a) “Gazeta Niepoważna",
b) “Mini-Nowa”,
ę) “Wolny Kwadrat”?
Życzymy powodzenia i przypo­

minamy — jutro kupon z czwartą 
częścią pytań obecnej tury, nie 
zapomnij więc kupić NOWEJ!

Papierosowy tygiel
c d z e s t r .  1

Wychodząc z założenia, że za pieniądze można 
w zasadzie wszystko, osoby związane z pomysło­
dawcą dotarty do celników z Chyżnego w celu 
zdobycia nielegalnych potwierdzeń wywozu każde­
go transportu. Dostarczenie do ZPT “zielonych kart’ 
okazało się już tylko czystą formalnością.

Od 15 października do 7 listopada 1991 roku z 
zakładów tytoniowych w Krakowie wyjechało 18 
TIR-ów załadowanych papierosami wartości ponad 
73 miliardów złotych. Leszek B. zapłacił za nie 
niespełna 30 miliardów — kwota została pomniej­
szona o 60% rzeczonego podatku obrotowego, któ­
ry obowiązywałby wwypaaku ich sprzedaży wkraju.

Taniej o kilkaset złotych
Założenie było proste. Cena paczki o kilkaset 

złotych niższa od ogólnie obowiązujących po­
zwalała na szybkie zbycie “gorącego1 towaru. 
Stanisław M., Aleksander S. i Andrzej P. przy­
stępują do hurtowej sprzedaży papierosów w

kraju. Nielegalne transakcje zostają następnie 
poszerzone o papierosy “Golden American po­
chodzące z przemytu.

Andrzej P. odbiera z Wrocławia od Aleksandra 
S. 100 tysięcy paczek goldenów, które przeka­
zuje następnie Wiesławowi R. Po kilku dniach 
transakcja zostaje powtórzona, obejmuje kolej­
ne 25 tysięcy paczek. Przedsiębiorcy zabezpie­
czają się jedynie dwiema fakturami, wypisanymi 
przez kupującego. Jednocześnie fałszują doku­
menty wykazując fikcyjną cenę, cło i podatek 
oraz fikcyjnego właściciela towaru.

I jeszcze trzy TIR-y
Wątpliwości może budzić fakt, iż kupujący nie 

pytali o źródło pochodzenia papierosów, nie żą­
dali dokumentów. 360 tysięcy paczek, zawar­
tość jednego z TIR-ów, Wiesław R. sprzedał 
Zenonowi F. i Bernardowi D. po 9,5 tysiąca 
złotych za paczkę. Pozostałe 720 tysięcy Wie­
sław R. czasowo przechowuje w magazynie. 
Transakcje miały przybrać pozory legalności.

19.729 tysięcy ;pj: 
czek “Golden American” i 480 tysięcy paczek 

LM'‘MaflbOro’'. Iclrfikcyjność potwierdza absurdal­
na wręcz cena 100 złotych za paczkę goldenów 
i 150 złotych za “Marlboro”.

Kolejne ogniwa
Magazynowane u siebie papierosy Wiesłw R. po 

nadaniu ogłoszeń radiowych sprzedaje indywidu­
alnym odbiorcom. Pozostała część zostaje prze­
rzucona do Lubska. 1.344 kartony nabywają Le­
szek C. i Jerzy M. Roman S., kolejne ogniwo w 
tytoniowym łańcuchu, wystawia w tym celu faktu­
rę, faktycznie nie mając do tego prawa. Podejrze­
nia co do uzyskanycn przez niego tym sposobem 
korzyści majątkowych są w pełni uzasadnione.

Następne 800 tysięcy paczek papierosów tra­
fia do magazynu w Radwanowie Kolejne trans­
akcje realizują Jerzy M. i Leszek C. Andrzej P. 
otrzymuje od nich 300 tysięcy dolarów USA za 
1.344 kartonów “Golden American” i 150 karto­
nów “Marlboro”. Papierosy nabyte przez nich 
zostająprzewiezione do Nowego Kisielina i roz­
ładowane w piwnicy jednego z ich pracowników. 
Brak oczywiście jakichkolwiek dokumentów na 
przechowywany tu towar.

3 lutego bieżącego roku w Wojtkowicach, w 
pomieszczeniach gospodarczych należących' 
do Andrzeja L., znaleziono 117.480 paczek 
“Marlboro", 240 tysięcy paczek “Kapitanów'’ 
oraz 16.072 butelki koniaku o łącznej wartości 3 
miliardów 416 milionów złotych. Zabezpieczone 
ślady, odciski palców prowadziły wprost do Le­
szka B. Podobnybył wynik badaniatowaru zgro­
madzonego w Radwanowie.

Epilog
W wyniku działań procesowych odzyskano nie­

spełna 9 miliardów złotych. Jest to wartość papiero­
sów zabezpieczonych w Radwanowie i Wojtkowi­
cach. Dodatkowo — 2 mld 460 min jako wadium 
wpłacone przez Leszka B. przy odbiorze pierwszej 
partii towaru z ZPT w Krakowie. Zatrzymane koniaki 
wyceniono na ponad 1,7 miliarda złotych. Nie dały 
efektu poszukiwania Leszka B. i Stanisława M. — 
najważniejszych ogniw w papierosowym tyglu. Nie 
udało się także ustalić tożsamości celników fałszu­
jących dokumenty wywozowe. Ślad prowadzi nato­
miast do Kazimierza M., pracownika Urzędu Celne­
go w Chyżnym, który nadawał listy polecone zawie­
rające te dokumenty do ZPT w Krakowie.W tej 
sprawie 15 osób postawiono w stan oskarżenia.

Alina SUWOROW-PIOTROWSKA

G o s p o d a r k a  r e g io n u  w  p ie r w s z y m  p ó łr o c z u  1 9 9 2  r o k u  (5 )

Gorzowskie najbliżej, Legnickie najdalej 
kapitalizmu

Liczba pracujących w gospodarce narodowej w pierwszym półroczu br. w całej Polsce nie uległa zmianie, przy czym w 
sektorze publicznym zmniejszyła się, wzrosła natomiast w sektorze prywatnym. Udział pracujących w sektorze 
prywatnym (poza rolnictwem indywidualnym) wyniósł w końcu czerwca 1992r. 41,2% i był wyższy o 0,9% w 
stosunku do grudnia ubiegłego roku. GUS szacuje, że liczba pracujących w sektorze publicznym wyniosła 7 min osób 
i obniżyła się w stosunku dotonca 1991 roku o około 100 tysięcy. W sektorze prywatnym pracowało 8,9 min osób, w tym 
poza rolnictwem indywidualnym 4,9 min, co oznacza wzrost w stosunku do grudnia o 100 tys. i 200 tys. osób.

Wyjaśnienia wymaga klasyfikacja jednostek gospodarczych do poszczególnych sektorów. W 1989 roku 
własność spółdzielczą zaliczano w statystyce do sektora uspołecznionego, obecnie do sektora prywatnego. 
Powyższe zestawienie uwzględnia stan obecny. Okazuje się, że jeszcze dynamiczniej rozwijało się zatrudnienie 
tylko w tzw. dawnym sektorze prywatnym (czyli bez spółdzielni). W grudniu 1989 roku pracowało w nim 13,2% 
ogółu zatrudnionych w gospodarce, a w czerwcu 1992 roku — 30,2%.

W naszym regionie największe przeciętne zatrudnienie w pierwszym półroczu 1992 roku było w województwie 
zielonogórskim — 98,1 tys. osób, następnie w legnickim — 85,5 tys. i najmniejsze w gorzowskim — 55,6 tysięcy.

S t r u k t u r a  z a t r u d n ie n ia  w g  s e k t o r ó w  g o s p o d a r k i  
p o z a  r o l n ic t w e m  in d y w id u a l n y m  

w  p i e r w s z y m  p ó ł r o c z u  1 9 9 2  r o k u .

Zmiana struktury pracujących poza 
rolnictwem indywidualnym wg sektorów.

G rud z ie ń  1989  r. C ze rw ie c  1992  r.

- se k to r p ub lic zn y

Polska

Gorzowskie

Zielonogórskie

Legnickie

41,2%

50,2%

O/////////////,
43,8%

sek to r p ub lic zn y

Najbardziej korzystną strukturę z punktu widzenia gospodarki wolnorynkowej ma województwo gorzo­
wskie, najmniej legnickie, któremu “na drodze do kapitalizmu” daleko nawet do średniej krajowej.

Najwyższy stopień sprywatyzowania ma miejsce w handlu — średnia krajowa 89,9 procent (Gorzowskie — 97,3%, 
Zielonogórskie—93,4% i Legnickie—89,1 %). oraz w budownictwie—średnia krajowa 65,8% (Zielonogórskie—78,9%, 
Gorzowskie 77,2% i Legnickie — 60,8%). Niski niestety jest udział własności prywatnej w przemyśle—średnia krajowa 
37,3% (Goizowskie—36,9%, Zielonogórskie — 31,2% i Legnickie tylko 9,3%). Włodzimierz STOBRAWA

Nowy kombajn jest maszyną przeznaczoną dla 
małych i średnich gospodarstw.

BIZON junior
Płocką Fabrykę Maszyn Żniwnych opuściła pierwsza 

produkcyjna seria polsko-fińskich kombajnów SAMPO- 
BIZON 2020, które polscy rolnicy wykupili “na pniu".

SAMPO-BIZON jest nowoczesnym kombajnem śred­
niej klasy, charakteryzującym się małą masą. Jego 
wymiary ułatwiają przejazdy przez wąskie drogi i poła. 
Nadaje się również do pracy na miękkim gruncie. Wy­
posażony jest jednocześnie w nowoczesne rozwiąza­
nia konstrukcyjne, łącznie z systemem sterowania ze­
społami roboczymi z pomostu operatora.

Maszyna jest przystosowana do zbioru czterech pod­
stawowych zboż oraz rzepaku, bobiku i grochu. (PAP)

O  p i e n i ą d z a c h  b .  P Z P R
W najnowszym numerze tygodnika “Spotkania”, 

ukazał się artykuł “Pieniądze nieboszczki” dotyczący 
finansów byłej PZPR.

Autor publikacji — Jerzy Morawski — powołując się 
na słowa pragnącego zachować anonimowość adwo­
kata oraz b. skarbnika SdRP Wiesława Huszczy, pisze
0 kilku milionach dolarów (wymieniana jest suma od 8 
do 14 min), które SdRP na początku 1990 r. miała 
zdeponować w jednym z warszawskich zespołów ad­
wokackich. Zdaniem Huszczy pieniądze te zostały na­
stępnie wydane na odprawy i wypłaty dla pracowników 
aparatu b. PZPR, na utrzymanie lokali partyjnych oraz 
— częściowo — na inwestycje.

Autor artykułu powołuje się również na ujawnione 
niedawno w prasie rosyjskiej dokumenty, mające 
świadczyć o tym, iż SdRP zdołała ulokować 6 min doi.
1 4 mld zł na kontach specjalnie utworzonych spółek 
akcyjnych w Wiedniu i Nowym Jorku. (PAP)

r
Rozwiązanie czwartej tury konkursu “Grunt 
to rodzinka” oraz listę nagrodzonych, po­
damy w jutrzejszym wydaniu gazety.



Sp a lo n y  miodnik. Tera z trzeba to w szystko usunąć, za o ra ć  i  p o sa d zić  now y las.

CO • G DZ IE* KIEDY?
KINA

GOZDNICA “Ceramik” — brak programu
IŁOWA “Śląsk" — brak programu
KOŻUCHÓW “Uciecha"— nieczynne
KROSNO'Wzgórze"—17.00,19.00 Bogowie są szaleni (USA 12)
LUBSKO “Patria” — brak programu
NOWOGRÓD "Bóbr”—brak programu
ŚWIEBODZIN “Przyjaźń" — Pogromcy duchów I (USA 12),
Pogromcy Duchów II (USA 12), Szalona małolata (USA 15)
WOLSZTYN Tatry"—Szkota wyrzutków (USA 15)
WSCHOVyA "Hel" -  Loverboy (USA 15)
ZBĄSZYŃ "Obra"— brak programu 
ŻAGAŃ “Meteor” —brak programu 
ŻARY "Pionier”— nieczynne

Żarski Dom Kultury ■
na Żary'92

GALERIE
- II Wojewódzka Wystawa Fotograficz-

APTEKI
Dyżur nocny pełnią:
Lubsko ul. XX-lecia 87 
Nowa Sól pl. Wyzwolenia 
Sulechów ul. Świerczewskiego 42 
Świebodzin ul. 1 Maja 
Wolsztyn ul. 5 Stycznia 
Żagań ul. Pomorska 
Żary pl. Marchlewskiego 15

Artur Dolny, lat 23, Budachów
Tadeusz Tumiłowicz, lat 55. Zielona Góra
Karol Wlizło, Zielona Góra
Józef Matyasik, lat 54, Zielona Góra
Irena Abramczuk, lat 61, Zielona Góra
Edmund Karpiński, lat 58, Zawada
Julian Rusek, lat 46, Zielona Góra
Wanda Krasowska, lat 95, Zielona Góra
Mieczysław Rodziewicz, Gubin
Rodzinom i Przyjaciołom wyrazy współczucia
składa “Gazeta Nowa”.

Ruszają piłkarskie ligi
W najbliższą sobotę i niedzielę odbędą się 

inauguracyjne spotkania will lidze (grupa dolno­
śląska), klasie międzyokręgowej seniorów, okrę­
gowej i obu grupach klasy A.

W III lidze obie drużyny województwa zielono­
górskiego rozegrają spotkania na boiskach ry­
wali. Dozamet Nowa Sól zmierzy się z Górnikiem 
Złotoryja, a Piast Iłowa z Górnikiem Polkowice.

W klasie międzyokręgowej seniorów: Unia Ża- 
ry-Kunice podejmie Pogoń Świebodzin (niedzie­
la godz. 16.00), a Carina Gubin zmierzy się z 
Fadomem Nowogród (niedziela godz. 17.00). 
Pozostałe zespoły rozegrają mecze wyjazdowe. 
Polmozbyt-Lechia Zielona Góra w Pudliszkach 
ze Zjednoczonymi, Armex-Promień Żary w Miej­
skiej Górce z CKS, Czarni Żagań w Kościanie z 
Obrą i Meblarz Nowe Miasteczko w Rawiczu z 
Ravią. O spotkaniach w klasie okręgowej infor­
mowaliśmy już we wczorajszym “Kalejdoskopie 
sportowym".

A oto jak przedstawia się zestaw par w klasie A. 
Grupa I: Inter Słone — Sparta Nietkowice 
(sobota godz. 16.00), Sokół Dąbrówka — 
Lech Sulechów, Meteor Jordanowo — Dąb 
Kębłowo, Odra Radnica — Polonia Nowe 
Kramsko, Lotnik Przylep — Ikar Zawada, Błę­
kitni Lubięcin — Gwiazda Siedlec i Obra Zbą­
szyń — Syrena Zbąszynek (mecze odbędą się 
w niedzielę o godz. 16.00). Grupa II: Błękitni 
Nowy Kisielin — Budowlani Gozdnica, Prze­
łom Zakęcie — Iskra Małomice, Cynkmet By­
tom Odrzański — Victoria Miłaków, Mirostowi- 
czanka Mirostowice Dolne— Rywal Otuchów, 
Promień II Żary — Czarni Jelenin, Motor Koło 
— Kora Niedoradz, Kolejarz Zielona Góra — 
Piast II Iłowa. Spotkania odbędą się w niedzie­
lę o godz. 16.00.

Frontem do kibica
Piłkarze zielonogórskiego Polmozbytu-Le- 

chii w sezonie 1992/93 wystąpią w rozgry­
wkach klasy międzyokręgowej. Sponsor klubu 
PP Polmozbyt chce uatrakcyjnić każde ze 
spotkań rozgrywanych w Zielonej Górze fun­
dując atrakcyjne nagrody dla kibiców i najle­
pszego piłkarza miejscowej drużyny. Już 
22 bm. podczas meczu z CKS Miejska Górka 
sympatyk futbolu, który będzie miał szczęście 
w losowaniu, ma szansę wygrać talon warto­
ści 1 miliona złotych, na zakupy lub usługi w 
placówkach Polmozbytu. Bilety będą w cenie 
10 tysięcy złotych, a kobiety i młodzież do lat 
15 nie płacą za wejście.

M.S.

Międzynarodowy
supermaraton

29 bm. na trasie Cottbus— Zielona Góra (105 
km) odbędzie się bieg sztafetowy— supermara­
ton, w którym wystartują 5-osobowe zespoły 
(jedna kobieta, trzech zawodników do lat 50 oraz 
jeden powyżej 50 lat). Zmiany następować będą 
co 5 kilometrów. Start nastąpi przy ratuszu w 
Cottbus, natomiast meta będzie przy ratuszu w 
Zielonej Górze.

Do udziału w imprezie zgłosiła się reprezenta­
cja Nowej Soli wskładzie:MałgorzataChlipska, 
Zenon i Marian Sznajderowie, Roman Terli­
kowski i Wiesław Kowalik. Zespół poszukuje 
sponsorów, którzy zakupią stroje, napoje i odży­
wki. W zamian będą reklamować firmy. Chętni 
mogą zgłaszać się w Miejskim Ośrodku Sportu i 
Rekreacji tel. 55-20.

(ej)

Pożarnicze problemy 
w Krośnie Odrzańskim

Na skutek panującej suszy, w gminie Krosno Odrzań­
skie, nastąpił znaczny wzrost liczby pożarów. W ciągu 
pierwszych pięciu miesięcy roku bieżącego zanotowa­
no w gminie 50 pożarów. W podobnym okresie roku 
ubiegłego było ich 31. Jeszcze większy wzrost pożarów 
wystąpił w bezpośrednim rejonie Krosna Odrzańskie­
go. W ciągu pierwszych pięciu miesięcy roku bieżącego 
zanotowano 120 pożarów. W zeszłym roku było ich o 
połowę mniej. Najczęściej płoną lasy.

Komenda Rejonowa Państwowej Straży Pożarnej w 
Krośnie Odrzańskim zatrudnia 11 funkcjonariuszy. W 
jednostce gaśniczej jest zgrupowanych 33 strażaków. 
Są oni wspomagani przez jednostki Ochotniczej Straży 
Pożarnej. Zdaniem komendanta Andrzeja Brysze-

wskiego stan kadrowy krośnieńskiej straży pożarnej 
jest dobry. Brak jednak funkcjonariuszy o wysokich 
kwalifikacjach. Komenda zatrudnia tylko jednego ofice­
ra, dwóch aspirantów i trzech chorążych. Niskie płace 
nie zachęcają młodych ludzi do wyboru niebezpieczne­
go zawodu pożarnika.

Krośnieńskim strażakom daje się dotkliwie we znaki 
brak nowoczesnego sprzętu gaśniczego. Dużo kłopotu 
sprawiają również niezdyscyplinowani kierowcy, któ­
rzy nie chcą ustępować pierwszeństwa przejazdu wo­
zom strażackim jadącym na sygnale. Od szybkości ich 
jazdy zależy skuteczność akcji gaśniczej, a często 
także ludzkie życie.

(BH)

Ciepłowniczy dylemat
Większość szkół w Żarach jest ogrzewana przez 

własne kotłownie. Jedynie szkoły podstawowe nr 1 
i 10 są ogrzewane z sieci osiedlowej. Wydawałoby się, 
że jest to rozwiązanie korzystniejsze dla władz szkol­
nych, które nie muszą się martwić o palacza do kotłowni, 
zakup i dowóz węgla oraz konserwację urządzeń cie­
płowniczych. Pozory bywają jednak mylące.

Okazuje się, że własna kotłownia jest znacznie tańsza 
niż ciepło z osiedla. Podczas ubiegłej zimy rachunki za 
ciepło dla dwóch szkół pochłonęły lwią część funduszy 
żarskiej Delegatury Kuratorium Oświaty i Wychowania. 
Wkrótce przyjdzie płacić jeszcze większe rachunki. Tym­
czasem budżet szkolny nie uległ poważniejszemu zwię­
kszeniu w roku bieżącym. Pracownicy kuratorium prze­
widują, że trzeba będzie—po raz kolejny—odwołać się 
do ofiarności rodziców, aby zapewnić uczniom ciepło w 
klasach w chłodne dni.

Warto się zastanowić nad radykalnym rozwiązaniem 
problemu. Być może bardziej korzystne byłoby zmo­
bilizowanie rodziców do wybudowania przy szkole 
osobnej kotłowni. (BH)

W lasa ch  p od  Żaganiem , p o za  terenem  wojskowym, 
m ożna zn a le źć  p o cisk i artyleryjskie. P o d cza s  ostatnie­
go  pożaru  niektóre eksplodowały.

Fot. Marek W oźniak

Remont kościoła
W Krośnie Odrzańskim rozpoczął się w roku bieżą­

cym remont zabytkowego kościoła pod wezwaniem św. 
Jadwigi. Prace zaplanowano na trzy lata. W tym czasie 
nastąpi wymiana dachu i odnowienie zewnętrznej ele­
wacji. Nie przewiduje się prac remontowych wewnątrz 
świątyni. Łączny koszt remontu szacuje się na 2,5 mid 
zł, z czego w roku bieżącym planuje się wydać 700 min 
zł. Rada Miejska przeznaczyła na remont kościoła do­
tację wysokości 50 min zł. Resztę koniecznych środków 
finansowych musi wygospodarować sama parafia.

Kościół pod wezwaniem św. Jadwigi należy do naj­
starszych świątyń na Środkowym Nadodrzu. Jego obe­
cny wygląd pochodzi z XVIII wieku, lecz zasadniczy 
zrąb budowli powstał jeszcze w XIII wieku. Od tego 
czasu świątynia była wielokrotnie niszczona, lecz odbu­
dowywano ją. W ostatnich latach kościół był, niestety, 
wyraźnie zaniedbany. Teraz nadeszły dla niego lepsze 
czasy. Może nadejdą one kiedyś również dla drugiego 
zabytku Krosna, jakim jest stary zamek pamiętający 
jeszcze czasy piastowskie. (BH)

Okazuje się, że policjant na służbie nie może być 
świadkiem zdarzenia. Inny wymiar mająoczywiście 
wybryki chuligańskie, zakłócanie porządku publi­
cznego, a jeszcze inny rozboje, kradzieże i większe 
przestępstwa. W każdym wypadku niezbędne jest 
zeznanie świadka lub przedstawienie dowodów rze­
czowych.

Policjant nie świadek
Nocą, 12 kwietnia br. policjant dyżurny w Żaganiu 

odebrałtelefonicznąwiadomośćozakłócaniuporządku 
publicznego przy jednej z miejscowych ulic. Rozmówca 
nie przedstawił się. Chuligani zachowywali się głośno, 
kopali w napotkane po drodze drzwi, wywracali kosze 
ze śmieciami. Policjanci, którzy zostali wysłani na miej­
sce wybryków, zastali na gorącym uczynku dwóch 
nietrzeźwych mężczyzn. Nietrzeźwym nie można wy­
mierzać kary grzywny. Sporządzono wniosek do kole­
gium. Wniosek został jednak odrzucony ze względu na 
brak świadków zdarzenia. Mieszkańcy, którzy mogli 
styszeć głośne zachowanie nietrzeźwych, albo nie 
przyznawali się, albo nie wyrażali zgody na zeznania.

Stanowisko kolegium zostało zaakceptowane przez 
miejscowąprokuraturę. Stwierdzono jednoznacznie, że 
jest ono zgodne z aktualnym orzecznictwem sądowym. 
“Takie je s t  prawo —  powiedział nam Prokurator Rejo­
nowy w Żaganiu — My prawa nie stanowimy. M ożem y  
jed yn ie  ubolew ać na d  bezsilno ścią  policji".

Co wobec tego pozostaje policjantom, jeśli zetkną się 
nocąz pijanąchuliganeriąi nie będzie w pobliżu nikogo, 
kto zechce świadczyć? Pozostaje wylegitymować i po­
grozić palcem. (asp)

Po Mrągowie 
do Kowna
W specjalnej gazecie festiwalowej “Country Express”, 

która ukazała się w czasie trwania tegorocznego, jubileuszo­
wego X Pikniku Country w Mrągowie, Marek Kasz napisał, 
że nowosolska grupa Country Five “zaprezentowała wyso­
ki poziom wykonawczy”. Nie była to tylko kurtuazja. Pre­
zentująca się jako pieiwsza, przed pięciotysięczną widownią 
zgromadzoną w amfiteatrze, zamiast 30 minut, grała blisko 
godzinę. Już od drugiego utworu nowosolanie (Marek Jachi- 
mowicz, Marzena Dobrowolska, Dorota Markowska, Jan 
Wąsik, Dariusz Tî buś, Witold Kierul i Robert Fleischer) 
dosłownie podnieśli widzów, którzy wysłuchali koncertu na 
stojąco. Kolejny (drugi z kolei) udział Country Five w mrągo- 
wskim '‘Pikniku" można uznać za udany.

Grupa nie ma czasu na odpoczynek. Już 22 bm. wystąpi 
we Frankfurcie nad Odrą w imprezie organizowanej przez 
rozgłośnie radiowe: zielonogórską oraz frankfurcką.

Udziałwfestiwalumrągowskimzaowocowałzaproszeniem 
grupy Country Five na II Festiwal Muzyki Country “Visagi- 
no Country ’92" w Kownie na Litwie, który odbędzie się 
28-28 bm. Nowosolanie wystąpią w tej międzynarodowej 
imprezie jako jedyna grupa z Polski. (ej)

Pomóżmy chłopcu
w Anglii

Otrzymaliśmy prośbę o włączenie się do akcji pomocy 
dla Craiga Shergolda, 11-letniego chłopca z Wielkiej Bry­
tanii, który jest chory na raka i kolekcjonuje bilety wizytowe.

Jego marzeniem jest dostanie się do “Księgi rekordów” 
Guinessa, poprzez zebranie dużej liczby wizytówek przez 
jednego kolekcjonera. Kto więc chce pomóc małemu An­
glikowi niech wyśle swój bilet wizytowy pod adresem: Craig 
Shergold, 33 Shelby Road, CARSHALTON, Surrey SML1 
LTD, ENGLAND. (zr)

O dpoczyw a grupa żołnierzy, która brała udzia ł w ga szen iu  pożaru  lasu  w okolicach Zagania.

Fot. Marek W oźniak

Dać chłopu krowę
Właściwie nie dać, lecz sprzedać. Żeby jednak rolnik 

był zainteresowany kupnem, należy zaoferować korzyst­
ne warunki spłaty. Wszyscy członkowie Walnego Zgro­
madzenia Okręgowej Spółdzielni Mleczarskiej w Wol­
sztynie podchodzą do tej kwestii bardzo poważnie.

Sprawa wygląda tragicznie — usłyszeliśmy w wolsztyń­
skiej mleczarni — coraz dotkliwiej odczuwalny jest brak 
mleka. Rolnicy zmniejszyli pogłowie bydła, a tendencja ta 
może się jeszcze bardziej pogłębić w roku bieżącym, ze 
względu na powodowany suszą spadek plonów i jedno­
czesne ograniczenie ilogci pasz treściwych.

30 lipca, na walnym zgromadzeniu członków spół­
dzielni, zarząd i rada nadzorcza zostały upoważnione 
do pomocy rolnikom poprzez zakupienie im krów. 
Udzielone kompetencje dotyczą też zaciągnięcia na 
ten cel kredytu do wysokości 15 miliardów złotych.

Na początek spółdzielnia zamierza zakupić 1.000 
krów wysokomlecznych. Wstępne rozmowy na ten 
temat prowadzono w Holandii, skąd nadeszły dwie 
propozycje ewentualnych pertraktacji. Strona polska 
znajduje się na etapie przygotowania ofert.

Podwolsztyńscy rolnicy nie wykazują tymczasem zbyt wiel­
kiego zdecydowania i często zmieniają zdanie. Największe 
obawy wiążą się ze spodziewanym brakiem pasz.

(asp)

Często oglądając film, widzimy następującą scenę. On z 
Nią siedzą w kawiarni przy stoliku, na którym stoją zapalone 
świece. W tle słychać romantyczną muzykę, więc co wrażli­
wsze panie wycierają oczy chusteczką. Niektórzy przenoszą 
ten nastrój do domów. Pomimo to kolacja przy świecach, nie 
jest u nas codziennością. Coraz bardziej puste portfele doma­
gają się oszczędzania.

Świeca
-  towar sezonowy
. Do historii należą sytuacje, gdy szprotawska Fabryka 
Świec realizowała zamówienia składane wiele miesię­
cy wcześniej. Obecnie wykonuje się świece użytkowe 
i dekoracyjne zgodnie z bieżącymi zleceniami. By prze­
konać kontrahentów do kupowania swoich towarów, ta 
spółdzielnia inwalidów stosuje wydłużone terminy płatno­
ści. Nawet do 90 dni. Jak na ironię mimo szaleńczych 
upałów nie grożą nam wyłączenia prądu. Nie ma zatem 
żadnych gwarancji, że nagle ludzie zaczną masowo wyku- 
pować świece. W martwym sezonie, który w kraju trwa 
od kwietnia do sierpnia, zakład w Szprotawie wykonuje 
jak najwięcej zleceń eksportowych.

Od wielu lat chłonnym rynkiem są Niemcy. Ponadto 
szprotawskie wyroby trafiają do Finlandii, Francji, Danii, 
Szwecji, a ostatnio nawet popłynęły do 'Afryki. (et)

Poszukiwane słodycze
Na razie producenci wyrobów cukierniczych nie od­

czuwają zubożenia społeczeństwa. W poprzednich la­
tach boom na słodycze rozpoczynał się w połowie 
sierpnia i trwał do Bożego Narodzenia. W tym roku w 
“Goplanie” w Kargowej trzeba było skracać urlopy 
pracowników, ponieważ wzmożone zakupy klientów 
wymogły na fabryce wzrost produkcji.

Początek roku nie przedstawiał się tak optymistycznie. 
Wiosną zakład stanął na 2 tygodnie, a zatrudnione w nim 
osoby musiały wykorzystać część urlopów. Wówczas zwol­
niono około 20 osób. Obecnie zmniejszona liczebnie zało­
ga stara się sprostać zwiększonym zamówieniom odbior­
ców. Kiedyś słodycze z “Goplany” były rozprowadzane 
przez sieć hurtowni takich firm handlowych jak PHS, 
PSS Społem, WZGS. Od 2 lat 85% produkcji trafia do 
hurtowni firmowych. Prowadzą je osoby prywatne, 
które zawarły długoterminowe umowy z tym producen­
tem słodyczy. Istotne jest, że oferowane tam słodycze

są sprzedawane po cenach zbytu. Ponadto “Goplana” 
ma w kraju 200 sklepów firmowych.

Często zachwycamy się zachodnimi słodyczami. Przy­
ciągają naszą uwagę przede wszystkim efektownym opa­
kowaniem. Nierzadko po spróbowaniu ładnie zapakowa­
nego specjału jesteśmy rozczarowani. Okazuje się bo­
wiem, że nie jest to żadna rewelacja. Ot zwykły cukierek, 
czy czekoladka. Polskie słodycze są dobrej jakości, lecz 
często przegrywały z tymi z importu, właśnie z powodu 
brzydkiego opakowania. Jednak i to się zmienia. Plastycy 
rysują modele wesołych kartoników, a nawet papierków do 
zawijania cukierków. Projekty trafiają do wewnętrznej ko­
misji powołanej w "Goplanie”, a jej przedstawiciele wybie­
rają najciekawsze wzory. Bodaj od dwóch lat — z okazji 
świąt, i tych zimowych, i tych wiosennych—słodycze trafiają 
do okolicznościowych opakowań. Niestety, efektowne, wie­
lokolorowe kartoniki oraz taki sam papier są produkowane za 
granicą Ma to niewątpliwy wpływ na cenę słodyczy.

Ewa TWOROWSK A-CH WALIBÓG
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Rajstopy w pocztowym okienku
Obwodowy Urząd Poczty w Wolsztynie, poza usługami, bę­

dącymi w gestii tego typu placówek, prowadzi działalność hand­
lową. U pani z okienka można kupić rajstopy, etui na paszport, 
zabawki, sanitaria. Widocznie takie mamy czasy, że działalność 
handlową muszą prowadzić także urzędy! (et)

Otwarto punkt kasowy
Od lat działała w Siedlisku filia Banku Spółdzielczego w 

Nowej Soli. Ponieważ w bieżącym roku liczba operacji finan­
sowych oraz obroty, zaczęły spadać, bankowi przestało op­
łacać się utrzymywanie pracowników i lokalu. Wójt Stanisław 
Bator wielokrotnie rozmawiał z dyrektorem banku na temat 
nielikwidowania filii, oferując pomieszczenie w Urzędzie Gmi­
ny. Problem załatwiono połowicznie. W Siedlisku uruchomio­
no w lipcu br. punkt kasowy Banku Spółdzielczego, którego 
otwarcie opóźniło się o kilka dni, ponieważ w pomieszczeniu 
musiano założyć kratę wejściową. (ej)

Otwarcie pokonkursowej wystawy
W minioną niedzielę 9 bm. odbyło się w Żarskim Domu 

Kultury otwarcie pokonkursowej II Wojewódzkiej Wystawy 
Fotograficznej, połączonej z wręczeniem nagród ufundo­
wanych przez wojewodę zielonogórskiego, burmistrza mia­

sta Zary i ZDK. W konkursie wzięło udział 22 fotografików. 
Grand Prix zdobyła Beata Baran z Zielonej Góry za zestaw 
fotografii “Wiatraki”. Pierwszą nagrodę przyznano Roma­
nowi Kuklińskimu z Żar, drugą Markowi Dudzicowi z 
Krosna Odrzańskiego, a trzecią Henrykowi Krzyżano­
wskiemu z Zielonej Góry. (ej)

— żeglarska letnia przygoda obozu z e  Św iebodzina.



K s ią ż k i na k a żd ą  k ie sze ń
Lubuska Oficyna Wydawnicza działa już ponad 

dwa lata. Na początku zebrano kapitał na wydanie 
jednej książki — do dziś ukazały się 23 pozycje. W 
zamierzeniu miało to być wydawnictwo o charakte­
rze regionalnym, promujące miejscowych autorów 
w całym kraju. Nie zawsze jednak cel ideowy może 
pokryć się z merkantylnym. Do końca więc nie 
udało się, z różnych zresztą powodów, tych zamie­
rzeń zrealizować. Zielonogórscy pisarze nie są 
magnesem, przyciągającym rzesze czytelników we 
własnym mieście, nie mówiąc już o reszcie kraju.

Z drugiej strony Oficyna, jak każde przedsiębiorstwo, 
musi martwić się o zysk i w takich też realiach handlo­
wanie książkami ;*odobne jest do sprzedawania czego­
kolwiek innego. Prawo rynku nie zna ulgowych rozgra­
niczeń. Dlatego też większość pozycji, które ukazały się 
pod jej szyldem ma charakter komercyjny. Największą 
popularnością cieszyły się do tej pory “Rozmówki pol­
sko-niemieckie” wydane w 230 tysiącach egzemplarzy. 
Nie byto to może odkrywcze posunięcie — podobne 
pomysły pojawiały się już w nadmiarze od kiedy otwarto 
granicę — ale oferta LOW przebijała inne ceną. Stara 
handlowa zasada: niska cena — duży obrót—większy

C z y  t y lk o  n u d a ?
W  ubiegły w eekend grupa wyrostków opanowała 

teren boiska p rzy  S zk o le  Podstaw ow ej nr 19 p rzy  
uł. Zachodniej. H arce trwały p rz e z  ja k iś  cza s. G d y  
podrostkom  znudziło  s ię  ju ż  kopanie piłki i odbijanie 
ping-pongów, rozpoczęli poszukiw ania nowych  
źródeł rozrywki. Najbardziej ku szą ce  były dla dzia­
twy s zy b y  w oknach budynku szkoły. Przeprow adzi­
li turniej rzutowy. C e ln o ść  była doskonała. B rzę k  
szy b  n iósł s ię  daleko, nikt jed n a k nie biegł na od­
s ie c z  m ieniu szkolnem u.

Pozostaje pytan ie— c z y  to tylko wakacyjna nuda, 
c z y  odreagow anie narosłych w rpku szkolnym  fru­
stracji?

(ze s)

T u r n i e j  „ T O P  1 2 ”
W związku ze wzrastającym wśród młodzieży zaintere­

sowaniem amerykańskim bilardem pojawiło się w Zielonej 
Górze sporo miejsc, w których można spróbować swoich 
sil w koleżeńskim gronie. Jednak prawdziwą satysfakcję 
może przynieść graczom zorganizowany turniej, dający 
możliwość skonfrontowania swoich umiejętności i “podpa- 
trzenia” najlepszych. Wychodząc naprzeciwoczekiwaniom 
miłośników tej formy rozrywki w kawiarni “Staromiejska” w 
sobotę, 15 bm. o godz. 16.00 odbędą się III eliminacje do 
finału turnieju bilardowego “TOP 12". Turniej obejmuje 12 
spotkań. Za udział w poszczególnych etapach oraz w 
zależności od zajętego miejsca w klasyfikacji przyznawane 
są punkty. Na najlepszych czekają ciekawe nagrody. Do 
finału dopuszczonych będzie dwunastu zawodników, któ­
rzy podczas dwunastu spotkań zgromadzą największą 
ilość punktów. Zwycięzca turnieju otrzyma w nagrodę tele­
wizor kolorowy. Udział w turnieju jest płatny, a jego koszt 
zależy od ilości graczy. Za jedną grę trzeba zapłacić 15 tys. 
zł. Ciekawostką jest fakt, że płaci tylko ta osoba, która 
przegra w danej 4-, 5-osobowej grupie. Grać może każdy 
—wygrywa najlepszy. (N.M.)

Dziś, 12 bm. program 
XV Międzynarodowy 
Festiwal Zespołów 
Folklorystycznych 
przedstawia się na­
stępująco:

9.00 — Próba II Koncertu Festiwalowego—amfiteatr.
10.00 — Wyjazdy na koncerty do Gubina — Szwecja, 

Rosja, Francja, Belgia; Gorzowa—NowaZelandia, Węgry; 
Zbąszynia—Szkocja.

15.00 — Forum Folklorystyczne — Ośrodek Folkloru.
18.30 — II Koncert Festiwalowy (Grupa folklorystyczna

“Caprivese"z Włoch, Grupa folklorystyczna“Ceata Junilor" 
z Rumunii, Zespół Pieśni i Tańca “Czeremosz” z Ukrainy)
— amfiteatr.

22.00—Koncert kapel i instrumentalistów—Palmiarnia.
22.00 — Wieczór Narodowy — zespoły z Hiszpanii, 

Słowacji i Turcji — hala sportowa WSP. (zet)

U w a g a ,  b y l i  

ż o ł n i e r z e  A K !
Zarząd Okręgu Światowego Związku Żołnierzy 

Armii Krajowej w Zielonej Górze zawiadamia zain­
teresowanych I żołnierzy AK, że 3 sierpnia br. 
przeniesiono siedzibę władz okręgu i Koła SZŻAK 
do budynku Ligi Obrony Kraju.

Nowy adres związku: 65-041 Zietona Góra, ul. 
Wazów 1, teł. 44-41 w. 9.

Godziny urzędowania: codziennie od 9.00 do
13.00, a w środy posiedzenia komisji problemo­
wych,

Za okazaną życzliwość i udzieloną pomoc 
przy zorganizowaniu prac malarskich w nowej 
siedzibie Zarząd Okręgu składa serdeczne po­
dziękowania: zastępcy prezydenta Zielonej Gó­
ry mgr. Edwardowi Mlncerowi, dyrektorowi Biu­
ra LOK ppłk. Henrykowi Maiarczykowi oraz dy­
rekcji PGKiM w Zielonej Górze.

(zes)

zysk, wydaje się być główną bronią firmy. “Chcemy 
wydawać książki na każdą kieszeń” — powiedział 
Ryszard Błażyński, prezes i redaktor naczelny wy­
dawnictwa.

Decyduje również umiejętne dotarcie do klienta po­
przez pośrednika i właściwa selekcja proponowanych 
tytułów, o co dba sekretarz wydawnictwa Alicja Karpo­
wicz. Jedna nietrafiona pozycja może spowodować 
plajtę interesu. Z tego powodu wśród ofert Oficyny 
dominują książki małe, tanie i skierowane do konkret­
nego adresata: poradniki kulinarne dla pań, malowanki 
dla dzieci, erotyczna twórczość wsi, kalendarze ścien­
ne, czy będące w przygotowaniu rozmówki polsko-an­
gielskie. Przy ich opracowywaniu korzysta się z usług 
autorów zamieszkujących nasz region.

Z innych, będących w przygotowaniu pozycji wymie­
nić można książkę o białej broni, kryminał miejscowego 
autora oraz informator o Zielonej Górze.

Ta ostatnia propozycja przygotowywana jest ze 
szczególną dbałością. Wydawcy chcą, by było to kom­
pendium wiedzy o mieście. Nie wszyscy jednak są tym 
równie zainteresowani, choć dla wielu taki przewodnik 
mógłby stać się znakomitym źródłem reklamy.

Na poezję tradycyjnie nie ma zapotrzebowania, więc 
w najbliższym czasie tomiki raczej się nie ukażą. Wy­
dawcom marzy się jednak wyjście poza komercyjne 
ramy. Mogliby zatem partycypować w ewentualnym 
poetyckim przedsięwzięciu, korzystając zeswych nowo 
zdobytych doświadczeń — tak przynajmniej twierdzą.

Sytuacja finansowa Oficyny nie jest może najle­
psza, ale już sam fakt utrzymania się na rynku w 
momencie, kiedy inne firmy wydawnicze albo już 
upadły, albo zrobią to niebawem, jest sukcesem. 
Największe trudności sąz obrotem gotówki. Trzeba 
płacić w drukarni w momencie, kiedy pieniądze są 
u pośredników i odwrotnie. Dochodzą do tego zna­
ne kłopoty Oficyny z nieuczciwymi, albo nazwijmy 
ich, małooperatywnymi kolporterami. Sporej sumy 
pieniędzy firma może już nie zobaczyć.

Gdyby jednak nie dłużnicy, to kto wie, czy nie poku­
szono by się o rozszerzenie oferty o bardziej ambitne 
tytuły. Na razie jednak ambicje z bólem serca trzeba 
zostawić na boku. W końcu przede wszystkim musi to 
być biznes.

Robert KOWALIK

Trudne lato 
ratowników

Rok 1992 tragicznie zapisze się w statysty­
kach, jeśli chodzi o liczbę utonięć. Oo początku 
sierpnia śmierć w wodzie poniosły 32 osoby, w 
tym dziewięcioro dzieci w wieku od 2 do 13 lat. 
Najczęstszą przyczyną był brak należytej opieki 
nad nimi ze strony rodziców. Najtragiczniej zakoń­
czyła się zabawa trójki braci w wieku 7, 8 i 9 lat. 
Przechodzili oni przez Bóbr w miejscowości Cie- 
szów. Na środku rzeki był rów, którego nie dostrze­
gli. W tym przypadku karygodny był brak zaintere­
sowania dziećmi ze strony dorosłych.

Alkohol nad wodą, brawura i ryzykanctwo po jego 
spożyciu nadal są przyczyną utonięć ludzi doro­
słych. Nic nie pomagają apele ratowników. Wciąż 
bowiem znajdują się nowi “bohaterowie”, którzy ska­
czą do nieznanych zbiorników.

Obecnie bezpieczeństwa nad wodami strzeże 
w województwie zielonogórskim ponad 2 tysiące 
ratowników. Starają się jak najlepiej wykonywać 
swoje obowiązki mimo fatalnej sytuacji finanso­
wej. Brakuje pieniędzy nawet na tak niezbędny 
sprzęt, jak: łodzie, koła ratunkowe itp. Mimo tych 
ograniczeń ratownicy starają się czuwać nad 
akwenami nawet społecznie, poza kontraktami.

Sytuacja jest bowiem taka, że wiele gmin przeka­
zało kąpieliska ajentom. Ci natomiast szukają osz­
czędności na wszystkim, nawet kosztem bezpie­
czeństwa. Zatrudniają wtedy zamiast wymaganych 
dwóch — jednego ratownika do obsługi dużego 
kąpieliska. Inna sprawa to rosnące ceny biletów 
wstępu. Nie każda rodzina, zwłaszcza wielodzietna, 
może pozwolić sobie na codzienne wydatki kilku­
dziesięciu tysięcy złotych na ten cel. Wtedy zaczy­
nają się poszukiwania obiektów niestrzeżonych, 
gdzie można popływać “na dziko”. Na gliniankach, 
wyrobiskach żwirowni, czy nawet kamieniołomów— 
tłumy. Stąd tylko krok do tragedii.

Wodne Ochotnicze Pogotowie Ratunkowe nie 
ma uprawnień do zamykania niebezpiecznych 
obiektów. Może jedynie sugerować władzom sa­
morządowym takie rozwiązania. Czas nagli, bo 
na wielu kąpieliskach brodziki dla dzieci nie są 
odgrodzone od głębszej wody siatką, a tylko liną 
z bojami. Wystarcza wówczas chwila nieuwagi.

Pewną poprawę przynosi fakt zdobywania przez 
wiele osób kart pływackich. Od stycznia br. wydano 
ich już około 4 tysięcy, a tzw. żółtych czepków, czyli 
specjalnych uprawnień — 140. Opłaty z tego tytułu 
są praktycznie jedynym źródłem dochodów stowa­
rzyszenia. Zwykła karta kosztuje dorosłych 50 tysię­
cy złotych, a młodzież — 30 tysięcy.

“Żółty czepek” wart jest 100 tysięcy i bezpieczeń­
stwo nad każdym akwenem.

(zes)

Mała sonda w kilku zielonogórskich sklepach droge- 
ryjnych pozwala stwierdzić, że na rynku kosmetyków i 
środków czystości panuje pełne nasycenie. Można 
przebierać wśród gamy kolorowych opakowań, o ile 
oczywiście pozwala na to zawartość portfela.

Zauważyliśmy, że liczący się z każdą stuzłotówką 
starsi ludzie preferują tańsze wyroby produkcji krajo­
wej, natomiast młodzież ulega bezkrytycznie sile tele­
wizyjnej reklamy i wykupuje obecnie modne kosmetyki, 
niezależnie od ceny. Widać ulegają sugestii przedłuże­
nia młodości.

Pollena kontra OMO
Generalnie powodzeniem cieszą się polskie kremy 

oparte całkowicie na naturalnych składnikach, gdyż 
zachodnie — o przedłużonej trwałości — nasycone są 
dodatkami chemicznymi. Podobnie dzieje się z szam­
ponami do włosów.

Dezodoranty zagraniczne zdominowały już od dawna 
krajowe, mimo znacznej różnicy w cenie, ale tych dru­
gich praktycznie nie widać na półkach sklepowych. To 
samo dzieje się z pastami do zębów. Z kolei poszcze­
gólne proszki do prania mimo prowadzonych od mie­
sięcy kampanii reklamowych nie wyeliminowały konku­
rentów. Sprzedają się zarówno jedne, jak i drugie.

Rosnącą popularnością cieszą się środki do szoto- 
wania produkcji zachodniej, nie rysujące powierzchni 
urządzeń kuchennych.

(zes)

S p a c e r  

p o  u l .  J e d n o ś c i
Przy ul. Jedności 22, przed skrzyżowaniem z ul. 

Moniuszki, znajduje się kratka ściekowa. Nawet teraz, 
gdy wszędzie jest sucho, w jej okolicy jest sporej wiel­
kości kałuża. Mimo powiadomienia administracji przez 
właścicieli okolicznych sklepów, ze ścieku wciąż wydo­
bywa się woda oraz towarzyszące jej nieprzyjemne 
zapachy.

Idąc dalej tą ulicą przy kamienicy nr 33 zauważyć 
można wysoką stertę gruzu. Jest to pozostałość po 
rozebranym budynku. Tylko, że miało to miejsce dobre 
dwa miesiące temu. Energii (funduszy, chęci?) starczy­
ło jedynie na pierwszy etap destrukcji budynku.

Jeszcze dalej można natknąć się na szpecące baraki, 
Co prawda zasłaniający je przez wiele lat płot niedawno 
zdemontowano, ale to posunięcie nie wpłynęło korzy­
stnie na wygląd ulicy. Stare, przemysłowe baraki w 
szczególny sposób kontrastują z secesyjnymi kamie­
niczkami.

Swoją drogą, na tej ulicy częściej, zwłaszcza w godzi­
nach nocnych, powinni pojawiać się policjanci. Wydaje 
się, że ciemne bramy tylko czekają na wchłonięcie 
przechodnia. Dlatego lepiej dla bezpieczeństwa iść 
środkiem ulicy.

(rik)

Miły widok p o  zakupach. Fot. Marek W oźniak

Ojciec Franciszek 
Sroka w Zielonej Górze

W przyszły poniedziałek i wtorek, 17 i 18 bm., w salach 
katechetycznych parafii Świętego Ducha przyjmować bę­
dzie bezpłatnie zielarz—franciszkanin, ojciec Franciszek 
Sroka. Wraz z nim porad będzie udzielał kręgarz dr Błecha 
leczący poważne schorzenia kręgosłupa, w tym również 
wady postawy u dzieci.

Przyjęcia chorych odbywać się będą wyłącznie za oka­
zaniem biletów wstępu, które Dędzie można otrzymać 12,
13,14 bm. w punkcie organizacyjnym, znajdującym się w 
sekretariacie Ekologicznej Szkoły Podstawowej nr. 22 przy 
ul. Francuskiej 23 A, tel. 66-822, w godzinach od 12.00 do
18.00 oraz przed kościołem pw. Świętego Ducha po mszy 
wieczornej o godz. 18.00.

Organizatorzy: parafia Świętego Ducha, Stowarzyszenie 
“Zdrowy Człowiek" i Ekologiczna Szkoła Podstawowa nr. 
22, zachęcają do skorzystania z okazji i informują, że ilość 
biletów jest ograniczona. (rik)

To nie wynik huraganu. P o  prostu kioskarz rozebrał stary kiosk, a b y w tym m iejscu postaw ić nowy.
Fot. M arek W oźniak

z y c z e m a

♦ Lechu, nie daj s ię  zw ieść pozorom. Trzymamy 
kciuki— Le sze k  i Paweł.

♦ Kochanej friamusi Aleksandrze Skowrońskiej
moc najserdeczniejszych życzeń, słońca i pogody du­
cha na co dzień, a także pociechy z nas — składają 
Wojtuś i Łukasz.
♦ Adriannie Kołodziejczak z Janowa z okazji sie­
demdziesiątych urodzin stu lat w zdrowiu i szczęściu
— życzą Janina z mężem i dziećmi oraz Franciszek i 
Józef Kołodziejczakowie.
♦ Klaro, wiesz, jak bardzo Cię kocham. Z okazji 
Twych imienin pragnę Cię zapewnić, że mimo kilku 
małych nieporozumień nadal gotów jestem na każde 
Twe skinienie. Mnóstwo zdrowia i powodzenia w nowej 
szkole — życzy prawdziwy Twój wielbiciel, Adam.
♦ Włodzimierzowi Kalinowskiemu z okazji imienin 
najserdeczniejsze życzenia zdrowia, szczęścia i su­
kcesów na polu zawodowym — życzą koleżanki i ko­
ledzy.
♦ Aby marzenia stały się Twym udziałem. Walde­
marowi Konstańczakowi — przyjaciele.
♦ Z okazji 75 urodzin, życzenia szczęścia i zdrowia 
oraz obfitości łask Bożych przez wszystkie dni Marii 
Bednarskiej—składają Jolanta, Zbyszek i Andrzej z 
dziećmi i wnuczkiem Marcinkiem.

Powietrza!
Od kiedy nastały upalne dni przejażdżka autobusem nie 

należy do przyjemnych. Pisaliśmy już o braku higieny 
niektórych pasażerów. Jeśli dodamy, że nie wszystkieokna 
można otworzyć, to mamy już pełny obraz męczeńskiej 
przejażdżki. Sąautobusy (wydaje się, że sąto te otrzymane 
w darze z Niemiec), w których powietrze wlatuje przez 
ledwie dwa okienka i dziury w dachu. Inne pojazdy nawet, 
gdy mają więcej otwieranych okien, są one zablokowane, 
w taki sposób, że mimo użycia siły nie można ich otworzyć. 
Niektórych ludzi, zwłaszcza starszej daty, przerażają też 
przeciągi. Całej reszcie pozostaje więc dusić się przynaj­
mniej do następnego przystanku. (rik)

Czerwona fala
Aby usprawnić ruch naobwodnicyśródmiejskiej, zains‘f- 

lowano tam system sterowania, zwany potocznie “zielona 
falą”. Jazda od strony Nowej Soli w kierunku Sulechrw? 
faktycznie przebiega Łez zakłóceń, o ile nie przekracza się 
pięćdziesiątki. Jest to prędkość w miarę bezpieczna do 
poruszania się po mieście. Niestety, w drugą stronę juz 
takiego usprawnienia nie ma.

Udręka zaczyna się od skrzyżowania ulic: Dąbrówki i 1 
Maja. Jeśli tam zatrzyma nas czerwone światło, to nie ma 
co ruszać z kopyta po zapaleniu zielonego. Albowiem, 
nawet jazda z prędkością dwudziestu pięciu kilometrów na 
godzinę jest zbyt szybka (sprawdzone) i trzeba stać na 
następnej krzyżówce. Przy kolejnych skrzyżowaniach sy­
tuacja powtarza się.

Z ulgą witamy więc tablicę oznajmiającą wyjazd z 
miasta. (zes)

T
CO • G D ZIE * KiED Y T

N o i co  b ę d z ie ? — pyta zatroskany rencista p. Z d z is ła ­
wa Piotrowskiego, którego rozpoznał ja ko  Honorowego  
G ospodarza Starówki, mimo chwilowego braku kontu- 
sza  i karabeli.

Fot. K rzy szto f M ężyński

*   

KINA
“ESTRADA” -18.30,20.30 Wydział Rosja (USA 15) 
“NYSA" -  14.00 Kopciuszek (USA b/o), 16.00 Randka z 
nieznajomą (USA 15), 18.00 Pająki (USA 15), 20.00 Ślepa 
furia (USA 15)
“NEWA" -  17.30,19.30 Ślepa furia (USA 15)
“WENUS" — 15.30,17.30,19.30 Kosmita z przedmieścia 
(USA 12)

T E A T R
TEATR LUBUSKI w Zielonej Górze — przerwa urlopowa

MUZEA
Muzeum Ziemi Lubuskiej w Zielonej Górze (pon., wt. — 
nieczynne, śr., czw., pt. 10.00-17.00, sob. 10.00-15.00, niedz. 
10.00-16.00) Ekspozycjestałe:Galerie autorskie. Winiarstwo
— sztuka, rzemiosło, tradycje. Wystawy czasowe: "Religie 
starożytnego Egiptu” ze zbiorów Muzeum Narodowegow War­
szawie. Rzeźba gotycka XIV-XVI w. ze zbiorów Muzeum Ziemi 
Lubuskiej. Kolekcje autorskie: Jana Chwałczyka, Edwarda 
Dwurnika, Izabeli Gustowskiej, Eugeniusza Geta Stankią«i- 
'cza. Instalacja Antoniego Zydronia "Dyskretny urok przemja- 
nia”.
Lubuskie Muzeum Wojskowe w Drzortowie (czynne 9.50- 
15.00) — wystawy stale: II wojna światowa. Kopie dawnej 
broni. Plenerowa i pawilonowa wystawa ciężkiego sprzętu 
bojowego.
Muzeum Archeologiczne środkowego Nadodrza w Świdni­
cy (czynne 9.00-15.00). Środkowe Nadodrze u schyłku staro­
żytności. Obrona polskiej granicy zachodniej we wczesnym 
średniowieczu. Wystawa biograficzna — Józef i Bogdan Ko- 
strzewscy.
Muzeum Etnograficzne w Zielonej Górze z siedzibą w Ochli
— Skansen (czynne śr., czw. 10.00-16.00, pt., niedz. 10.00- 
17.00, sob. 10.00-15.00)—Wyposażenie wnętrz zabytkowych 
obiektów budownictwa wiejskiego. Wystawa pokonkursowa— 
rękodzieło ludowe i artystyczne woj. zielonogórskiego.

G A L E R I E
ART (czynna 10.00-17.00) — Malarstwo Heleny Tchórze- 
wskiej oraz biżuteria artystyczna twórców z Wybrzeża.
BWA (czynne 11.00-17.00) — Stanisław Czarnecki — grafika 
i malarstwo..
Galeria ul. Żeromskiego 21 (czynna 12.00-22.00) — promo­
cja i sprzedaż malarstwa
Klub MPiK (czynny 9.00-18.00) — Wystawa poplenerowa 
Lubuskiego Towarzystwa Fotograficznego.
WiMBP (czynna 10.00-17.00) — nieczynna

dyżur pełni:
ul. Chrobrego

A P T E K I

KWIACIARNI
Wawrzyniak, ul. Krakusa 10 — czynna cały dzień
ul. Waryńskiego (pawilon) — dyżuruje pon. — sob. 8.00 —
18.00, niedz. i święta 10.00 — 15.00

TELEFONY
Pogotowie Policyjne 
Straż Pożarna 
Pogotowie Ratunkowe 
Pogotowie Energetyczne 
Pogotowie Gazownicze 
Pogotowie Ciepłownicze 
Pogotowie Wod.-Kan. 
Pogotowie Dźwigowe 
Informacja PKS 
Informacja PKP 
Szpital Wojewódzki centr.

997
998
999
991
992
993
994 

54-73
223-01
38-38
42-61

Bank Informacji Gospodarczej Przedsiębiorstw 652-23 
Bank Informacji Usługowej 293-43
Zakład Organizacji Pogrzebów “AD PATRES" 
ul. Wrocławska tel. 28-517
Telefony zaufania dla kobiet ciężarnych i młodzieży. 
Terenowy Komitet Ochrony Praw Dziecka —
Biuro Pomocy Prawnej Wrocław 370-69
Zielona Góra (czynny w czwartki 17.00-19.00)

35-51 lub 31-56

POMOC DROGOWA
"NON-STOP" Zielona Góra al. Słowackiego 1a 
CB radio kanał 19

T A X I
ul. Wyszyńskiego 
ul. Podgórna 
dworzec PKP 
bagażówki

52-37
226-67
226-66
228-25

REDAGUJE 
Zbigniew Ryndak
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PO M PY  W O D NE
remonty, serwis

głębinowe, hydroforowe 
Sprzedaż - głębinowe.

Najniższe ceny, krótkie, terminy, 
solidność wykonania. 

ELEKTROMECHANIKA 
66-131 Cigacice, tel. Sulechów 12-18, 

66-001 Zawada, 
tel. Zielona Góra 12-54.

Ę  - V  * '  '  '  ’  '

"4.FRESKO
bezpośredni importer 

oferuje:
■  PŁYTK I ŚC IEN N E I PODŁOGOWE 

produkcji zachodniej i krajowej
• do biur, sklepów i mieszkań 
- mrozoodpome i elewacyjne
• basenowe

■  UMYWALKI, WANNY, KOMPAKTY
w różnych kolorach i wzorach

■  BATERIE umywalkowe, natryskowe 
i wannowe

■  KABIN Y NATRYSKOWE

■  K LE JE  do glazury

■  kolorowe M ASY DO FUGOWANIA

■  NARZĘDZIA dla płytkarzy

Ceny detaliczne, hurtowe 
i Inwestycyjne

ZIELONA GÓRA
ul. Dąbrowskiego 41 a 
tel.34-16 
ul. Wandy 54 
tel. 715-01 

LUBIN
ul. Leszczynowa 27B |

- kserokopiarki 10/10. 15/20
- telefaksy
- telefony
- komputery
- tłumacze językowe poi.-niem. 

-ang.-franc.-włoskie
- kalkulatory 12. 14. 16 poz. 

z drukarkq i bez
- notesy menedżerskie
- maszyny do pisania 

elektroniczne i zwykłe
- urzqdzenia do opracowania 

dokumentów
- laminarki A-3 i A-4
- urzqdzenia do niszczenia 

dokumentów
- sprzęt wyposażenia sklepów: 

kasy elektroniczne
wagi elektroniczne 
metKOwnice
wózki sklepowe I
P O L E C A :

P  P  U
Z ie lo n a  G ó ro . ul. Urszuli 3 a  
<Drzy s ta d io n !®  ul. S u le c h o w s k a )  
te l. 720-44 “

MAGAZYNY
HURTOW E
WIELOBRANŻOWE
“ELMA”

64-360 Zbąszyń,
ul. Powstańców Wlkp. 41,
tel. 280, tlx 0412417

oferuje do sprzedaży:

* konfekcję damską, 
męska i dziecięcą

* odzież roboczą i szpitalną
* ręczniki frotte, kołdry 

i śpiwory
* wiklinę, kryształy
* kawę, herbatę, syropy
* taczki ogrodowe
* inne towary

Zapraszamy codziennie 
w godz. 6.00- 22.00.

Znane i cenione w Polsce zachodniej 
Nowosolskie Przedsiębiorstwo Handlowe

Z A P R A S Z A  DO SW OICH SK LE PÓ W

ARTYKUŁÓW CHEMII GOSPODARCZEJ I KOSMETYKÓW
• Gorzów Wlkp., ul. Zielona 33, tel. 280-36 w. 17
• Nowa Sól, ul. Wojska Polskiego 12, tel. 43-47
Hurtownie "HURT" oferują:

•proszki do prania VIZIR, ARIEL,
POLLENA 2000, LANZA, 0M0 

•płyny do naczyń KOP, SUNLICHT, LUDWIK 
•proszki do szorowania ATA, AJAX
• rewelacyjne pasty do zębów COLGATE,
• mydła PALM0LIVE, dezodoranty, szampony, 
płyny do kąpieli

i wiele innych artykułów tej branży 
"HURT" ZAPEWNIA:

- superkonkurencyjne ceny
- bezpłatny transport 
• wydłużone terminy płatności
- szeroki system BONIFIKAT!!!
- miłą i szybką obsługę

UWAGA ! Podatek obrotowy nie wpłynął na zmiany cen. 
SERDECZNIE ZAPRASZAMY

poniedziałek - piątek od godz. 8.00 do 17.00 
^  w każdą sobotę od godz. 9.00 do 13.00________0,.g>85,

FABRYKA MASZYN I URZĄDZEŃ PRZEMYSŁU SPOŻYWCZEGO SPOMASZ-ŻARY S.A. 
FOOD-PROCESSING EOUIPMENT WORKS, pic.

p o m a s z
-  Ż A R Y ul. Okrzei 104, PL-68-200 ZARY 

tel. 35-61 do 5, telex 0432205 
fax 3101

Rada Nadzorcza Fabryki Maszyn i Urządzeń Przemysłu Spożywczego 
"Spomasz" S.A. w Żarach, ul. Okrzei 104 

ogłasza konkurs 
na stanowisko prezesa zarządu.

Zgłoszenie do udziału w konkursie powinno zawierać:
a) podstawowe dane personalne (wg kwestionariusza osobowego),
b) dokumenty (lub ich kopie) dotyczące posiadanego wykształcenia, 

kwalifikacji i przebiegu pracy zawodowej,
c) życiorys kandydata,
d) opinia z okresu ostatnich 5 lat pracy.

Zgłoszenia uprasza się nadsyłać w zaklejonych kopertach pod adresem fabryki 
w terminie do 27 sierpnia br. z napisem "Konkurs". O dalszym toku postępowania 
konkursowego kandydaci zostaną powiadomieni indywidualnie.

T O W A R Z Y S T W O  H A N D L O W E

O ddział Zielona Góra, ul. Dekoracyjna 1 tel/fax 618-43
oferuje:

-  rury instalacyjne z/sz czarne i ocynkowane,
-  rury czarne gazowe izolowane,
- blachę ocynkowaną płaską i trapezową,
- kołnierze, uszczelki, haki i uchwyty do rur,
- grzejniki, wsporniki i uchwyty grzejnikowe,
- zawory kulkowe czerpalne i przelotowe

oraz
sprowadzamy na zamówienie klienta:
- ceramiczne przykrycia dachowe firmy HUGUENOT 
z pełnym zestawem akcesoriów szczytowych
i kalenicowych, posiadające atest ITB,

-  zasuwy żeliwne fig. 043, 055, 122 i 190S,
- otuliny cieplne rur Climaflex i Frelo.

0 1 -2 2 7 7 9  |

•'i X * ł-K * irm i »***.-

: BIURO TURYSTYCZNE
: “ A L E X I S ”■
■

• zaprasza na wspólne wycieczki do: 
j - Paryża i Eurodisneylandu,
' -Rzymu, Neapolu, Pompei, Monte
I Cassino, Lido de Jesolo, Wenecji
• (audiencja u papieża).
• -Berlinai Hamburga,
■ - Budapesztu, Miszkolca,
■ -8-dniowe kolonie za 800 tys.
■
• Zielona Góra, ul. Sikorskiego 10 
I (kino “Wenus”), tel.722-84.

STUDIO V I  I ) € 0 "Dfl»r

F i  I m ł M o n t a ż
* REKLAMY TV ŚLUB na 2 KAMERY *

* Montaż zdjęć, filmów 8mm
* Montaż nagrań amatorskich
* Zdjęcia z lilmu video

H i 8  • S V H S  - S T E R E O
Ż e z  M . K :  i S z .  - 1 9 8 7  r.
tel. N. KRAM SKO 121

S .C .  ŚMIGIEL
Przyborów, ul. Nowosolska 28, 

Nowa Sól, tel. 816-26

sprzeda 
obiekt gospodarczy na działce 

1,39 ha w tym:
- chlewnia na 250 szt.
- ubojnia zwierząt gospodarczych 
(25 szt. dziennie)

- magazyn 400 m kw.
- portiernia 30 m kw.
Teren uzbrojony, drogi wewnętrzne 
betonowe.

Zapraszamy codziennie 
w godzinach od 7.00 do 15.00, 

w soboty robocze do 12.00.

01-23 7 17

Jedyny autoryzowany zakład naprawy pomp na zachodzie Polski
mgr inż. Jerzy Fularz

r e m o n ty
s p r z e d a ż

głębinowe • obiegowe • próżniowe • do ścieków • hydroforowe 
Naprawiamy i modernizujemy pompy głębinowe 

G40, G60, G80 - oszczędność 35% energii - 
koszt zwróci się pol/2 roku.

s e r w is
d o r a d z tw o

samossqce

i iA Q U A ”
Zielona Góra 

ul. Dolina Zielona 24a 
tel/fax 4552

Ceny fabryczne, pompy hydroforowe od 1 min. 01-22884

W a k a c y j n a  s p r z e d a ż  p r o m o c y j n a  

P O L S K I E G O  F I A T A  1 2 6 p

JEŚLI KUPIŁEŚ "MALUCHA" W OKRESIE OD 15.07 DO 31.08 BR. 
WYŚLIJ NA PODANY ADRES KARTKĘ WRAZ Z IMIENIEM, 

NAZWISKIEM, ADRESEM ORAZ NUMEREM FAKTURY 
ZA ZAKUPIONY SAMOCHÓD I ADRESEM PUNKTU SPRZEDAŻY.

N i e  z w l e k a j  z  d e c y z j ą

D O  W Y G R A N I A

1 0  F ia t ó w  C in q u e c e n t o  

2 0  z e s t a w ó w  d o  o d b io r u  T V  S A T  

3 0 0  o d b io r n ik ó w  s a m o c h o d o w y c h

Z A K Ł A D  S P R Z E D A Ż Y  
I  M A R K E T IN G U  F S M  S .A .  

u l.  K o m o r o w ic k a  7 9  
4 3 - 3 0 0  B ie l s k o - B ia ł a
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[Hu r t o w n i a  " z a  b r a m a ; :
Zielona Góra, ul. Jedności 75, tel. 669-89, tel/fax 30-33, telex 043-3635 

o f e r u j e  P a ń s t w u
• soki 100% firmy DR SIEMER w op. 1 litr,
• nektary 50% firmy DR SIEMER w op. 1 lite
• napoje pomarańczowe 20% w op. 0,2 litra,
• ananasy w puszkach,
• brzoskwinie w puszkach,
• mandarynki w puszkach,
• szybko gotujący się ryż (w woreczkach) BRITTA i DORIS
• olej BROLIO
oraz inne towary spożywcze

UWAGA: PRZY SPRZEDAŻY DLA HURTOWNI
(MINIMUM 2 PALETY JEDNEGO ASORTYMENTU) 
STOSUJEMY SYSTEM KORZYSTNYCH RABATÓW

Odbiór z magazynów zlokalizowanych w bazie "LUBTOUR"
Zielona Góra, ul. Sulechowska 37 za giełdą owocowo-warzywną.
Płatność gotówką, czek potwierdzony. 01-22869

I B S * **3s*:
Serwis nasz przygotowuje oraz 

przyjmuje do sprzedaży komisowej 
samochody.

Stacja diagnostyczna uniwersalna czynna 
codziennie od godz. 8.00 do 18.00 

w soboty od godz. 8.00 do 14.00

RENAULT
TO PEŁNIA 
ŻYCIA

AUTORYZOWANY SERWIS-DEALER

R E N A U L T
PPHU "KARO"
68-300 LUBSKO, UL. PRZEMYSŁOWA 74, TEL. 72-00-39

Pomoc drogowa czynna całą dobę

I  % S3
&

S K U T E C Z N A  N A U KA  JA Z D Y
S z k o lim y  n a  w ła s n y m  p la c u  m a n e w r o w y m

.............. ..  ' ' ' “  '  o d k
|  T E L . 51-85

u l.  w z o ro w a n y m  n a  W o je w ó d z k im  O ś ro d k u
ś  . ...... : : . .. . E g z a m in o w a n ia  K ie r o w c ó w

I
7  w r z e ś n ia  o  g o d z . 1 7 .0 0  - r o z p o c z y n a m y  

k o le jn y  k u r s  n a  p r a w o  ja z d y  k a t .  B  i A
In fo rm a c je  i z a p is y : 

te l. 5 1 - 8 5  Z ie lo n a  G ó ra , u l. S u le c h o w s k a  3 2 I
N A JT A N S Z E  S Z K O L E N IE  - T O  S K U T E C Z N E  S Z K O L E N IE

Rolety chroniq 
przed słońcem , 
ha łasem  
i c iep łem :
W  w ielu ko lo rach 
i fo rm ach  
nad a ją  się 
d o  now ego, 
a  w szczególności 
d o  starego 
budow n ictw a . 
D la tego  też 
p o le cam y  
okna
z roletami.

R o l e t y  z  t w o r z y w  
s z t u c z n y c h  d o  s t a r e g o  
i  n o w e g o  b u d o w n i c t w a

68-100 ŻA G A Ń
UL. TARTAKOWA 1 

TEL/FAX 2743

F  £  H  T  £  C
O k n a  • D r z w i  • E l e m e n t y  b u d o w la n e

AUTORYZOWANA

STACJA

OBSŁUGI AKUMULATORÓW
Matykiewicz Marian 

ul. Warszawska 213, 
66-400 Gorzów Wlkp. tel.322-624

Oferuje w szerokim zakresie 
akumulatory kwasowe do wszystkich 
typów samxhodów:

o s o b o w y c h ,  c ię ż a r o w y c h ,  

m a s z y n  r o ln ic z y c h ,  

w ó z k ó w  e le k t r y c z n y c h  

i  m o t o c y k l i .

Całą gamę akumulatorów 
zasadowych o wielorakim 
zastosowaniu począwszy 
od kolejnictwa poprzez awaryjne 
zasilanie central telefonicznych, 
systemów alarmowych, 
urządzeń zabezpieczających 
oraz środków łączności.

P o s i a d a m y  r ó w n ie ż  

a k u m u la t o r y  m in ia t u r o w e  

t y p u :  K B L ,  K B M , K R H .

Całą ofertę można zamawiać 
hurtowo w naszym przedsiębiorstwie.
Natomiast sprzedaż detaliczną 
prowadzimy w dwóch sklepach 
firmowych:

p r z y  u l. W a r s z a w s k ie j  14  

o r a z  u l. P r z e m y s ło w e j  

( H a la  T a rg o w a ).

Momy nadzieję, źenoszo oferto 
zainteresuje Państwo i będzie 
początkiem stałej współpracy.

SERDECZNIE
2kPM$ZAMYl

02-02246

WOJEWÓDZKA HURTOWNIA 
ZAOPATRZENIA RZEMIOSŁA 
66-400 GORZÓW WLKP.
UL. CHROBREGO 28

O G ŁASZA
Przetarg ofert 
na sprzedaż 

WIATY 
i samochodu marki 

“AVIA”
Oferty należy składać 
w siedzibie Hurtowni. 

Gorzów ul. Chrobrego 28 
w terminie 14 dni od daty 
ukazania się ogłoszenia.
Zastrzega się prawo 

swobodnego wyboru oferenta 
oraz odstąpienie od przetargu 

bez podania przyczyn.
02-02954

I C M m  
a  M E U S &  « | M g k  ■

1

Zakład Energetyczny •
Zielona Góra ul. Zacisze 15 tel. 670-53 :

ogłasza j
P R Z E T A R G  N IEO G R A N IC ZO N Y  j

(licytacja ustna) i
na wydzierżawienie nw. pomieszczeń i obiektów: ■

•
1. Pom ieszczenie biurow e ul. Zacisze 15 (II p iętro) :
16 odrębnych pokoi (od 16 m kw. do 59 m kw.) i
stawka wyjściowa za 1 m kw. powierzchni użytkowej- 30.000 zł 
pełne zabezpieczenie sanitarne i grzewcze i
możliwość wydzierżawienia wszystkich pokoi lub poszczególnych 
pomieszczeń. i

2. Pom ieszczenia w  budynku stacji przy ul. Przem ysłow ej
w  Z ielonej Górze (przy targow isku m iejskim -centrum  m iasta) 
powierzchnia użytkowa 100 mkw. :
możliwość prowadzenia działalności produkcyjnej, usługowej, 
magazynowej, handlowej j
cena wywoławcza za 1 m kw. powierzchni użytkowej -  30.000 zł.

3. O biekt przy al. W o jska Po lsk iego  142 A  (stara elektrow nia)
pomieszczenia magazynowe, biurowe, warsztatowe o łącznej powierzchni 
użytkowej 2.990 mKw.
obiekt nowy w pełni uzbrojony w energię elektryczną, wod. kan. oraz stację trafo j 
możliwość korzystania z bocznicy kolejowej, suwnicy oraz dźwigu towarowego ; 
duży plac manewrowy dla samochodów ciężarowych 
cena wywoławcza za 1 m kw. powierzchni użytkowej 25.000 zł.

Oglądanie pomieszczeń w dni robocze od godz. 8.00 do 14.00 po uprzednim 
zgłoszeniu, tel. 670-53 wew. 221 lub 223.

Przetarg odbędzie się 17 sierpnia 1992 r. o godz. 9.00 w siedzibie zakładu 
Energetycznego Zielona Góra ul. Zacisze 15 (świetlica).

Wadium w wysokości 10% należy wpłacać w kasie Zakładu w dniu 
przetargu do godz. 8.00.

Zastrzega się możliwość unieważnienia przetargu bez podania przyczyn. 
Wadium ulega przepadkowi, jeśli osoba, która przetarg wygrała uchyli się 

od zawarcia pisemnej umowy.
01-23458

Zak ład  G o sp o d a rk i Loka low e j w  S kw ie rzyn ie
O G Ł A S Z A

Przetarg nieograniczony na wynajem lokalu użytkowego przy 
ul. Marszałka Piłsudskiego 8 w Skwierzynie o pow. użytkowej 81,12 mJ. 

Cena wywoławcza- 20.000 zł/ m2. Przetarg odbędzie się w dniu 25.08.92 r 
o godz. 10.00 w siedzibie ZGL przy ul. Poznańskiej 22 w Skwierzynie.

Wadium w wysokości 5.000.000 zł 
należy wpłacać w kasie zakładu do dnia 24.08.92 r.

Zastrzega się prawo odwołania przetargu bez podania przyczyn.
02-02951..

I  —  J t  ^  j m  . I*  s s t  y f
m 'a-i ńi?

Ty lko  d la  p rze d s ię b io rc zy ch

f rChcesz dobrze zarobić? - otwórz punkt skupu 
butelek monopolowych o poj. 0,5 I i 0,75 I, 

które kupi od Ciebie płacąc 800 zł/szt.
Lubuska Wytwórnia Wódek Gatunkowych 

"POLMOS" 
w Zielonej Górze, ul. Jedności 59/61, 

tel. 70761 lub 4846 wew. 219.

NIE ZWLEKAJ - ZGŁOŚ SIĘ DO NAS
01-23719

i  ^  l i l P *  Nowa Sól,
^  ul. Wyzwolenia 17 ;

zap ra s za  
i o fe ru je  s z e ro k i a so rtym en t: j

O BUW IA

O D Z I E Ż Y

G A L A N T E R II
S K Ó R Z A N E J

KOMUNIKAT
Telekomunikacja Polska S.A. Zakład Telekomunikacji w 

Zielonej Górze 
informuje, że w dniu 12.08.1992 r. nastąpi zmiana numerów 
telefonów w m. OŁOBOK gm. Skąpe poprzez dodanie przed 

dotychczasowym numerem cyfry "1"
Np. stary numer 10, nowy numer 110 

stary numer 96, nowy numer 196.

Nastąpi także zmianą numeru kierunkowego z Ołoboku do 
centrali nadrzędnej w Świebodzinie z cyfry "0" na numer "10".

Połączenia z abonentami Ołoboku można uzyskać po 
wybraniu w Świebodzinie numeru 121 xx np. 12130,12190. 

Zaliczanie połączeń odbywać się będzie na dotychczasowych
zasadach tzn.

ręzmowy lokalne - w ramach opłaty abonamentowej, a do 
Świebodzina i Zielonej Góry - wielokrotnie, co 30 sekund 

jeden impuls taryfowy, bez względu na porę dnia. 
Wszelkie informacje o niesprawnych telefonach przyjmuje 

biuro napraw w Świebodzinie - tel. 914.
Za powstałe trudności w korzystaniu z naszych usług TP S.A. 

Zakład Telekomunikacji w Zielonej Górze uprzejmie 
przeprasza.

01*3709
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S p o r t o w a .
Zmiany w programie igrzysk olimpijskich?
W1994 roku ma odbyć się w Paryżu kongres MKOI., który, być może, podejmie decyzję o przemode­
lowaniu programu letnich igrzysk olimpijskich 2000 roku. W trakcie igrzysk w Barcelonie słyszało 
się pogłoski o rozdźwiękach pomiędzy MKOI., a niektórymi federacjami międzynarodowymi.

Niektóre sporty miałyby być zastąpione innymi. W 
listopadzie br. w Acapulco (Meksyk) Komitet Wykonaw­
czy MKOI. będzie gościł Zgromadzenie Narodowych 
Komitetów Olimpijskich. Po tym spotkaniu będzie moż­
na więcej powiedzieć czy zmiany, proponowane przez 
MKOI., mają szansę realizacji.

Boks, pięciobój nowoczesny, zapasy w stylu klasycz­
nym, szermierka i zawody drużynowe w konkurencjach 
jeździeckich są najbardziej zagrożone wyeliminowa­
niem z programu igrzysk olimpijskich.

Federacje międzynarodowe sportów, któiych popu­
larność, jak również stopień komercjalizacji wzrastają 
w ostatnich latach, żądają szerszego miejsca w progra­

mie olimpijskim. Meksykanin Ruben Acosta, przewod­
niczący Międzynarodowej Federacji Pitki Siatkowej 
(FIVB) domaga się włączenia do programu igrzysk 
siatkówki plażowej.

Pogorszyły się ostatnio stosunki pomiędzy przewod­
niczącym MKOI., Juanem Antonio Samaranchem, a 
przewodniczącym Międzynarodowej Federacji Lekkiej 
Atletyki (IAAF), Włochem Primo Nebiolo, który groził 
uczynieniem z zawodów lekkoatletycznych na igrzy­
skach — mistrzostw juniorow (podobnie jak to jest z 
olimpijskim turniejem piłki nożnej). Również Sepp Blat- 
ter, sekretarz generalny Międzynarodowej Federacji

K ie ro w n ik  d ru żyny  ZKS “ S t i lo n ”  G o rzów , M a re k  C zu b iń s k i:

Nie załamujemy rąk
Tradycje gorzowskiej siatkówki sięgają pierwszych lat powojennych, a już na początku lat 60. 
drużyna Ryszarda Świątkiewicza zadebiutowała w ekstraklasie. Było sporo osiągnięć zespołów 
młodzieżowych, natomiast lata 80. upłynęły pod znakiem gry Stilonu w I lub II lidze. W tym 
ostatnim okresie znaczącą rolę spełniał w drużynie Marek Czubiński — do niedawna pierwszy 
zawodnik rozgrywający, obecnie jej kierownik.

— Kolejny raz Stilon awansował do I ligi, prakty­
cznie bez jakichkolwiek kłopotów. Przy tym wcho­
dzeniu do ligi i spadaniu z niej, trudno nie spytać 
czy tak będzie również w najbliższych sezonach.

— Mam nadzieję, że umiejętności zawodników i wy­
pracowana forma, pozwolą ustabilizować się drużynie 
w grupie “B”, a w najbliższej perspektywie myśleć o 
awansie do krajowej elity. O wartości zespołu stanowi 
wiele czynników i poszczególne tryby tej skomplikowa­
nej machiny muszą należycie współdziałać. Najważ­
niejsze, że w trudnej sytuacji klubu, zresztą nie tylko 
naszego, miejscowi przyjaciele siatkówki nie biadolą, 
natomiast współtworzą jej teraźniejszość i przyszłość 
czując się za drużynę współodpowiedzialnymi.

— Pociągnijmy ten wątek naszej rozmowy. Czy o 
stilonowskiej siatkówce można mówić jako o sekcji 
autonomicznej?

— W pewnym sensie, jednak jest ona ściśle z klubem 
związana, korzysta z jego wszechstronnej pomocy. 
Rodzaj naszej odmienności polega na związaniu się z 
siatkówką ustabilizowanej grupy sponsorów. Poszcze­
gólni biznesmeni pasjonują się tą dyscypliną sportu, 
skutecznie jej pomagają, oczekując w zamian od za­

wodników profesjonalnego podejścia do obowiązków. 
Powstało Towarzystwo Przyjaciół Gorzowskiej Piłki 
Siatkowej. Ma ono osobowość prawną, w jego skład 
wchodzą również doświadczeni działacze. Główni 
sponsorzy to firmy “Relax”, “Simex”, “Eco-Metal", Go­
rzowski Bank Spółdzielczy, firma Lecha Skrzypka.

—Wiem o zmianie na stanowisku trenera. W jakim 
składzie przystąpicie do sezonu ligowego?

—Zabraknie wychowanka MDK Warszawa— Pawła 
Kozłowskiego, którego prawdopodobnie Stilon wypo­
życzy do Legii. I to jedyny ubytek. Właśnie w trakcie 
naszej rozmowy finalizowany jest transfer zawodnika 
rozgrywającego — Olega Petraczenki z Ukrainy. In­
nych zmian nie przewidujemy. Trener Walery Kraw- 
czenko jest trzeci sezon w Polsce (poprzednio prowa­
dził Chemika Bydgoszcz), a siatkarzami Stilonu zajmu­
je się od 1 czerwca br. Pochodzi z Czerkasa na Ukrai­
nie, ma za sobą bogatą karierę zawodniczą (w repre­
zentacji ZSRR zdobył m.in. mistrzostwo świata i złoty 
medal olimpijski).

— Początek sezonu ligowego PZPS zaplanował 
na koniec pierwszej dekady października. Zapewne 
już trenujecie?

„ M a g ie ”  Jo h n so n
zn ó w  w  barw ach La ke rsó w ?

Supergwiazda zawodowej koszykówki Earvin “Ma­
gie” Johnson, którego profesjonalna kariera została 
przerwana, gdy się okazało, że jest chory na AIDS — 
ma zamiar powrócić do drużyny Los Angeles Lakers, 
jeśli tylko pozwoli mu na to lekarz.

Johnson, który opuścił Lakersów w zeszłym roku, po

stwierdzeniu w jego organizmie wirusa HI V, wybiera się 
w tym tygodniu do doktora Davida Ho, który wcześniej 
był przeciwny kontynuacji jego gry w koszykówkę. Le­
karz ma stwierdzić, czy uczestnictwo “Magica” wturnie- 
ju barcelońskim, miało jakiś wpływ na rozwój choroby.

Jak podaje w raporcie z Barcelony gazeta “Los Ange-

Piłki Nożnej (FIFA) nie krył swego niezadowolenia z 
pozycji tej dyscypliny sportu w programie igrzysk.

— Promocja piłki nożnej na igrzyskach w Barce­
lonie była katastrofalna. Nie będziemy tego dłużej 
tolerować— powiedział Blatter.

Działacze MKOI. zdają sobie sprawę z tego, że mu­
szą podjąć decyzję o zredukowaniu programu igrzysk, 
aby ochronić je przed gigantyzmem. Nie wiedzą jednak 
jak to zrobić bez wstrząsów.

Philippe Chatrier, były przewodniczący Międzynaro­
dowej Federacji Tenisa (FIT), objął niedawno stanowi­
sko szefa komisji do spraw programu igrzysk olimpij­
skich. Wyjechał jednak z Barcelony zawiedziony. Jego 
pierwsza propozycja dla MKOI. została odrzucona. 
Chatrier był zaskoczony tym, że nie była ona nawet 
skierowana do komisji wykonawczej.

— 20 lipca rozpoczęliśmy w Wałczu zgrupowanie, by 
po czterech dniach... wrócić do Gorzowa. “Porządziła” 
salmonella. Na deser w tamtejszym COS-ie podano 
nam obfitujące w krem eklery i nieszczęście gotowe. 
Hospitalizowani byli Maciej Nowak i Tomasz Grzybo­
wski, pozostali zawodnicy także poważnie chorowali, z 
wyjątkiem nie gustującego w ciastkach Jarosława 
Wojczuka, trenera odnowy biologicznej — Andrzeja 
Zawojskiegoi mnie. Byłtydzień przerwy, w następnym 
trenowali nieliczni zawodnicy, obecnie wszyscy uczest­
niczą w zajęciach.

— Mistrzostwa I ligi zainaugurujecie 10 października 
meczem w Gorzowie z Chemikiem Kędzierzyn. Ja­
kie plany ma Stilon do tego okresu?

—W Sulęcinie, podczas zgrupowania kadry juniorów 
przed mistrzostwami Europy, zagraliśmy z reprezenta­
cją, zwyciężając 3:1. Grał w tym meczu nasz junior, 
Karol Hachuła. Do inauguracji ligi planujemy rozegrać 
ok. 15 spotkań kontrolnych, m.in. — w przeddzień 
poznańskich ME juniorów, 27 bm. — pokazowy mecz 
ze Stalą-Stocznią Szczecin. Zważywszy, że kadra na­
rodowa seniorów, a w niej nasz zawodnik Roman 
Bartuzi, planuje w pierwszej połowie września udziałw 
serii spotkań w Portugalii, już 11-13.09. odbędzie się 
“nasz” ćwierćfinał Pucharu Polski, w którym (w Gorzo­
wie) zagrają również Gwardia Wrocław, Łobzanka Wy­
rzysk (dawniej Połam Piła) oraz zwycięzca eliminacji w 
jednym z makroregionów. Później, od 25 września 
uczestniczyć będziemy w Szczecinie w memoriałowym 
turnieju Aleksego Szołomickiego. Jeśli swoją grupę 
wygramy, 1-4 października (jest prawie pewne, że tur­
niej odbędzie się w Szczecinie) zagramy w półfinale PP: 
z Chełmcem Wałbrzych, Czarnymi Radom i Stalą-Sto­
cznią. Roman SIUDA

les Times”, nie chcąc ujawnić źródła swojej informacji, 
Johnson zmienił zdanie i chce obecnie powrócić do 
drużyny Lakersów.

Swoją ostateczną decyzję uzależnia jednak od opinii 
lekarzy i wyników testów medycznych, które mają 
stwierdzić w jakiej kondycji obecnie się znajduje.

Dr Ho poinformował gazetę, że od momentu wyjazdu 
koszykarza z Europy — nie kontaktował się z nim. 
Lekarz planuje przeegzaminowanie Johnsona. Twier­
dzi, że jest jeszcze za wcześnie na to, by stwierdzić czy 
słynny sportowiec jest przygotowany fizycznie na po­
wrót do drużyny Lakersów.

K A L f i J U D f f i S M & i f i

♦ Zakontraktowany na 12 bm. w Bełchatowie mecz 
piłkarski między reprezentacjami Polski i Meksyku nie 
odbędzie się. Do PZPN nadeszła oficjalna informacja z 
Meksykańskiej Federacji Piłkarskiej o rezygnacji z eu­
ropejskiego tournee piłkarzy Meksyku. Oprócz spotka­
nia z Polską, Meksykanie mieli rozegrać mecze m.in. z 
Bułgarią i Rumunią.

Zawodnicy meksykańskiej kadry piłkarskiej nie mają 
podpisanych umów z klubami i odmówili przyjazdu do

Europy — napisano m.in. w uzasadnieniu absencji 
futbolistów meksykańskich. PZPN poinformowałocałej 
sprawie FIFA, oblicza nakłady, jakie zostały poniesione 
w związku z meczem i ma zamiar zażądać od strony 
meksykańskiej ich zrefundowania.

Rozpatrywane są także propozycje Meksykańskiej 
Federacji Piłkarskiej, rozegrania meczu w końcu sierp­
nia lub na początku września br.
♦ Piłkarze RPA przystąpią do eliminacji Mistrzostw 
Świata ’94. Taką decyzję podjęła FIFA podczas obrad 
w Zurichu. RPA zastąpi piłkarzy Sao Tome i Principe w 
afrykańskich eliminacjach grupy D.

FIFA poinformowała również, że w grupie F Benin 
zastąpi Malawi, awgrupie H Namibia—zespółBurkina 
Faso.

8.00 Dzień dobry— poranny magazyn rozmaitości,
9.00 Wiadomości poranne, 9.10 Teleferie: Dziki 
Zachód na Mazurach oraz film prod. polskiej z serii 
“Przygody psa Cywila”, 10.05 Family album — 
amerykański kurs języka angielskiego, 10.30 “Pod 
jednym dachem” (9)— “Rezerwowy”— serial prod. 
czech., 11.30 Chochlikowe psoty, czyli zmagania z 
ortografią— “h” czy “ch"— powtórka, 11.50.. .swe­
go nie znacie— katalog zabytków: Brzeg— kościół 
św. Mikołaja, 12.00 Wiadomości
16.20 Program dnia
16.25 Kino Teleferii: “Znak orła” (3) — “Pierścień" 
— serial prod. poi.
17.00Teleexpress
17.20 “Bill Cosby show” — serial prod. USA
17.45 Prawa miłości (5) — Granice wierności — 
serial dok. prod. ang.
18.35 Londyńskie pracownie— Polskie toledo Ma­
riana Kratochwile— reportaż Krzysztofa Miklasze­
wskiego
19.00 Wieczorynka 
19.30 Wiadomości
20.10 Studio sport — Barcelona ’92
22.00 Moje miejsce— Wędrowcze wróć— reportaż 
22.15 Międzynarodowy Piknik Country — Sopot 
’92 — Kesh and Kerry oraz Mr Jack and the 
Daniels
22.45 Wiadomości wieczorne
23.00 “Życie Kamila Kuranta” (4)— serial TP 
23.55 Zakończenie programu

7.30 Panorama, 7.40 Przeboje MTV, 8.00 Program 
lokalny, 8.30 “Piłkarze” — “Nowy rodzaj treningu” — 
serial prod. jap., 8.55 “Pokolenia" — serial prod. USA 
16.25 Powitanie
16.30 Panorama 
16.40 Sport
16.55 Losowanie gier liczbowych Totalizatora Sportowego
17.00 “Ulica Sezamkowa” — program dla dzieci
18.00 Program lokalny
18.30 Historia cyrku (5) — Chodzenie po linie na 
wysokości — serial dok. prod. fr.
19.00 “Pokolenia” — serial prod. USA
19.20 Cienie życia (2) — Rosjanie na saksach
19.30 Wielka piłka
20.00 “Odlecieć stąd" (7) — serial prod. USA 
20.45 Zwiedzisz w jednym dniu — samochodowy 
przewodnik znawcy sztuki
21.00 Panorama
21.30 Ekspres reporterów
22.00 Zaproszenie do Teatru STU — “Markietanki, 
czyli kobiety na tyłach w walce o pokój” — według 
“Opery za trzy grosze” Bertolta Brechta i Kurta Weilla 
reż. Krzysztof Jasiński, wyk.: Dariusz Gnatowski, Elż­
bieta Wojnowska, Halina Wyrodek
23.00 Przegląd kronik filmowych
23.30 Czarne, białe— film dok. Macieja Siesickiego
24.00 Panorama

irELEWIZJA
ZIELONOGÓRSKA TELEWIZJA PRZEWODOWA

Z o s ta w ił m edal
Dziesięcioboista z CSRF, Robert Zmelik dwa dni 

walczył o swój złoty medal. Stracił go w o wiele krótszym 
czasie.

Do organizatorów olimpiady w Barcelonie zgłosił się 
kierowca taksówki, z podręczną torbą. Znalazł ją na 
tylnim siedzeniu swego pojazdu.— Myślałem, że jakiś 
roztargniony pasażer zostawił w niej kilka monet— 
okazało się, że był tam złoty medal olimpijski — 
powiedział taksówkarz.

Organizatorzy IO '92 po numerze seryjnym medalu 
poznali, iż należy do mistrza olimpijskiego w dziesięcio- 
boju.

OSIEDLA: ŁUŻYCKIE, PIASTOWSKIE, PRZYJAŹNI/ 
SŁONECZNE
20.00 Informacje i reklamy
20.15 Przegląd polskich komedii: “Nie ma mocnych” 
ULICE: OSIEDLOWA, PODGÓRNA, WŁADYSŁAWA IV
20.00 Informacje i reklamy
20.15 Przegląd polskich komedii: “Jak rozpętałem II 
wojnę światową" (cz. 2)
OSIEDLE ZASTALOWSKIE
20.00 Przegląd polskich komedii: “Jak rozpętałem II 
wojnę światową” (cz. 3)
CZERWIEŃSK
20.00 Przegląd polskich komedii: “Gdzie jest generał”

Wiadomości: 1.00,2.00,3.00,4.00,5.00,6.31,7.31,
9.00.10.00.11.00.12.00.13.00.14.00.15.00.18.00,
20.00.24.00
Lubuskie aktualności: 16.10 
Program BBC: 7.00,16.00,22.00-23.00
6.00 Radioporanek
9.05 Studio-Reklama
11.05 Radio-Teraz — D. Zyń
14.05 Reklama
15.05 Impulsy
15.25 Grają i śpiewają...
16.20 Recital
16.30 Reportaż pt. “Człowiek też przemija” R. Szura
16.50 Muzyczny relaks
17.00 Muzyczne rozmaitości — E. Banachowicz
18.05 Przeboje, przeboje — M. Jankowski
18.50 Tydzień poety — Cz. Markiewicz
19.00 Cudowne lata — A. Nawrocki
20.05 Radio-Wieczór — R. Malitowski
23.00 Nocne marki

„Mecz z Górnikiem zweryfikuje możliwości Zagłębia”
— powiedział trener lubińskiego l-ligowca, Janusz Płaczek. — Nie ulega wątpliwości — kontynuował — 

że obecną drużynę Zagłębia trudno porównywać z zespołem mistrza Polski, czy choćby tym z 
ubiegłego sezonu. Przed inauguracją ligi zagraliśmy w Nowym Tomyślu z reprezentacją Polski 
21-latków zwyciężając 7:0. W Białymstoku wygraliśmy z niezbyt wymagającą Jagiellonią 2:1, prowa- 
dząc2:0.DosyćniefrasobliwiezachowałsięLesławGrech “prezentując” rywalom rzut karny i wefekcie 
kontaktową bramkę. Wprawdzie nie spowodowało to nadmiernej nerwowości i zwycięstwo nie było 
zagrożone, jednak to spotkanie — sądząc przede wszystkim z przebiegu gry w pierwszej połowie, 
powinniśmy wygrać znaczniejszą różnicą bramek. Na szczęście nie było w Białymstoku kontuzji i do 
sobotniego meczu z wymagającym Górnikiem Zabrze (spotkanie rozpocznie się w Zabrzu o godz. 
17.00) przystąpimy w identycznym składzie, jakw inauguracyjnej kolejce. Wspominam otych meczach 
dlatego, że dopiero w Zabrzu praktycznie się okaże co jesteśmy warci. Najważniejsze, że w zespole 
dominuje atmosfera wzajemniej życzliwości i chęci gry. Mam nadzieję, że wspólnie nam się uda 
wyplewić zakorzenione nawyki, iż liczy się wyłącznie zwycięstwo, również kosztem widowiskowości 
i satysfakcji kibiów. To niedobre przyzwyczajenia.

Z nowinek warto podać, że piłkarze Zagłębia podróżowali do Białegostoku i z powrotem pociągiem. Wspólnie 
ustalono, że można zaoszczędzić znaczącą ilość złotówek, a w tropikalnym upale wielogodzinna jazda 
autokarem najprzyjemniejszą wcale być nie musi. Do Zabrza jest bliżej, a i aura nieco się zlitowała. Więc 
podróż autokarem. I nie sposób nie zgodzić się ze szkoleniowcem Zagłębia, iż konfrontacja w Zabrzu dostarczy 
intreresującego materiału porównawczego.

Zestawienie pozostałych par w drugiej serii mistrzostw I ligi: Olimpia Poznań — Jagiellonia Białystok, 
Legia Warszawa—SiarkaTarnobrzeg, Stal Mielec—ŁKS Łódź, Ruch Chorzów—Wisła Kraków, Hutnik 
Kraków—Pogoń Szczecin, Widzew Łódź—Zawisza Bydgoszcz, Śląsk Wrocław—Szombierki Bytom, 
GKS Katowice — Lech Poznań.

Stilon -  Górnik Pszów na inaugurację sezonu w Gorzowie
Porażka Stilonu w Pniewach nieco “zwarzyła” nastroje gorzowskich kibiców, jednak warto przypomnieć, że 

skład “Cosmosu”, bądź co bądź beniaminka II ligi piłkarskiej — to swojego rodzaju armia zaciężna, naszpiko­
wana zawodnikami o stażu w zespołach ekstraklasy, o drugoligowcach nie wspominając. Stąd skromna 
porażka Stilonu nie jest równoznaczna z kompromitacją, a warto także pamiętać o kłopotach kadrowych 
drużynytreneraKazimierzaLisiewicza.Skromnyznaturyszkoleniowiec.przezwielelatpozostającywcieńiu 
bardziej przedsiębiorczych (choć niekoniecznie — lepszych) trenerów, z pewnością nie traktuje swoich 
obowiązków koniunkturalnie. Wiele wymaga od siebie, liczy na owocną współpracę z piłkarzmi i zrozumienie 
trudnej sytuacji ekonomicznej klubu.

Kierownik drużyny Stilonu, Liwiusz Sieradzki — moim zdaniem,człowiek zdecydowanie przewyższający 
niektórych początkujących lubuskich dziennikarzy umiejętnością chłodnej oceny przebiegu spotkań własnej 
drużyny na boiskach rywali (a korzystaliśmy z jego pomocy niejednokrotnie), — we wczorajszej rozmowie 
stwierdził: “Jest niewesoło. Ubytki kadrowe — w porównaniu z minionym sezonem — są Czytelnikom 
”GN" dobrze znane i nie będę do tego wracał. Doszły kontuzje Zenon Burzawy i Roberta Kowalewskie­
go, który “przespacerował” pierwszą połowę meczu, zanim trener go zmienił oraz absencja Mariusza 
Osieckiego zdążającego na Węgry z reprezentacją narodową 18-latków i jeden z powodów porażki 
będzie oczywisty".

W najbliższą niedzielę stilonowcy po raz pierwszy w sezonie ligowymi 992/93 zagrają na własnym stadionie 
przy ul. Myśliborskiej (początek spotkania o godz. 16.00). Ich rywalami będą piłkarze Górnika Pszów. Rywal 
wymagający, niezb>i wygodny.

Pozostałe mecze w grupie pierwszej II ligi: Polonia Bytom — Bałtyk Gdynia, Igloopol Dębica — Ślęza 
Wrocław, Chemik Police—Naprzód Rydułtowy, Raków Częstochowa—Lechia Gdańsk, Miedź Legnica 
—Sokół Pniewy, Zagłębie Wałbrzych—Lechia Dzierżoniów, Warta Poznań—GKS Tychy, Arka Gdynia 
— Zagłębie Sosnowiec.

Pucharowa środa
Piłkarze III ligi i klas niższych wyłonili najlepsze drużyny ze swojego grona i już dziś rywalizować będą w 

kolejnej rundzie Pucharu Polski, tym razem z udziałem drugoligowców z sezonu 1991/92. Chrobry Głogów 
będzie gospodarzem spotkania z Miedzią Legnica (pocz. meczu o godz. 17.00). Głogowianie, zdegradowani 
z II ligi, stracili kilku piłkarzy. Do Górnika Wałbrzych wrócił Artur Milewski, do Zagłębia Lubin — Radosław 
Jasiński, z “armii zaciężnej" został tylko bramkarz Jacek Kikowski. Niepewny jest udział w zespole 
Aleksandra Stachowiaka (trwają rozmowy z poznańską Olimpią), w okresie odbywania w Głogowie służby 
wojskowej zagra w Chrobrym Marek Szafer (dotychczas Dozamet Nowa Sól), występowąć także będzie 
Mirosław Prokop (Zagłębie Lubin). Andrzej Kisiel, wypożyczony z Górnika Wałbrzych, reprezentuje barwy 
Sokoła Pniewy, a Mariusz Olbiński gra w Miedzi. Asystent trenera Horsta Panica — Bogdan Basałaj, 
wyjechał “na saksy” do Los Angeles.

Gorzowski Stilon zagra w Złotoryi z Górnikiem. W bramce Górnika wystąpi znany z występów m.in. w 
zielonogórskiej Lechii, Zagłębia Lubin, a ostatnio Piasta Iłowa — Jerzy Wichłacz.

R. SIUDA

Pogrzeb Leszka Błażyńskiego
Wczoraj w Katowicach na cmentarzu przy ul. Murckowskiej odbył się pogrzeb jednego z najlepszych 

polskich bokserów— Leszka Błażyńskiego. Oprócz rodziny w ostatniej drodze mistrzowi Europy z 1977 
r. oraz dwukrotnemu brązowemu medaliście olimpijskiemu igrzysk z 1972 i 1976 r. towarzyszyli działacze 
Polskiego Związku Bokserskiego, przedstawiciele śląskich klubów.

Leszek Błażyński popełnił samobójstwo 6 bm. wieczorem. Po śmierci żony, która zmarła w lutym br., były 
znakomity bokser nie potrafił dojść do siebie. Miał zaledwie 43 lata. Pozostawił dwóch synów.

Z IEL0 N 0 G 0 R SK IE
PRZED SIĘB IO RSTW O

HANDLOW E

66-100 SULECHÓW 
UL. ŚWIERCZEWSKIEGO 48 
POLAND

.... T L X  432145  T E L . 20 -34  F A X  729-01 Z IE L O N A  G O R A  ,,

SPÓŁKA AKCYJNA - FIRMA HANDLOWA Z BOGATYMITRADYCJAMI 
ZAOPATRUJE PODMIOTY GOSPODARCZE ORAZ KLIENTÓW DETALICZNYCH

z a p r a s z a m y  d o  n a s z y c h  p l a c ó w e k :

I M *  H U R T O W N I E
SULECHÓW, UL. ŚWIERCZEWSKIEGO 4 8 1  
ZIELONA GORA, UL. REJA 9 
GORZÓW WLKP., UL. PRZEMYSŁOWA 

(HALA TARGOWA)

IM* S K L E P Y
i  SULECHÓW, UL. ŚWIERCZEWSKIEGO 48 ! f  
l i  ZIELONA GORA, UL. REJA 9 W

i  ZIELONA GÓRA, UL. WESTERPLATTE 23 M  
i  WOLSZTYN, UL. SŁODOWA 1 | |
i  GORZÓW WLKP., UL. PRZEMYSŁOWA I I  
! ,  (HALA TARGOWA) I I

O f e r u i e m
osprzęt instalacyjny i teletechn. 
lampy i oprawy 
żarówki i świetlówki 
aparaturę elektryczną 
silniki
kable i przewody 
zlewozmywaki, wanny i grzejniki 
maszyny do obróbki drewna 
wyroby fajansowe

j e m y

* materiały i narzędzia ścierne
* pompy, sprężarki, wentylatory
* sprzęt spawalniczy
* narzędzia i elektronarzędzia
* piece c.o. - węglowe i gazowe
* podgrzewacze wody - elektr., gazowe
* farby i lakiery
* sprzęt turystyczny

UWAGA: W SPRZEDAZY SZEROKI ASORTYMENT KUCHNI GAZOWYCH, GAZOWO - 
....... ELEKTRYCZNYCH I ELEKTRYCZNYCH PRODUKCJI. WROZAMET Wrocław

Dokonujący większych zakupów korzystają z nieodpłatnego transportu.
.. Placówki czynne w godz. 7.00-17.00. Życzymy Państwu przyjemnych i udanych zakupów. ,
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O d ru ck o  M o h y le w s k ie
Odrucko Mohylewskie leży na granicy byłego powiatu orszańskiego. Znajdował 

się tu kiedyś zamek warowny usytuowany na brzegu rzeki Druci. Odrucko, zwane 
także Druckiem, byto gniazdem rodowym dwóch znamienitych rodzin szlacheckich: 
Druckich-Lubeckich i Druckich-Sokolińskich. Tereny te leżały kiedyś wśród niedo­
stępnych lasów, które usytuowane były daleko od dróg komunikacyjnych. Znajdo­
wały się tu liczne cmentarzyska pogańskie, a także pobojowiska z okresu walk 
plemiennych. Pierwszy zamek drucki zbudowano z bierwion i ostrokolów. Od 
czterech baszt biegły przejścia podziemne, które prowadziły do najstarszej części 
warowni położonej przy samej Druci.

To właśnie tutaj, w roku 1393, doszło do bitwy między wojskami Swidrygiełły i 
Witolda Wielkiego. Podobno kniaziowie Druccy pomagali Świdrygielle w jego stara­
niach o kołpak władzy na Litwie. W wyniku tego, zamek został zupełnie zniszczony. 
Po pewnym czasie Druccy ukorzyli się przed Witoldem i stali się jego zwolennikami.

Jeden z ostatnich potomków rodu Druckich-Sokolińskich byłfundatorem klasztoru 
bernardynów orszańsktch.

Po Sokolińskich dobi a te pozyskała rodzina Gordziałkowskich. Wybudowali oni na 
miejscu dawnych wałów obronnych dwór modrzewiowy. Jeszcze przed ostatnią 
wojną roztaczał się wokół domu duży park z alejami lipowymi. Ostatnim właścicielem 
Drucka był Olgierd Gordziałkowski.

Obecnie nie ma już praktycznie śladu po byłym dworze, a miejscowi mieszkańcy 
zapomnieli już o historii swojej wsi. Opr. Jan W. KACZMAREK

P  ' f W I S

j i I B S I I I
D Ź W IN O G R O D  
M O J E J  
P A M t Ę C L .

Po 48 latach postanowiłem odwiedzić miejsce swego urodzenia na kresach wschodnich, 
wieś Dżwinogród, pow. Buczacz, woj. tarnopolskie. Wieś rodzinną wraz z  rodzicami opuściłem w 
listopadzie 1945 roku.

Moi rodzice: Franciszek i Katarzyna, też urodzeni i wychowani na kresach, pobrali się w 
Dźwinogrodzie w 1926 roku. Ślubowali sobie wzajemnie w kościele buczackim. Byli drobnymi 
rolnikami. Wybudowali piękny dom rodzinny dla siebie i dzieci. Dom wówczas był kryty słomą, nie 
byto podłogi, a jego ściany malowane były białym wapnem. Usytuowany na pięknym wzniesieniu, 
niedaleko lasu grabowego. Około 30 m od zabudowań byl cmentarz Okolica nazywała się 
Zahorody.

Wieś miała kształt koła i była otoczona lasami. Naszymi sąsiadami byli: Mikołaj Prybula, 
Franciszek Moros, Wasyl Mierzwiak, Marcin Szpakowski i inni. Ojciec opowiadał nieraz 
ciekawe historie dotyczące wsi, mieszkańców, klęsk żywiołowych. Jedną z  nich była bardzo 
sroga zima w 1928-29 r„ temperatura powietrza dochodziła do 40 stopni mrozu. Prawie

wszystkie drzewa 
owocowe wyma- 
rzly, drzewa w le­
sie  również.

Lata 1914-1918. 
Na tych terenach 
toczyła się wojna. 
Wieś została zni­
szczona. Wielu 
m ężczyzn nie 
wróciło do swych 
domów. Lata 
1939-1945toznów 
wojna, zabijanie lu­
dzi, mordowanie 
Polaków przez

Dżw inogród — są s ie d zi pozują do zd jęcia  p rzy  kap liczce p rzy- bandy UPA. Wios- 
drożnej. Fot.. Kazim ierz K u la s ną, od kwietnia do

lipca 1944 roku,
przez Dżwinogród przebiegała linia frontu. Ginęli żołnierze i cywile. Płonęły zabudowania 
gospodarskie. Pamiętam, że  we wsi był piękny murowany kościół oraz cerkiew, która w 
czasie walk została spalona, pozostały tylko je j mury.

Dalsze życie tam było dla Polaków niemożliwe, ponieważ grasowały bandy. Trzeba było 
uciekać na Ziemie Odzyskane.

Aktualnie we wsi Dżwinogród mieszka około 60 rodzin, miejscowych i przybyłych z  
rzeszowskiego i nowosądeckiego. W czasie mego pobytu spotkałem sąsiadki: Barbarę 
Prybułę, Rozalię Mocyk (jej mąż zginana froncie) oraz Stefanię Sołodynkę Wasylewnę, która 
mieszka na naszej posiadłości.

W Dźwinogrodzie jest piękna, odbudowana cerkiew. Podziwiałem, je j ikony. Natomiast 
kościół w rozsypce. Za  komuny był tu magazyn nawozów. Byłem w tym kościele. Widziałem 
zniszczone drzwi frontowe, a wewnątrz bardzo zdewastowany ołtarz, zaciekający dach i 
niszczejące mury. Przed kościołem stoi figurka Matki Bożej.

K a z im ie rz  K u la s . M iędzyrzecz

Przewodniczący międzynarodowej federacji Komitetów Helsińskich, Bjorn 
Eimquist, który przebywał w roku ubiegłym na Litwie z delegacją duńsko-szwe- 
dzką powiedział w sprawie tzw. polskich rejonów:

“Zlikwidowanie pełnomocnictw rad terenowych nie wytrzymuje żadnej krytyki, 
poradziliśmy kierownictwu Litwy, aby jak najprędzej rozpisać wybory”.

J a s n e  i n t e n c j e
Pretekstem do rozwiązania samorządów rejonowych było rzekome poparcie ich 

kierownictw dla moskiewskiego puczu. Jeżeli rzeczywiście tak było, to powinien 
stwierdzić to sąd. Tymczasem nie wszczęto dotąd nawet dochodzenia w tej sprawie, 
używając tego przypadku jako koronnego argumentu. Kara zbiorowa, a taką jest 
rozwiązanie samorządów rejonowych, koliduje z przepisami w każdym z cywilizo­
wanych krajów.

Prof. Erik Siesby — prawnik — członek Komitetu Helsińskiego w Danii, powiedział:
“Nie mam wątpliwości co do tego, że władze Litwy rozwiązały polskie rady, bo 

chciały podzielić Polaków i zmniejszyć ich wpływy".
Zastępca przewodniczącego Rady Najwyższej Bronius Kuzmickas przyznał otwar­

cie, że nie chciałby, aby Wilno stało się nowym Berlinem Zachodnim, mianowicie 
terytorium okrążonym przez wroga. Pragnie on zmienić skład narodowościowy tego 
rejonu.'I chociaż podpisali oni deklarację, to jednak nie są skłonni jej przestrzegać.

Ula Knutsen utrwaliła wielce znamienną wypowiedź Juozasa Dringeiisa — 
zastępcy przewodniczącego komisji Rady Najwyższej do badania działalności anty­
konstytucyjnej w rejonie wileńskim i solecznickim — w czym tkwi istota sprawy. 
Powiedział: “Związek Polaków pragnie utworzyć tu rejon polski". Nie odsłaniają oni 
swoich celów rozmawiając z wami, ale ich celem jest utworzenie wielkiego państwa 
polskiego, obejmującego Litwę, Białoruś i nawet część Łotwy. Wiadomo, że rząd 
polski nie zgłasza pretensji do terytorium Litwy, ale Polakami tu manipuluje się. W 
przeszłości czyniła to Moskwa, teraz natomiast Warszawa." (podkr. T. P.)

Ciężkie to oskarżenie, ale niczym nie uzasadnione. Takie koncepcje mogą się 
zrodzić tylko w głowach ludzi chorych z urojenia, ł dalej: “Nie wiem kiedy odbędą się 
nowe wybory — może jeszcze w tym roku, ale osobiście uważam, że mogą być 
odroczone dopóty, dopóki proces prywatyzacji nie posunie się do przodu”.

“Posunięcie do przodu prywatyzacji”, to nic innego—twierdzą Polacy z Wileńsz- 
czyzny — jak oddanie ich ojcowizny przez pełnomocników rządu w ręce ludności 
napływowej. Oto w podwileńskiej wsi Taranda, pełnomocnik rządu przydzielił parcele 
pod budownictwo indywidualne dla 23 deputowanych do Rady Najwyższej oraz dla 
49 pracowników aparatu parlamentu litewskiego.

Jestto metoda na wyrugowanie prawowitych właścicieli, czyli Polaków, z ich ziemi. 
Co wyczyniają pełnomocnicy w sprawach zwrotu gruntów, można dowiedzieć się z 
wielu gazet wileńskich. W ten właśnie sposób chcą usunąć Polaków zamieszkałych 
wokół Wilna. Drugim zjawiskiem jest wzniecana fobia przed wrogami, istniejącymi 
wewnątrz i po sąsiedzku. Pozwala ona na nich zwalać winę za wszystkie niedostatki, 
a także własną opieszałość i nieudolność w sprawowaniu władzy.

Tadeusz PARDEJ

Mom  przepisy
P o d ró ż  n a  L itw ę
Ministerstwo Spraw Zagranicznych Republiki Litewskiej z dniem 10 
lipca br. wprowadziło nowe przepisy przekraczania granicy przez 
obcokrajowców. Z dniem tym zniesiony został obowiązek posiadania 
zaproszeń. Podróżny jakiegokolwiek kraju może wjechać na Litwę 
przez Ogrodniki—Lazdzijai i tam otrzyma u litewskich wopistów wizę. 
Opłata za wizę wynosi 25 dolarów lub równowartość w innej walucie 
wymienialnej. Natomiast udający się na Litwę przez którąkolwiek z 
republik byłego ZSRR musi zgłosić się po wizę do Ambasady Litewskiej 
(Warszawa, Aleje Ujazdowskie 13), a ponadto w Ambasadzie Wspól­
noty Niepodległych Państw (Warszawa, ul. Belwederska 10) po wizę 
tranzytową. Wymagają tego służby graniczne WNP.

Miejmy nadzieję, że Ministerstwo Spraw Zagranicznych Polski na zasadzie wza­
jemności ustali takie same warunki dla obywateli litewskich, w tym i Polaków. 
Obywatele litewscy nadal będą mogli wyjeżdżać do wszystkich krajów europejskich, 
za wyjątkiem Wielkiej Brytanii, tylko na podstawie zaproszeń.

Warto zauważyć, że w przywożeniu na Litwę nie ma żadnych ograniczeń, nato­
miast wywieźć można bez cła towary stanowiące wartość dziesięciokrotnego mini­
mum utrzymania, czyli obecnie około 15 tysięcy rubli. Jeżeli jednak wartość ta 
zostanie przekroczona, celnik ma prawo oclić na 100 %  ich wartości ogólnej. Istnieje 
również lista wyrobów zabronionych (niektóre elektryczne), ale jest ona bardzo 
zmienna. Kontrola osób wyjeżdżających z Wilna odbywa się w wagonach.

T.P.

„Magazyn Polski” 
na Białorusi

Na Białorusi zaczął ukazywać się kwartalnik Związku 
Polaków pod nazwą “MAGAZYN POLSKI”. Redaktorem 
naczelnym jest Eugeniusz Skrobocki. Radę redakcyjną 
stanowią znani i cenieni działacze: Tadeusz Gawin, Józef 
Maroszek, Józef Porzecki, Waldemar Freckajło, Zbig­
niew Suchar, Dariusz Śladecki i Jerzy Waszkiewicz. 
Kwartalnik ukazuje się w bardzo ciekawej formie graf icznej. 
Skład odbywa się w Warszawie, a druk w Słonimskich 
Zakładach Graficznych.

Redakcja poszukuje stałych współpracowników, którzy 
będą dostarczać materiały na temat problemów ludzi żyją­
cych na byłych kresach wschodnich.

W “MAGAZYNIE POLSKIM” można przeczytać wiele 
ciekawych artykułów. W numerze pierwszym—m.in. opra­
cowanie Aleksandra Janowskiego na temat dzieci pol­
skich zamieszkujących na Białorusi. Kazimierz Moszyń­
ski przypomina nam historię Białej i Czarnej Rusi, a Wiktor 
Rummel przedstawia wiersze o Grodnie i okolicy.

Dla zainteresowanych podajemy adres redakcji: 230005 
GRODNO, ul. Dzierżyńskiego 90/a.

(jwk)

V
Okręgowa Komisja Badania Zbrodni przeciwko Na­
rodowi Polskiemu— Instytut Pamięci Narodowej w 
Łodzi, prowadzi postępowanie wyjaśniające w spra­
wie ustalenia losów Polaków— mieszkańców rejo­
nu autonomicznego im. F. Dzierżyńskiego na Biało­
rusi, represjonowanych przez radzieckie władze 
bezpieczeństwa w latach 1935-1939.

POSZUKIWANIA
Okręgowa Komisja Badania Zbroni przeciwko Naro­

dowi Polskiemu w Lodzi prowadzi również śledztwo w 
sprawie masowych zbrodni popełnionych prze funkcjo­
nariuszy stalinowskiego aparatu terroru, w czerwcu-li- 
pcu 1941 r„ na obywatelach polskich, osadzonych w 
więzieniach: — Berezweczu, Wilejce i Oszmianie woj. 
wileńskie,—Wołożynie, woj. nowogródzkie, —Łucku, 
woj. wołyńskie, — Złoczowie i Czortkowie, woj. tarno­
polskie,—Drohobyczu i Samborze, woj. lwowskie,oraz 
w więzieniach lwowskich mieszczących się przy uli­
cach: Kazimierzowskiej (Brygidki), Zamarstynowskiej i 
Łąckiego. Wszyscy, którzy posiadają informacje w tej 
sprawie proszeni są o kontakt osobisty, pisemny lub 
telefoniczny z Okręgową Komisją w Łodzi, ul. Piotrko­
wska 149, tel. 36-70-79. (q)

Pełnomocnik rządu Republiki Litewskiej na rejon solecznicki, A. Eigirdas koniecznie chce wejść 
do panoptikum głupoty. W tym celu napisał donos na redakcję “Kuriera Wileńskiego” do naczelnika 
Państwowej Inspekcji Językowej, Prokuratuiy Generalnej Republiki Litewskiej i przewodniczącego 
Komisji Języka Litewskiego, z wnioskiem o zastosowanie kary administracyjnej wobec redakcji 
“Kuriera Wileńskiego” za to, że nie przestizega ona w swoich publikacjach brzmienia nazw 
miejscowości w języku litewskim.

Na Boga Ojca!—nazw tych przecież nie wymyślił nikt z ludzi dziś żyjących, lecz istnieją już od kilkuset lat. Poza tym każdy 
język ma swoje zasady. Co o zasadach języka polskiego może powiedzieć Państwowa Komisja Języka Litewskiego?!

Litwini piszą Krakuva, Varsuva, Balstoge, Elbingas, Augustovas itd. Nikomu nawet do głowy nie przychodzi, aby z tego 
powodu czynić im wymówki. Każdy wie, że takie właśnie są zasady języka litewskiego.

Według zasad języka polskiego Taurage to Taurogi, Ukmerge — Wiłkomierz, Kedainiai — Kiejdany, Alytus — Olita, 
Vilnius — Wilno itd. To, że pan Eigirdas nie dba o swój autorytet, człowieka wykształconego, to jest jego tylko sprawa. 
Natomiast pełnomocnik rządu przestaje być osobą prywatną. Żenujące wypowiedzi kładą się cieniem na jego plenipoten­
tach. I tworzy się przykry zapach wokół sprawy zupełnie oczywistej.

______________________ __ _________________ ____________________________(par)

S O Y I
Jan Karski. WIELKIE MOCARSTWA WOBEC POLSK11919-1945. Przekład z języka angielskiego. PIW, 

Warszawa 1992.
Bardzo obszerna analiza stosunków politycznych między wielkimi mocarstwami a Polską, od momentu kształtowania 

się państwa polskiego w 1918 r., po Konferencję Jałtańską. Autor, słynny kurier polski z czasów drugiej wojny światowej, 
dziś profesor jednego z amerykańskich uniwersytetów wykorzystał nieznane dotąd materiały archiwalne wielkich 
mocarstw. Mocno uwypuklono problem granicy polsko-sowieckiej.

MICKIEWICZIANAWZBIORACHTOMASZA NIEWODNICZAŃSKIEGO. T. 2 WIERSZE W ALBUMIE MOSZYŃ­
SKIEGO. Wydawnictwo “Arkady", nakład 250 (!) egz. cena 120 tys.

Bogato wydana książka zawiera wiersze wieszcza spisane w tzw. Albumie Moszyńskiego. Dzieło to długo uważane 
było za zaginione. Jest to bardzo cenny zbiór autografów Mickiewicza z okresu rosyjskiego 1823-1828.

Bułat Okudżawa. JESZCZE POŻYJESZ..., przełożył Ziemowit Fedecki. Wyd. II s.112, cena 11 tys.
Jest to autobiograficzna opowieść z lat wojny, po raz pierwszy zamieszczona w ‘Twórczości" w 1962 r. Debiutancką 

opowieść znanego dziś barda tłumacz uzupełnił przekładem czterech nieznanych ballad.
Roman Aftanazy. DZIEJE REZYDENCJI NA DAWNYCH KRESACH RZECZYPOSPOLITEJ.T. I. Województwa: 

mińskie, wścisławskie, połockie, witebskie. Wyd. 2, przejrzane i uzupełnione. Wydawnictwo Ossolineum, 
Wrocław 1991, s. 223, (mapy, liczne fotografie, litografie).

Autor z pietyzmem przedstawia swe dzieło, pochylając się nad każdym dworem, pałacem; rejestruje je. Wiele z nich 
już dawno nie istnieje. Jest to wzruszający i czysty obraz architektury z lat dzieciństwa autora.

Louise ArnerSoyd. KRESY.
Aibum fotografii z 1934 r. Przekład tekstów z języka angielskiego. Wydawnictwo “Znak”, Kraków 1991,24 strony tekstów 

i 132 stron fotografii.
Autorka, zamożna Amerykanka bawiła w Polsce krótko i raczej przypadkowo. Przejechała przez nasz kraj 10 tys. 

kilometrów, wykonując ok. 2.500 fotografii, których część opublikowała w USA w 1936 r. Większość tych fotografii 
weszła później do cytowanego albumu. Fotografie dokumentują świat dziś już zaginiony, a w chwili ich wykonywania 
żywy, autentyczny. Szczególnym przykładem jest tu Polesie, które bardzo zafascynowało autorkę.

Jerzy Węgierski. LWÓW POD OKUPACJĄ SOWIECKĄ 1939-1941. Wydawnictwo Editions “Spotkania” 
Warszawa 1991, wyd. I.

Tytuł jest nieco mylący, gdyż książka traktuje jedynie o konspiracji wojskowej w omawianym okresie. “Historia 
konspiracji w Małopolsce Wschodniej w latach 1939-1941, jest historią bardzo smutną, tym bardziej, że nie można 
zanotować na jej kartach sukcesu”—zauważa autor. W. K.

Tu Z ie lo n a  G ó ra
z ,

Tylko tropikalnemu upałowi należy przypisać, iż zazwyczaj przytomny Euge­
niusz Banachowicz, prowadząc jak zwykle interesująco magazyn “Muzyczne 
to i owo” (9.08), przeplatany pytaniami konkursowymi, w pewnym momencie 
poinformował, że “temperatura na telefonie... na termometrze — poprawił się 
w porę — wynosi już blisko 30 stopni. ” Ale to tak tylko na marginesie.

Za jedną z najważniejszych propozycji 
programowych naszej rozgłośni uznaję bez 
wahania audycję Ireny Linkiewicz pt. 
“Czarownice są wśród nas” (9.08), poświę­
coną polskiej nietolerancji, jej źródłom hi­
storycznym i współczesnym przejawom. O 
tych trudnych i skomplikowanych proble­
mach autorka rozmawiała z historykiem 
Władysławem Korczem, który nawiązał do 
kilkuwiekowych praktyk palenia “czarow­
nic" na stosach, po czasy współczesnej 
dyskryminacji, której i on sam osobiście 
doznał. Audycja była inkrustowana frag­
mentami scen dramatycznych ze słuchowi­
ska Andrzeja K. Waśkiewicza pt. “Cie­
mność”, zrealizowanego w 1967 roku. Po 
tej mądrej wymianie uwag, po szeroko 
potraktowanym ujęciu tematu i wnikliwym 
rozpoznaniu jego właściwości, popadłam 
w posępną zadumę. Ta sama autorka 
zrealizowała jednak wcześniej reportaż 
pt “Butem i kijem" (6.08), stanowiący 
jakby ciąg dalszy penetracji młodzieżo­
wej subkultury, która wyraża się niekiedy 
we wzroście irracjonalnej agresji i dopro­
wadza do krwawych porachunków. Tak 
było w przypadku Lubniewic, gdzie dosz­
ło do poważnych zamieszek, a w ich wy­
niku miody człowiek poniósł śmierć, o 
czym zresztą pisałam już tydzień temu, 
przy okazji reportażu Ireny Linkiewicz 
“Fatalna noc”, tak jest i teraz, gdy próbuje 
ona odsłonić kulisy i przyczyny bójki po­
między młodzieżą z Gorzowa a młodymi 
ludźmi z Iłowej, przebywającymi nad po­
bliskim zalewem.Reporterka stara się 
dociec, co wyzwoliło tę agresję, w wyniku

której jeden z chłopców ma 16 szwów na 
głowie. Kto kogo pobił? Jakie są związki przy­
czynowo-skutkowe tej niepotrzebnej bójki? 
Oto pytania, na które, niestety, nie znajduje­
my odpowiedzi, poza smutnymi konstatacja­
mi, iż za mato jest policjantów, a my—dorośli
— nie umiemy rozumnie i skutecznie wycho­
wywać naszej młodzieży...

I jeszcze krótko o innej audycji, przygo­
towanej przez utalentowaną i pracowitą 
dziennikarkę. Myślę o “Wspomnieniu o 
Korczaku” (7.08), emitowanym w 50. ro­
cznicę śmierci Starego Doktora. Barwnie 
i z jakąś wewnętrzną pasją opowiadała o 
nim Helena Kuźnicka z Gorzowa, znają­
ca go z czasów wspólnej pracy i opieki 
nad dziećmi. Podkreślała szlachetną me­
todę Korczakowego podejścia do dzieci: 
“Ja ci pomogę, a ty rośnij sam”. Tak zwykł 
powiadać, pytając zarazem “Komu i ile da­
łeś ciepła?”. I przy okazji słusznie zauważa 
narratorka, że ten mądry i dobry Żyd £ył 
bardzo tolerancyjny, zwykle dając swym 
podopiecznym prawo do skupienia przed 
snem, przed obrazkiem Chrystusa czy Mat­
ki Boskiej. Był tedy “wielki w szarości życia”, 
a ja dzisiaj dumając o tolerancji, rozglądam 
się bezradnie w poszukiwaniu takich jak on 
ludzi i coraz mniej ich, niestety, znajduję.

Natomiast nie wspominałam dotychczas
o stałej cyklicznej audycji Krystyny Prońko 
pt. “To lubię", sponsorowanej przez pewną 
gorzowską firmę. Tym razem jednak mu­
szę, gdyż niedawna emisja programu (3.08) 
wprawiła mnie w ekstatyczny zachwyt. Pre­
zenterka oraz jej goście zajęli się bowiem 
muzyką klezmerów, czyli w języku jidysz —

muzyków. Wysłuchałam 
pięknych pieśni żydo­
wskich, wiele dowiedziałam 
się o grupach muzycznych 
tego narodu. Słowem—by­
ła to audycja wyjątkowo 
piękna i pouczająca. Do 
atrakcyjnych propozycji 
programowych zaliczam 

jak zwykle “Saldo" (8.08) przygotowane 
przez Ryszarda Malitowskiego, gdyż dwaj 
panowie K., zwykle realizujący ten żywy 
magazyn autorów wynieśli się gdzieś nad 
jeziora. No, ale przecież red. Malitowski ma 
też duże doświadczenia, jest również ob­
darzony talentem prześmiewczo-satyrycz- 
nym i potrafi sprawnie sporządzić ten fra­
pujący przekładaniec radiow/y. Żałuję jedy­
nie, że od pewnego czasu brakuje w nim 
korespondencji Witolda Ślusarskiego z 
Krakowa, będących ongiś wcale dobrymi 
pointami.

W “Spotkaniach z muzami” (2.08) Cze­
sława Markiewicza wystąpiła gościnnie 
autorka nieznanych mi powieści o tematyce 
religijno-historycznej, Ewa Ferenc ze 
Szczecina. Gdy wysłuchałam jednak frag­
mentu jej nowej, przygotowywanej do druku 
powieści o św. Klarze, nie ukrywam, że 
doznałam przygnębienia z powodu artysty­
cznego poziomu tej prozy. Dobrze, że jak 
zawsze zdołał mnie rozweselić autor maga­
zynu, oznajmiając iż “nie znam uczucia ro­
dzenia, bo nie rodziłem...”. A szkoda! Kolej­
na edycja "Spotkań z muzami" (9.08) oka­
zała się wszakże poprawna warsztatowo, 
bez językowego “folkloru" pana Czesława. 
Tematem była letnia Akademia Muzyczna 
w Żaganiu, a o jej założeniach i przebiegu 
kompetentnie informował Roman Lasocki, 
znany skrzypek i pedagog, nie szczędząc 
przy tym słów podziękowania licznym oso­
bom i władzom za sponsorowanie tej poży­
tecznej imprezy.

W quizie programu "Radio-Teraz" (7.08), 
prowadzonym przez Grażynę Walkowiak, 
najtrudniejszym okazało się pytanie: jak się 
nazywa redaktor naczelny zielonogórskiej 
rozgłośni? No, jak?

J.K.

Zza  k u lis  kom b ina tu
Trudno przewidzieć, jaka będzie sytuacja w Zagłębiu Miedziowymwdniu 

druku tego przeglądu prasy, warto jednak przytoczyć fragment publikacji 
Wandy Dybalskiej z Lubina w “Gazecie Wyborczej" (nr 176), która uka­
zała się w gorących dniach strajkowych: ‘Tymczasem NIK, który od dwóch 
tygodni kontroluje kombinat, zbada też sprawę pobrania z jego konta 138,5 
mld zł przez Bank Rozwoju Eksportu. (...) Kombinat poręczył BRE kredyt, 
udzielony przez ten bank "Polkołorowi". “Polkolor” długu nie spłacił, więc 
BRE"w styczniu 1992 r. zaĵ  pieniądze z konta kombinatu.1'

Nie dziwi więc, że wokół kombinatu wytworzyła się tak wysoka tem­
peratura...
K ry ty czn ie  o Z ie lone j G ó rze
■Gdzie? Oczywiście w tygodniku “NIE" (nr 31), w którym Stanisław 

Pelczar publikuje tekst pt. “Kuria w burdelu”, mając za złe władzom 
miejskim, iż na potrzeby zielonogórsko-gorzowskiej diecezji przezna­
czyły odpowiednie budynki, w tym — po byłym Ośrodku Kształcenia 
Kadr Administracyjnych, gdzie podczas wojny mieścił się niemiecki 
burdel dla wojska. Autor w stylu swego 
organu skandalizuje i epatuje, a do 
tego wykazuje nie po raz pierwszy 
szczególnątrpskęoZielonąGórę. Mo­
że liczy, że zostanie jej honorowym 
obywatelem?1
S za n se  na s tu d ia
Jak informuje Wojciech Staszewski w

‘Gazecie Wyborczej" (nr 177), we 
wrześniu będzie się jeszcze można 
ubiegaćo indeksy wyższych uczelni, w 
tym zielonogórskiej WSP—kierunki: 
filologia rosyjska, fizyka, matematy­
ka, pedagogika, germanistyka oraz 
plastyka i technika. W zielonogór­
skiej WSI będzie można zdawać eg­
zaminy na wydziały budownictwa, 
elektrotechniki oraz mechaniki i budowy maszyn.

Polecam, zachęcam młodych, życzę udanych egzaminów!

Z  P e te rsbu rg a  d o  Lu b in a
"W dniach, gdy Zagłębie Miedziowe rozgrzewały tropikalne upały i 

strajki w KGHM, do Lubina przybyło dwóch nobliwych panów z Sankt 
Petersburga. Ich pojawienie się w każdym mieście na świecie odno­
towałyby mass media. Tu ich pobytem mało któ się zainteresował, 
oczywiście poza zapraszającym — lubińskim Oddziałem Konsultan­
tów Polskich. A szkoda, bo niespełna stutysięczny Lubin, a nawet cały 
region dolnośląski, może z wielomilionowym Petersburgiem ubić niezły 
interes. Korzystny, rzecz jasna, także dla nas” — pisze “Gazeta 
Legnicka” (nr 148).

Ci nobliwi panowie, to przedstawiciele spółki, która ma pra­
wo zbytu towarów na terenie całej Rosji, a przyjechali, aby 
uruchomić wymianę na zasadzie towar za towar. Ciekawe, 
czy wykażemy się naszym zmysłem handlowym?

W oda  ch lo rem  gazow ana
Narzekamy na chlorowaną wodę pitną, a tymczasem—jak informuje 

“Gazeta Wyborcza” (dodatek weekendowy nr 31) — "Bakteriobójcze 
działanie chloru i jego pochodnych udowodnił wielki niemiecki bakterio­
log Robert Koch (1813-1910). W polskim mieście Wolsztynie—gdzie 
pracował jako młody lekarz i rozpoczął naukową działalność — można 
obejrzeć poświęcone mu muzeum.”

Dodaję — nie tylko można, ale koniecznie należy zwiedzić nieco 
zapomniane muzeum z pouczającą ekspozycją.
O d p oczyw a n ie  p ra cą

W 31 numerze tygodnika “Wprost" wstrząsający list Katarzyny Pan­
ków z Zielonej Góry: “Z artykułu "Odpoczywanie pracą" (nr 28) dowie­
działam się, jak spędzają wakacje duchowni, politycy, biznesmeni i 
artyści. Postanowiłam napisać, jak ja chciałabym spędzić moje wakacje. 
Mam 17 lat. Od pierwszego roku życia choruję na przewlekłą niewydo­
lność nerek. (...) Moje wakacje są smutne i szare. Nie mogę nigdzie 
wyjechać, bo w poniedziałki i piątki mam dializę. Karetka ze szpitala 

przyjeżdża po mnie rano i po dializie odwozi 
do domu. Jestem wówczas bardzo osłabiona. 

. Moich rodziców nie stać na lek, nie mówiąc już
o wyjeździe na wakacje. Może jakiś biznesmen 
opłaci moje wakacje lub lek."

Drogi lek nazywa się EPREX 4000, dzięki 
niemu nie trzeba dziewczynie dokonywać 
transfuzji krwi. A ile kosztują wakacje, każdy 
wie. No, więc—kto okaże serce?

W sz y s c y  pod  ś c ia n ą
To tytuł rozmowy w “Polityce" (nr 31) z An­

drzejem Machalskim, przewodniczącym Ra­
dy Nadzorczej Spółki Akcyjnej “Polska Miedź”, 
prezesem Konfederacji Pracodawców Pol­
skich, który m. in. stwierdza: “W gigantycznym 
przedsiębiorstwie każda decyzja powoduje gi- 
gantyczneskutki. (...) I nieuchronnie będziemy 

się zderzać z zakodowanym i zdeformowanym hasłem sprawiedliwości 
społecznej, ze związkową rywalizacją, z rozgrywkami politycznymi, w 
których te ludzkie dramaty będą wykorzystywane. Nie ma jednak innej 
drogi — ten proces musi się dokonać. Musimy weń wchodzić z pełną 
świadomością, że będą mu towarzyszyć konflikty społeczne. Z tymi 
konfliktami też musimy nauczyć się żyć. Przypomnę, że w Anglii strajk 
górników trwał rok.”

Nie sądzę, aby to porównanie było trafne...

W yso ka  ocena
Po bardzo pozytywnym omówieniu najnowszego tomu poetyckiego 

Andrzeja K. Waśkiewicza pt; “Mirbad 7" na łamach Twórczości", w 6 
zeszycie “Literatury" Leszek Zuliński również entuzjastycznie wita po­
emat byłego zielonogórzanina, byłego redaktora “Nadodrza”, uznając, 
iż jestto wydarzenie literackie w naszym dość ubogim życiu kulturalnym.

Zupełnie słusznie, przytakuję wcale nie po kumotersku i nie tylko po 
starej znajomości. (Luk.)
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* SZEROKI A s o m m  CZĘŚCI SAMOCHODOWYCH
* AKCESORIA, AKUMULATORY, ŁOŻYSKA
* OGUMIENIE I SZYBY DO SAMOCHODÓW 

KRAJOWYCH I ZAGRANICZNYCH
* OLEJE SILNIKOWE FIRM ARAL,  ANTOL, ELF, TEDEX

P R O P O N U J E M Y

* TERMINY PŁATNOŚCI, DO 30 DNI
* ZAPEWNIAMY DOWOŹ TOWARU WŁASNYM TRANSPORTEM
* MOŻLIWOŚĆ NEGOCJOWANIA CEN
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* w Zielonej Górze, al. Wojska Polskiego 63, tel. 60-600 w. 2ll, 2I2 ^
* w Ciborzu gm. Skępe, tel. Skępe 11-3II wew. 52
* w Szprotawie, ul. Kolejowa 10, tel. 34-16
* w farach, ul. Żagańska 44, tel. 34-09
* iv Świebodzinie, ul. Łęki Zamkowe, tel. 22-132
* w Gostyniu, ul. Wrocławska 140a, tel. 22-862
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•I26p, 1982-85 • kupię. Może być do remontu. Nowa Sól, tel. 874-59. (oi-
23268)
•126p. 1987sprzedam. KrosnoOdrz.ul. 1 Maja4/10po 15.00. (01-23565) 
•BŁOTNIK fiata 131S lewy nowy sprzedam tanio. Zielona Góra, Grottgera 
39/1. (01-23753)
•BMW 318i, 1987 r., 80 tys. km, roczna gwarancja. Zielona Góra, tel. 634-30 
PO 16.00. (01-22376)
•CHEVROLET sprzedam 2,8 wtrysk 1979 klimatyzacja, automat, dużo auto­
matyki, na niemieckich tablicach 27 min. Brojce, Słoneczna 15 tel. 133.
(01-23345)
•CITROEN AX * diesel, 1,41 fabrycznie nowy, 1992 oraz garaż przy Zawadz­
kiego sprzedam. Zielona Góra, Zawadzkiego 4/8. <01-2373*)
•CZĘSCł do samochodów zachodnich (używane) oferuje "Danmar”. Zielona 
Góra, Ęlektronowa 2 (Cezas), teł. 614-97. (01-23297)
•CZĘŚCI nowe, różne do poloneza, 125p • tąnio sprzedam. Zielona Góra, tel. 
29-471. (01-23841)
•DIAGNOSTYKA samochodów zachodnich i japońskich. Zapłony, gażniki,
wtrysk bezpośredni. Nowa Sól ul. ( 
•ETZ-1501988.

BUSINESS
• “BHP Hurt-Detal" • odzież ochronna, robocza, obuwie fartuchy, rękawice - 
ręczniki frotte już od 15.000 zł/szt. Inne art. BHP oferuje "DanporZielona Góra. 
Lisia 10, tel. 46-51 w. 276,29-375. (01-23677)
•"La Panthere plus" zaprasza • Zielona Góra, al. Niepodległości 8a. (01-
23281).
•BROŃ gazowa, wiatrówki, fajerwerki, profesjonalne pokazy ogni szlucznych, 
mundury wojsk NATO, noże. Zielona Góra, al. Niepodległości 4. (01-23322) 
•CIEKAWYMI witrażami przyozdobię domy, hotele, zajazdy. Zenon Łukowski 
74-311 Różańsko 9. (02-02882)
•DĘBINĘ 8-letnią, naturalnie sezonowaną, odpad użytkowy, wszystkie grubo­
ści, większą ilość- tanio sprzedam. Zielona Góra, tel. 686*13, 678-53. (01-
23158)
•GUBIN- oferuję w hurcie i detalu tanią, atrakcyjną odziez turecką, chętnie 
widziani stali odbiorcy. Gubin, tel. 947 (9.00-13.00), Westerplatte 12E/21.
(01-22269)
•JAK zarobić nie.wychodząc z domu, informacja gratis, koperta + znaczek. 
Zielona Góra, R. Śmigłego 66/69. (01-23494)________

LOMBARD - natychmiastowe pożyczki pieniężne pod zastaw, ul. Kupiecka 
17. \ê .722-41. (Ot-22531)_______________________

Góra.. Masz kłopoty z c____ r._,.
•POZYCZKA bezwrotna. Infoimacjc
kowskiego 17/5. r0242930)
•PRZEDSIĘBIORCO, pomogę rozprowadzić towar, zadzwoń. Głogów 33-88- 
76 (rano, wieczorem). (03-03668)
•SZYLDY, reklamy, kasetony - "E blask” Zielona Góra, Zacisze 17, tel. 646-36 
w. 32,66-035. Zapraszamy! (01-23264)
•UDZIELAM bezpłatnych mformcacji, tajniki multi level marketing, chętnie - 
możliwość współpracy, przyślij kopertęi znaczek. 65-525 Zielona Góra, Ptasia 
51/3. (01-23581)
•UWAGA hodowcy nutrii! Najkorzystniej skóry nutrowe sprzedacie! Informa­
cja: Zielona Góra, Braniborska 20, tel. 282-13, Lewandowski Jan. (01-23752) 
•WYNAJMĘ dwa pokoju Niemcom z rodziną (mówiącymh trochę po polsku). 
Głogów 33-33-84. (03-03701)
•WYPOSAŻENIE sklepu mięsnego sprzedam. Zielona Góra, Maciejowicka 6, 
teł. 64-661. (01-23702)
Zachodnią linię do rozlewania napojów sprzedam. Zielona Góra tel. 66-888-
(01-23380)________________

DLA DOMU

HO BBY
•AMIGA 500 taniej, cena 5.900.000 z przedpłatą 5.700.000. Głogów, sklep w 
Hotelu Kasztelańskim. <o3-os&44)
•AMIGOWCA kupisz w sklepie komputerowym w Głogowie, Hotel Kasztelań­
ski (najlepsze pismo dla użytkownika). (0343643)

•GRAND-Pol • sprzedaż akcesorii bilardowych. Dębno Lub. ul. Słowackiego 
90 tel. 31-54. (02-02932)
•GRAND-Pol - sprzedaż stołów bilardowych. Dębno Lub. tel. 31-54. (02-02931) 
•MONETĘ srebrną 1000 zł sprzedam. Wolsztyn, Świerczewskiego 36/13.
(01-23687)
•OWCZARKI Kaukazkie, niemieckie, komplet szczepień, po zwycięzcach 
Niemiec, Austrii - tanio sprzedam. Poznańtel.32-21-64. <02-02917) 
•SZCZENIĘTA Rottweilery, Bultteriery, American Staffordshire Terrier, Ow­
czarki Kaukazkie do nabycia w hodowli psów obronnych. Waldemar Studziń­
ski ul. M. Konopnickiej 2 66-400 Gorzów Wlkp. (02-02916)
•WSZYSTKO co dotyczy miasta Zagania (Sagan) do 1950 roku. Opis i cena! 
68-100 Żagań, Szkolna 68. (01-23365)

KO M U N IKATY

--------------- 0.  /(Pleszówek). (01-22239)
M 501988 sprzedam, cena 4,5 min. Krosno odrz. Pułaskiego 26/4, tel. 

27 W. 597. (01-23445)
•RATA I26p FL, 1986 sprzedam, cena 19,5 min. Krosno tel. 638. <01-23727) 
•RATA 126p sprzedam, cena 6 min. Zielona Góra, tel. 646-33 po 15.00.
(01-23680)
•RATA 126p, 1988 zamienię na fiata 125p. ZG. tel. 646-33 po 15.00. (01-
23678)
•FIATA 126p, 1990 r. sprzedam. Babimost, Polna 316, tel. 187. (01-23328) 
•FORD escort poj. 1300,1985, metalik, szyberdach, 5 biegowy, szyba tylna 
ogrzewana z wycieraczką sprzedam, cena do uzgodnienia. Jasień, Jaskółcza 
4. (01-23759)
•FORDA granada combi. poj. 2000 - tanio sprzedam. Żuków 12. (01-23501) 
•FORDA sierrę 1,6,1985, cena 62 min, opel kadet diesel 1,6,1984,52 min 
sprzedam. Bobrowice 181 tel 91. (01-23705)
•KOMBAJN zbożowy "Bizon Z-56" pięcioletni sprzedam. Koźminek 1,66-204 
Smardzewotel.165. (01-23761)
•MAZDĘ 323 rozbitą z dokumentami 1981 -82 do 6 min zł • kupię. Gorzów ul. 
Zielona 17/6. (02-0288D
•MtNł-Barroburzwyposażeniemsprzedam. Zielona Góra, Węgierska 12/31.
(01-23736)
•MOTOCYKL K-750 przerobiony - sprzedam. Głogów, Budowlanych 20b/8.
(03-03660)

I
 Motorower "Romef z silnikiem jawki • pilnie sprzedam. Przyprostynia 93 I

•MOTOROWERY, skutery japońskie • kupisz w "MOTOZBYCIE”U  Kupiecka 
17, Zielona Góra. (01-22519)
•MOTORYNKĘ 1988 stan dobry - tanio sprzedam. Głogów, Andromedy 50/1.
(03-03736)
•MOTOZBYT, ul. Kupiecka 17, Ziel. Góra poleca części zamienne i akcesoria 
krajowe i zachodnie samochodowe, motocyklowe i motorowerowe. Zaprasza­
my od 9.00 do 1 8.00, w wolne soboty od 10.00 do 14.00. (01-22528) 
•MOTOZBYT, ul. Kupiecka 17, Zielona Góra przyjmuje w komis motocykle, 
motorowery i części zamienne. (01-22529)
•NADKOLA do samochodów krajowych i zachodnich • wykonam i sprzedam. 
Głogów, Krochmalna 9.33-58-75 (8.00-15.00). (03-03566)
•OFERUJE usługi w zakresie naprawy samochodu u klienta. ZG. tel. 732-36.
(01-21907)
-- ZJA . Świebodzin tel. 260-48.•OKAZJA na przedpłaty fiat ritmo 1983 27 i
(01-23339)
• PEUGEOT J-5 (podwyższony, przedłużony) turbo diesel, rok 1988sprzedam. 
Ziełona Góra, tel. 631-48. (01-23692)
•PODNOŚNIK samochodowy 2,5tonyoferujo"Danmar”Zielona Góra, Elektro­
nowa 2, (Cezas), teł. 614-97. (01-23566)
•POLONEZA do 20 młn • kupię. Nowa Sól, tel. 874-59. (01-23269) 
•PRZEDPŁATĘ kupię. ZG. tel. 676-59. (01-23735)
•PRZYCZEPĘ samochodową z plandeką, 750kg • wypożyczę. Gorzów tel. 
27-927. (02-02934)
•RADIOODTWARZACZE samochodowe, zachodnie poleca "MOTOZBYT’ ul. 
Kupiecka 17, Zielona Góra. (01-22518)
•RENAULT 5TL sprzedam lub zamienię na fiata 126p. Czerwieńsk, tel. 
78-176. (01-23700)
•SCANIA ciągnik siodłowy sprzedam lub zamienię na samochód z przyczepą 
lub dostawczy. Zielona Góra, tel. 658-77. <01-23643)
•SKODA 105L, 1984, stan idealny sprzedam lub zamienię. Krosno tel. 32 do 
14.00. (01-23726)
•SKODĘ 105,1986 r. sprzedam. Marcinowice 34 k/Krosna. (01-23505) 
•SYRENĘ R-20 w częściach silnik po remoncie tanio sprzedam. Otyń, Moniu­
szki 9 teL 52. (0.1-22957)
•ULGĘ celną sprzedam. Wielowieś 12, tel. Sulęcin 12-96. (01-18336) 
•ZUKA A-13M, 1974 r. tanio sprzedam. Zakęcie 45. (01-22985)
•UŻYWANE części do samochodów zachodnich oferuje "Danmar" Zielona 
Góra, Elektronowa 2 (Energetyków), tel. 614-97. (01-23284)
•VW passata 1960 sprzedam. Nowa Sól, tel. 34-30 (179-NS). (01-23509) 
•VW transporterSO r.sprzedam lubzamienię na osobowy. Krosno, Poznańska 
42/9. (01-22562)
•WARSZTAT Samochodowy, Sulechów ul.Krańcowa 22, tel. Słońsk 88 
posiada w ciągłej sprzedaży części do samochodów zachodnich oraz 
prowadzi skup samochodów po wypadkach. (01-22271)
•ZAMIENIĘ fiata 126p na większy. Gorzów ul. Łokietka 28/3. (02-02899) 
•ZAWIESZENIE przednie, połosie nowe jugosłowiańskie do FSO sprzedam. 
Otyń, Moniuszki 9 tel. 52. (o 1-22966)

Pawilon handlowo-usługowy w Sławie (koło PKS-u) - sprzedam. Głogów 
33-37-46 lub Sława, Chopina 1 (sklep zielarski). (03-03704)

Blondynka, 50 lat, wdowa, niezależna pozna kulturalnego, zrównoważo­
nego, niezależnego pana wodpowiednimwieku.Oferty: BO ZielonaGóra.
(01-23720) ,___________________

•MILIARD wygrasz - zagraj, koperta + znaczek. Zielona Góra 4, skr. 14.
(01-23557)
•NAJWIĘKSZY wybórspodni męskich poleca "La Panthere plus" Zielona Góra, 
al. Niepodległości 8a. (01-23280)
•NETWOR marketing twoją szansą 100% satysfakcji, wysokie dochody - 
napisz, k. + zn. 66-100 Sulechów. Prusa 35. <01-23688)
•ODZJEZ na wagę z Niemiec sprzedaje Hurtownia “Kram" Zaiy, ul. Okrzei, 
szeroki asortyment, zapraszamy. (01-22993)
•POPROWADZĘ sklep firmowy lub inne propozycje, lokal 12 x 18 m kw. 
Głogów 33-33-84. (03-03700)
• POSIADAM dobry punkt sprzedaży, przyjmę w komis odzież, galanterię, 
obuwie, kosmetyki, chemię itp. Czerwieńsk, teł. 78-176. (01-23699)
•POSIADAM dobiy punkt sprzedaży • przyjmę w komis odzież, art. pasman­
teryjne. Kożuchów, tel. 717. (01-23711)
•POSZUKUJĘ bezpośredniego dostawcy zachodniej odzieży używanej. Kon­
takt: Hurtownia, Strzelce Krai. Wolności 8. (01-23454)
•POZYCZEK pod zastaw udziela Lombard, ul. Kupiecka 17, tel. 722-41 Z.

•HOLENDER 55I, pozna miłą panią w celu matrymonialnym. Fotooferety: 
NICOLAS MAREE NORDERSINGEŁ 83 2651 LS BERKEŁ ENRODENRIJS.
(02-02887)
•POLONIA R 68-206 Mirostowice box 10 - pomoże odnaleźć szczeście! 
Fotokatalogi. Dyskrecja. Możliwość opłat ratalnych. Kraj, Zagranica, (ou
21304)
•ZBYSZKO 65-958 Zielona Góra 8, box 109 • pomaga samotnym. Oferty 
krajowe, zagraniczne. Fotokatalogi. (01-23130)

M E B LE
•NOWE meble sklepowe - sprzedam. Głogów 34-65-24. (03-03656)
•STÓŁ rozkładany, biblioteczkę, szafę trzydrzwiową, kredens, wysoki połysk 
- tanio sprzedam. ZG. tel. 280-69. (01-23745)
•SYPIALNIĘ "Teresa" stan idealny oraz odtwarzacz płyt kompaktowych - 
okazyjnie sprzedam. Świebodzin, tel. 225-62 po 19.00. (01-23455) 
•TAPCZAN jednoosobowy sprzedam. Zielona Góra tel. 666-82. (01-23758) 
•TAPCZANY jednoosobowe sprzedam. ZG tel. 28-215. (01-23698)

NAUKA
•KSIĄŻKI LO I klasa kupię. ZG. tel. 710-77. (01-23708)
•KSIĄŻKI LO III klasa matematyczno-fizyczna kupię. ZG. tel. 710-77. (01-
23710)

Iz - pomożemy. (01-22478) 
pperta plus znaczek. Gorzów ul. Marcin-

•ASTRA oferuje atrakcyjne meble, części elektroniczne oraz wypożyczalnie 
elektronarzędzi. Głogów, Skarbek (boczne wejście) 16.00-19.00. (03-03416) 
•COMPACT disc “Hitachi", sypialnię “Teresa" zdecydowanie sprzedam. 
Świebodzin, tel. 225-62 po 19.00. (01-23456)
•EKO-22 filtruje wodę w twojej kuchni zachowując niezbędne dla organizmu 
sole mineralne i fluor. ZG. tel. 67-321. (01-23125)
•FRANCUSKIE, nowoczesne, ozdobne, tiwałe, zmywalne powłoki elewacji 
oraz ścian wewnętrznych wykonuje szybko PHU “Saton” Nowa Sól, tel. 41 -38.
(01-23330)
•GARNKI energooszczędne, z gwarancją na całe życie sprzedam. Krzysztof, 
68-300 Lubsko, skr. 65. (01-23694)
•KRĘGI na studnie, studzienki, szamba, pokrywy • dostarcza “Budbet" Bobro­
wice teł. 9?. (01-22842)
•KUPIĘ prtnie grzejniki “żeberka" "40” • 50 szt. oraz piec gazowy "Mora". 
Zielona Góra, tel. 223-22. (01-23113)
•OGRODZENIA drewniane na zamówienie tanio. Racula, Dzieci Wrzesińskich 
6, tel. 75-225. (01-23639)
•OKAZJA! Tanio sprzedam: grzejniki panele 13 szt., blacha trapezowa ocynk 
90 m kw., kuchenka gazowa. Ziel. Góra, ut. Agrestowa 49/5. (oi-22524) 
•WCZASY nad jeziorem Niesłysz, domki 4-osobowe -180.000 doba. Camping 
“Sara" Krzeczkowo - Tyczyno, Świebodzin, tel. 112-80. (01-23629) 
•WYPOŻYCZALNIA oferuje cykliniarki, szlifierki, wiertarki, spawarki, piły tar­
czowe. heblarki, sprzęt drobny. Zielona Góra, Lipowa 1. (01-21377) 
•ZMIANA obić tapicerskich, naprawy, przeróbki wykonuje Zakład Tapicerski, 
ceny, terminy konkurencyjne. ZG. tel. 30-16. Zapraszamy. (01-23358)

ELEKTRO N IKA
•GRY TV (na żetony) sprzedam. Sulechów, Warszawska 11, tel. 28-70. 
(01-2348P)
•JAPOŃSKI odtwarzacz z możliwością nagrywania Shiyaki Digital, nowy, na 
gwarancji, stan idealny • sprzedam, cena 2.9 min. ZG. tel. 637-43. (01-23215) 
•KOMPUTER amiga 500 • sprzedam. Głogów 33-22-88. (03-03733) 
•KOMPUTER IBM - sprzedam. 52MB, wymienny286-20, SVG A color, drukar­
ka Star Lc-20. Gorzów tel. 73-328. (02-02949)
•LAMINARKĘ 2x spektrom - sprzedam. Głogów, Wojska Polskiego 15h/7.
(03-03562)
•SKUP telewizorów używanych w różnym stanie * tanio. ZG. tel. 637-43.
(01-23213)
•TELEWIZORY, anteny, magnetowidy • naprawy, remonty. ZG. tel. 223-57
101-23674)
•TELEWIZORY, magnetowidy, urządzenia elektryczne • naprawy, remonty. 
ZG. tel. 223-57. (01-23675)

Działkę budowlaną 700 m kw. w Żaganiu przy ul. Chrobrego sprzedam. 
Żagań, Sosnowa 11/1, po 20.00. (01-23731)_______________________
Działkę budowlaną 700 m kw. w Żaganiu przy ul. Chrobrego sprzedam. 
Żagań, Sosnowa 11/1 po 20.00. (01-23729)__________________
Działkę budowlaną 750 m kw. w Zielonej Górze, pełne uzbrojenie, atrakcyj- 
na lokalizacja sprzedam. Zielona Góra, tel. 647-25 po 18.00. (01-23573)

PODROŻĘ— U RLO PY
•BERLIN w środy, soboty, Eurodisney - Paryż, Triest - Wenecja, Budapeszt, 
Wiedeń • mikrobusem. Zielona Góra, Lisia 10 tel. 46-51 wew. 274. (01-23755) 
•CAMPING nad samym jeziorem w Lubniewicach zaprasza, ul. Osadników 
Wojskowych 32. tel. w Sulecinie 533. (02-02937)
•CAMPING Oleńka w Wisełce k/Międzyzdrojów zaprasza na wczasy, weeken­
dy. Zapisy Zielona Góra tel. 46-51 wew. 238. (01-23236)
•KAMERĘ video 8 mm, japońską tanio sprzedam. Zielona Góra, tel. 64-661.
(01-23728)
•KARPACZ- pensjonat “ISMA" tel. 19-833 zaprasza na wycieczki, wczasy, 
weekendy. Nocleg 50 tys. zł. (01-21601)

•MIEJSCA nad jeziorem Głębokie k/ Międzyrzecza w domkach komunalnych 
z Gorzowa z wygodami. Gorzów tel. 268-920 lub na miejscu w ośrodku na 
Głębokiem. (02-02947)
• PRZEWOZY do Włoch,Gorzów tel. 73-328. (02-02788)
•TANIE wczasy w górach "Krass” Zielona Góra, Braniborska 9, tel. 28-308, od 
wtorku do piątku w godz. 9.00-14.00 i 15.00-17.00, sobota 9.00-12.00. roi- 
23743)

P R A C A

•MILIARD wygrasz - zagraj, koperta + znaczek. Zielona Góra 4, skr. 14.
(01-23556)
•MOZESZ mieć duże pieniądze - zagraj,szansa dla akty wnych, pomogę tobie, 
koperta + znaczek, nic nie tracisz. 65-082 Zielona Góra, Spółdzielcza 4/10.
(01-23363)
•SKLEP z odzieżą na wagę zaprasza codziennie od 10.00-16.00 • Głogów, 
Świerczewskiego 36a. (03-03743)
•TANIE ksero A-4 400 zl, A-3 800 zł. ZG. Chopina 11/13, pok. 615, tel. 42-71 
w. 280,10.00-17.00, w wolne soboty 10.00-14.00 (wieżowiec budowlanki).
(01-23558)

LOKALE
• “Alfadom" mieszkania, domy, parcele, sprzedaż, wyceny, zamiany, wyna- 
jem, duży wybór ofert. ZG. al. Niepodległości 36, teł. 707-64. (01-23507)

3 pokoje z jasną kuchnią w Zielonej Górze, nowe budownictwo sprzedam. I
ZGJjJodgómaSÎ JĴ Iod̂ JSjÔ

•AGENCJA Krawczak oferuje tanie domy wiejskie, Zielona Góra, Centrum 
Biznesu, tel. 645-71, fax 67265. (01-22803)
•AGENCJA Odasz i Golke • domy, parcele, mieszkania. Świebodzin, Sobie­
skiego 21, tel. 244-10,250-86. (01-23460)
•DOM 6 pokoi, 2 kuchnie, wolnostojący w Zielonej Górze sprzedam. Oferty: 
BO Zielona Góra. (01-23642)
•DUZĄ kawalerkę w Gorzowie zamienię na podobne lub większe z dopłatą w 
Zielonej Górze tel. 44-86 w. 292. (01-23673)
•KIOSK sprzedam. Zielona Góra, tel. 607-40. (01-23762) 
•KWATERUNKOWE (50 m kw.) stare budownictwo, niski czynsz • zamienię 
na 2-pokojowe (nowe budownictwo). Głogów 34-17-43. (03-03664)
•LUBIN M-4 64 m kw. spółdzielcze, parter, nowe, zamienię na podobne w 
Lubinie w centrum. Oferty 59-335 Lubin 7 skr. poczt. 327. (01-23,193)
•M-2 30 m kw. w Śremie k/Poznania, spłacony kredyt zamienię na Zieloną 
Górę lub NowąSóJ, ZG. tel. 710*74 do 15.00. (01-23357)
•M*3 w Połupinie 48 m kw. zamienię na Zieloną Górę, w rozliczeniu 126p. 
Zielona Góra, tel. 616-30. (01-22837)
•M-4 60 m• sprzedam. ZG. tel. 612-97. (01-23722)
•MIESZKANIE 4-pokojowe w Bogdańcu zamienię na mniejsze w Gorzowie. 
Gorzów tel. 320-169. (02-02928)
•MIESZKANIE 47 m kw. os. Słoneczne sprzedam. Zielona Góra, tel. 37-38.
(01*23737)
•MIESZKANIE spółdzielcze M-2 (34 m kw.) w Nowej Soli zamienię na Zieloną 
Górę. ZG. tel. 710-21 w. 148 do 15.00. (01-22408)
• MIESZK ANIE własnościowe (60 m kw.) -sprzedam. Sława, Waryńskiego91 /3 
PO 18.00. (03-03577)
•MIESZKANIE własnościowe 50 m kw., 3 pokoje, centrum • sprzedam. Zielona 
Góra. 1 Maja 9/61. (01-23664)
•MIESZKANIE własnościowe, centrum Zielonej Góry - M-3 50 m kw. c.o., 
telefon - sprzedam. Wiadomość: Z.G. tel. 30-07 po 18.00. (01-22359) 
•MIESZKANIE zakładowe 50 m kw., 2 pokoje, kuchnia, wszelkie wygody z 
pracownikiem "Polskiej Wełny” na jednopokojowe zamienię. ZG. tel. 67-321.
(01-23127)

•AKWIZYTORÓW z woj. legnickiego, leszczyńskiego, gorzowskiego, zielono­
górskiego z własnym samochodem zatrudnię. Zielona Góra, tel. 674-09.
(01-23416)
•ATRAKCYJNE możliwości zarobku w domu, informacja bezpłatna, koperta i 
znaczek. 64-200 Wolsztyn. box 10. (01-23409)
•ATRAKCYJNE możliwości zarobku w domu, informacja koperta i znaczek. 
64-200 Wolsztyn box. 10. (01-23194)
•CHCESZcośrobić.niezałamuj rąk, informatorpracchalupniczychci to ułatwi.
“AdSUr". (03-03669)
•FERMA hodowlana z Niemiec poszukuje kontrahentów do hodowli 
szynszyli, korzystne warunki współpracy • możliwość kredytowania. In­
formacja bezpłatna koperta + znączek.HWS Przedstawicielstwo Zagrani­
czne, Zabłocie 1,68-320 Jasień Żarski, toi-22485)
•FIRMA marketingowa zatrudni dystrybutorów produktów, 100% satysfakcji, 
zarobek, marża + prowizja. Sulechów, Prusa 35. (01-23689)
•FIRMY zachodnie zlecą rozsyłanie reklam na terenie Polski, zarobek 4 USD 
na godz. Biuro Informacyjne Impuls, Wygoń 9,73-234 Łasko. (01-23351) 
•JEŚLI chcesz popracować we Francji w turystyce, rolnictwie, informator, 
znaczek 3.500. Agencja "Adsui'’ Głogów 1. (03-03665)
•JESTEŚ pracowity? Chcesz zarobić? Wyjazd do USA na zaproszenie, na 
własny koszt. Witnica tel. 15-095. (02-02909)
•LEGALNA praca w Anglii, turnusy po trzy tygodnie, znaczek 3.500. Agencja 
"Adsur” Głogów 1. (03-0366D
•MASZ paszport, oferujemy adresy polskich firm wysyłających na kontrakty, 
znaczek 3.500. Agencja "Adsur'’ Głogów 1. (03-03662)
•NIE masz pracy! Zostań akwiwytorem, sprzedam poradnik wprowądzający 
w jego pracę, cena 40 tys. Gontarz, 66-437 Lemierzyce, Polna 9. (01-23595) 
•NISKONAKŁADOWE chałupnictwo znaczek za 4500 plus 20.000. Brzóska 
Halina ul. 3-go Luteap 5/166-436 Słońsk. (02-0285?)
•OPIEKUNKA do dziecka pilnie potrzebna. Gorzów ul. Gomułki 30/3. (02-
02948)
•POSZUKUJĘ pracy za granicą w zawodzie malarz (inne), tylko poważne 
oferty. Głoaów 33-33-84. <03-03699)
•POSZUKUJEMYchętnychzarabiaćchałupniczo, oferujemy technologie atra­
kcyjnych wyrobów, znaczek 4.500. Agencja informacyjna "Adsur'’ Głogów 1.
(03-03670)
•POSZUKUJEMY księgowego do samodzielnego prowadzenia biura rachurw 
kowości. Wiadomość: ZG. tel. 297-82. (or-23666)
•PRACA dla każdego • Holandia, Francja, Niemcy. Noiwegia, informator, 
znaczek 3.500. Głogów 2 box 183. (03-03657)
•SZANSA dla bezrobotnych fachowców budowlanych, do rezerwy kadrowej 
na wyjazd do Niemiec, Czecho-Słowacji. Agencja "Adsur". (03-03658)
• SZANS A dla bezrobotnych, fachowcy budowlani pilnie poszukiwani, znaczek
3.500. Agencja informacyjna "Adsur’ Głogów 1. (03-03659)
•UDOSTĘPNIĘ bardzo dochodowy sposób na zarabianie pieniędzy, zarobek 
do 12 min. Biuro Informacyjne Impuls, Wygoń 9,73-234 Łasko. (01-23352) 
•UWAGA - oferujemy technologie atrakcyjnych prac chałupniczych, znaczek
4.500. Agencja "Adsur'’ Głogów 1. (0343666)
•ZAOPATRZENIOWCÓWdo zbierania zamówień na klamerki do znakowania

lel. 721-279. (01-23424) 
r, izolerów w Niemczech. Ko-

europalet poszukuję. Lubsko, pl. Wolności 12. tel. 721-279. (01-23434) 
•ZATRUDNIĘ murarzy, zbrojarzy, blacharzy, izolerć
szałin tel. 232-88. (01-23713)

TO W ARZYSKIE

•PAWILON spożywczy typ “Metal-Plast" 80 m kw. nowe wyposażenie 
sprzedam. Gubin, E.PIater 6/8, teł. 636. (01-23706) %
• PILNIE sprzedam własnościowe 86 m kw. na parterze, garaż pilnie sprzedam, 
cena do uzgodnienia. ZG. Dolina Zielona 8/1. (01-23733)
•POKÓJ do wynajęcia, płatne za rok z góry. Zielona Góra, tel. 644-10, 
8 00-10.00,17.00-19.00. (01-23749)
•POKÓJ dwuosobowy i mieszkanie do wynajęcia. Zielona Góra, Żytnią 22.
(01-23718)
•POKÓJ samotnemu panu wynajmę. Zielona Góra, Wieizbowa 19. m -23676)
• POSZUKUJĘ do wynajęcia punktu sprzedaży wŁęknicy. Zielona Góra, 
teł. 290-34. (01-23721)
•POSZUKUJĘ pokoju w zamian za opiekę przy chorej osobie (kobieta), 
samotna niepracująca, emerytka lat 63. Zielona Góra. Upowa 15/3. do 16.00.
(01-23750)
•PRZYJMĘ na pokój. ZG. Ptasią 38/52. (01-23723)
•SKLEP do wynajęcia w centrum Zielonej Góry ul. Drzewna 28A, inne propo­
zycje. Wiadomość w godz. 10.00-16.00. (01-23208)
•WYDZIERŻAWIĘ lokal o pow. 100 m. kw. Gorzów tel. 320-830. Możliwość 
zwiekszenia powierzchni wynajmu. (02-02223)
•ZAOPIEKUJĘ się w Nowej Soli starszą osobą za mieszkanie. Otyń tel. 151 
PO 19.00. (01-20406)

M A TR YM O N IA LN E
•"Agnieszka" 68-205 Zary, box 8 pomoże odnaleźć szczęście! Zapew­
niamy pełną dyskrecję. Oferty krajowe, zagraniczne. Fotokatalogi! (01-
22360)
•"Amor” • Polskie Biuro Matrymonialne Postbus 954724ZH WOUW Holandia. 
Kojarzy Polki z Holendrami. Przyślij ofertę ze zdjęciem członkowstwo bezpłat­
ne. (02-02935)
•"Irena" 64-200 Wolsztyn P-17 kojarzy małżeństwa krajowe, zagraniczne. 
Fotokatalogi. Pełna dyskrecja. Ten adres warto zapamiętać! (01-22372; 
•"ZBYSZKO” 65-958 Zielona Góra 8, box 109 • pomaga samotnym. Oferty 
krajowe, zagraniczne, Fotokatalogi. (01-23129)___________________

•AGENCJA towarzyska zatrudni bezpruderyjne, atrakcyjne panie wiek 
18-30 i.. 67-210 Głogów box 186. (03-03647)
• BASIU "Tylko przez czas -czas jest pokonany” (T.S. Eliot) • Jacek. (01-23685) 
•BEZPRUDERYJNYM paniom wykonam zdjęcia, dyskrecja. Twarz, figura nie­
ważna liczą się chęci. 59-302 Lubin 2, box 171. (01-23541)
•PAN do wynajęcia przez panie. Oferty Bo Gorzów. (02-02950)
•PANI lat 56 własne mieszkanie, wykształcenie pomaturalne, świadoma 
swojej wartości pozna kulturalnego pana do lat 62 z samochodem. Oferty: BO 
Zielona Góra. (01-23744)

USŁUGI

NIERUCHOM OŚCI
•ATRAKCYJNA działka budowlana, 78arów, woda. siła, droga, telefon, 10 km 
od Zielonej Góry - sprzedam. ZG. tel. 731-58. (01-23143)
•DOM dwurodzinny oraz zabudowania gospodarcze. Lubsko, Szpitalna 14.
(01-23748)
•DOM nowy do niewielkiego wykończenia w Świdnicy pod Zieloną Górą • 
sprzedam (150 min plus przejęcie 25-letniego kredytu budowlanego). Zielona 
Góra tel. 701-63. <02-02944,)
•DOM piętrowy z ogrodem - sprzedam (możliwość prowadzenia działalności 
gospodarczej). Żary, Al. Wojska Polskiego 110. (03 03241)
•DOM, stan surowy, budynek gospodarczy, ogród, atrakcyjna okolica, jeziora, 
lasy sprzedam. Chobienice tel. 27. (01 -23632)
•DOMEK do remontu lub małe gospodarstwo do remontu w okolicy Kożuchom 
wa - kupię. Oferty: 67-120 Kożuchów, skr..poczt. 24. (01-23691)
•DOMEK z dużym sadem, ogrodem za Ścinawą • zamienię na mieszkanie 
własnościowe lub sprzedam. Głogów 33-95-94. (03-03695)
•DZIAŁKĘ atrakcyjną (5 arów), drzewa, krzewy obficie owocujące, domek 
murowany (20 m kw.) • sprzedam. Głogów 33*46-20. (03-03677)
•DZIAŁKĘ budowlaną 156 arów sprzedam, poprowadzę budowę. ZG. tel. 
68-931 wieczorem. (01-23730)
•DZIAŁKĘ budowlaną 7 arów * sprzedam. Istnieje możliwość przyłączenia 
drugiej działki. Gorzów tel. 320*830. (02-02924)
•DZIAŁKĘ budowlaną 700 m kw. pełne uzbrojenie z rozpoczętą budową w 
Drzonkowie pilnie sprzedam. Zielona Góra, Maciejowicka 6, 646-61. (01-
23751)

•DZIAŁKĘ budowlaną uzbrojoną 0,31 ha oraz działki ogrodowe sprzedam. 
Sulechów, Warszawska 11, tel. 28-70. (01-23481)
•DZIAŁKĘ budowlaną we wsi Wilków (7 arów) - sprzedam, cena 8 min. Głogów 
33-95-23. (03-03650)
•DZIAŁKĘ budowlano-rzemieślniczą w Zielonej Górze, pow. 750 m kw. pełne 
uzbrojenie, atrakcyjna lokalizacja - sprzedam. Zielona Góra, tel. 647-25 po 
18.00. (01-23206)
•DZIAŁKĘ rekreacyjną w Lginiu (nad jeziorem) • sprzedam. Wschowa, tel. 
065/401-190. (03-03735)
•MIESZKANIE własnościowe zamienię na dom, okolice ZG. Zielona Góra, 1 
Maja 9/61. (01-23741)
•NOWY warsztat 100 m. kwadr, wraz z budynkiem mieszkalnym stan surowy 
na 13 arach - sprzedam. Gorzów tel. 320-830. (02-02925)
•OBORĘ wydzierżawię 10x20m, 1 hą ziemi oraz 3ha łąki • sprzedam (możli- 
wość wszelkiej działalności). Santocko 15. (02-02945.)__________________

I Półbliźniakazzabudowaniamliogrodem,całośćO,22hasprzedam.Ochla I
115a. (01-23707) |

• PRZYLEP k/Zielonej Góry - pół bliźniaka do wykończenia sprzedam. Zielona 
Góra, tel. 642-16 po godz. 19.00. (01-23563)
•WŁASNOŚCIOWE 3 pokoje, centrum zamienię na dom w ZG lub okolicy. 
ZielonaGóra, 1 Maja9/61. (Oi-23fiO)
•ZIEMIĘ z lokalizacją i pozwoleniem pod budowę CPN plus nowe zbiorniki • 
sprzedam. Gorzów tel. 325-138 (po 21.00). (02-02915)

•"Art-Graf komputerowe wycinanie liter, szyldy, reklamy. Zielona Góra. Mo­
niuszkî  (01-22663)
•A-4 400 zł, A-3 800 zł tanie ksero. ZG. Chopina 11/13, pok. 513, tel. 42*71 
w. 280,10.00-17.00, w wolne soboty 10.00-14.00 (wieżowiec budowlanki).
(01-23559)
•ANTENY satelitarne i konwencjonalne • montaż, montaż pilota do "Elektrona” 
ZG. tel. 637-43. (01-23212)
•ARANŻACJAwnętrz,montażboazeriiplastikowych(sprzedaż)stropówzwie-
szanych,boazenidręwnianych,schodów.podłóg.Mirosławski,ZG.tel.630-10.
(01-23534)
•ATRAKCYJNE wyroby ze złota (pr. 0.583): wisiorki, kolczyki, łańcuszki 
obrączki, sygnety. Skarbek, Budowlanych 10a. (03-03723j 
•BIURO reklamy, promocji i ogłoszeń • Agencja “Le-Max" 66*400 Gorzów, ul. 
Drzymały 21. (01-23088)
•CZYSZCZENIE dywanów 6500/m kw. Zielona Góra, tel. 616-30. (01-22839) 
•CZYSZCZENIE podciśnieniowe u klienta: dywany, wykładziny, tapicerka 
meblowa, tapicerka samochodowa. Nie zwlekaj. Dzwoń. Gorzów tel. 27*927.
(02-02920)
•DEZYNSEKACJA. Ziełona Góra, teł. 299*82, dawniej 615-42. (01-21573) 
•ELEKTRYCZNE pomiary rezystancp, izolacji, skuteczności zerowania, rezy­
stancji uziemień - rachunki. Otyń, Moniuszki 9 lel. 52. <0122958) 
•FILMOWANIE -wysoka klasa nagrania, opracowanie graficzne, godzina na­
grania 170 tys. Głogów, Oriona 23/24, tel. 33*95*23. <03-03649>
•GARAŻE składane z blachy ocynkowanej, trapezowanie blach wykonuje 
Zakład Ślusarski, Cybinka. Szkolna 11, teł. 128. <01-22341) 
•INSTALACJEc.o., sanitarne, gazowe, przyłącza-wykonuję sprawnie i solid­
nie. Zielona Góra, tel. 223-22. (01-23112)
•INSTALACJE elektryczne tanio, a w domkach już od 2.5 min. ZG. tel. 633-87.
(01-23520)
•INSTALACJE sanitarne, woda, co, gaz • szybko i tanio wykonuję. Zielona 
Góra, teL 614-29. (01-23285)
•INSTALACJE wodno-kanalizacyjne, c.o. gaz. przyłącza • wykonuję tanio, 
szybko, solidnie. Zielona Góra, tel. 227-61. (01-23746)
•INSTALACJE, pomiary elektryczne. Otyń, Moniuszki 9, tel. 52. (01-23576) 
•KRĘGI na studnie, studzienki, szmba, pokrywy • dostarcza "Budbet” Bobro­
wice tel. 92. (01-22841)
•LABORATORIUM Fotograficzne R. Dubrowski, 59-300 Lubin, Norwida 12/1 
wykonuje odbitki Fujicolor wysyłkowo. (01-23*10)
•MALOWANIE, tapetowanie. ŻG, Konicza 12/11. (01-23760)
•MARKIZY balkonowe, rolety antywłamaniowe, rolosy okienne, żaluzje piono­
we z możliwością sterowania pilotem, markizy tarasowe. Zielona Góra, Spół­
dzielcza 5/14, tel. 706-64. (01-23412)
•MARKIZY tarasowe, rolosy okienne, rolety antywłamaniowe, markizy balko­
nowe, żaluzje pionowe z możliwością sterowania pilotem. Zielona Góra, Spół­
dzielcza 5/14, tel. 706-64. (01-23415)
•NAPRAWA i strojenie pianin i fortepianów, remonty kapitalne. Zbąszyń, tel. 
176, Ziełona Góra teł. 286-80. (01-23525)
•NAPRAWA junkersów, kuchenek i pieców gazowych, instalacje co. i gaz. 
garaż z kanałem do wynajęcia. Zielona Góra, tel. 670-84 i 30-16. (Ot-23684) 
•OBRABIARKI do drewna, ogrodzenia, okratowania wykonuje Zakład 
Ślusarski "Darwik" Zielona Góra. Jagodowa 45. (01-22826)
•POGOTOWIE Szklarskie całodobowe, szkło okienne, ornamentowe, wysta­
wowe. Zielona Góra, Sokola 5, tel. 605-15. (01-23114)
•ROLETY antywłamaniowe. rolosy okienne, markizy balkonowe, żaluzje pio­
nowe z możliwością sterowania pilotem, markizy tarasowe. Zielona Góra, 
Spółdzielcza 5/14, tel. 706-64. <oi-234i3)
•ROLOSY okienne, markizy balkonowe, rolety antywłamaniowe-. żaluzje pio­
nowe z rriożliwościći sterowania pilotem, markizy tarasowe. Zielona Góra, 
Spółdzielcza 5/14, tel. 706-64. (01-234 u)
•SERWIS RTV, naprawa, przestrajanie, montaż anten, telegazety, wymiana 
kineskopów, adaptacja telegazety. skup telewizorów. ZG. tel. 637-43. <01- 
23216)
•TANIE usługi transportowe • cały kraj, naprawy bieżące, główne silników, 
samochodów - zapewniam gwarancję i serwis. Zielona Góra, tel. 615-15.
(01-22499)
•TELEGAZETA* montaż do 100 typów telewizorów, w oparciu o części firm 
Philips, Simens, gwarancja. ZG. tel. 637-43. fi01-23214,>
•TON Color naprawa magnetowidów, odtwarzaczy, telewizorów kolorowych, 
kuchni mikrofalowych. Zielona Góra tel. 728-84, Ludowa 9b. (01-23747) 
•TRANSPORT do 6 ton 3000 zł/km. Głogów 33-47-18. (03-03169) 
•ZALUZJE pionowe na pilota, markizy balkonowe, rolety antywłamaniowe, 
rolosy okienne, krótkie terminy, wysoka jakość. Zielona Góra, Spółdzielcza 
5/14 tel. 706-64. (01-22486)
•UKŁADANIE glazury, tapetowanie, malowanie. Rachunki. Z. Góra, tel. 623- 
73. (01-22473)
•UKŁADANIE, cyklinowanie, lakierowanie podłóg z drewna, montaż boazerii. 
Racula, Dzieci Wrzesińskich 6, teł. 25-225. (01-2363$)
•USŁUGI transportowe 1,2115 m sześć mercedes 307D tel. 46-71 wew. 208 
do 15.00, od 16.00 29-987. (01-22652)
•USŁUGI transportowe pojazdami 1* 201. Agencja Usług Transportowych 
"Autor" Zielona Góra, Trasa Północna 14, tel. 700-11 do 13 w. 242. <01-21878) 
•USŁUGI wodno-kanalizacyjne, instalacje sanitarne, przeróbki, naprawy, ra­
chunki. Zielona Góra, tel. 645*21. (01-22208)
•UWAGA! Najtańsze solarium!!! Zapraszamy na os. Pomorskie (przy poste­
runku policji) od godz. 10.00 do 19.00, od poniedziałku do niedzieli włącznie. 
Solarium zostało przeniesione z zakładu fryzjerskiego. (01-22475) 
•VIDEORLMOWANIE"Kamvid" poleca filmowanie uroczystości rodzinnych i 
innych. Zielona Góra, tel. 648*11. (01-21876)
•N/IDEORLMOWANIE “Profil" profesjonalna realizacja, oświetlenie, czołówki, 
montaż. Nowa Sól. Parafialna 2A. (01-22847)
•VIDEORLMOWANIEkamerą sony, atrakcyjne ceny, miła i fachowa obsługa, 
zapraszamy. 6łoaów 3349-54. (03-03719)
•YIDEORLMOWANIE, bezkonkurencyjne ceny, komputerowe czołówki. Gło­
gów 33-83*62. (03-03720)
• VlDEORLMOWANlE- tanio i solidnie. Zielona Góra, tel. 64-679, Nowa Sól, tel. 
77-164. (01-23257/
• V1DE0FILM0WAN1E Głogów, Gwiaździsta 4/7, tel. 33-84-57. (03-03711) 
•VIDEORLMOWANIE Zielona Góra, tel. 665*34, ceny konkurencyjne, facho­
wa i miła obsługa. (01-23111)
•WYKONYWANIE instalacji elektrycznych, przyłącza, odgromy. ZG. tel. 646* 
33 PO 15.00. (01-23679)
• WYPOŻYCZALNIAelektronarzędzi posiada: cyklinarkę. szlifierki, młotki uda- 
rowo-obrotowe, wiertarki. Głogów, Skarbek (boczne wejście) 16.00-19.00.
(03-03415)
•ZAKŁAD Fryzjerski Damski, Kino '‘Venus” Zielona Góra, Sikorskiego 10- 
zaprasza. Emeiytki, rencistki 30% zniżki. Polecamy hennę i manicure, tel. 
722-84. (0i-20979)
•ZAKŁAD Usługowy "Czyścioch" poleca swoje usługi. Zielona Góra, tel. 
227-88. (01-23211)
•ZESPÓŁ muzyczny-atrakcyjna cena, do wglądu kasety video. magnetofono­
we. Głoaów, Matejki 13/12 po 16.00,34-80*83. (03-03068)
•ZESPÓŁ muzyczny Piast zagra na weselu zabawie. Cena konkurencyjna. 
Krosno Odrz. Kopernika 15/7. (01-20360)

ROŻNE
•100 ton owsa lub zboża paszowego - kupię. Glinik tel. 13*142 (02-02933) 
•A*4 400 zł, A-3 800 zl tanie ksero. ZG. Chopina 11/13, pok. 513, lel. 42-71 
w. 280,10.00-17.00, w wolne soboty 10.00*14.00 (wieżowiec budowlanki).
(01-23560)
•AIKIDO. Kung-Fu. Nunchaku, Ninja -skrypty donauki. Koperta plus znaczek. 
"Lech" skr. poczl. 825 66410 Gorzów <02-029%)
•AKUPRESURA - leczenie dotykiem i masażem. Cena 25 tys. zł. Płatne przy 
odbiorze. Wydawnictwo “Lech" skr. poczt. 825 66-410 Gorzów <02-02908) 
•ATRAKCYJNA odzież zagraniczna na wagę. Zielona Góra, Jaskółcza 13, 
również w niedzielę, Zapraszamy. <01-22300)
•DOBERMANAsuczke 4 miesięczną, czarną, podpalanąz rodowodem sprze­
dam. Zielona Góra. Połaniecka 10. (01-23732)
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M o t o r y z a c y j n a
PAPIEROWE K H  NA POTĘŻNYCH KOŁACH
Dziewicza puszcza, brzeg rzeki rojącej się od 
krokodyli i krwiożerczych piranii. Ostatnie pro­
mienie słońca przebijają się z trudem przez bu­
dzącą grozę gęstwinę. Na pierwszym planie On z 
nieodłącznym papierosem, koniecznie marki Ca­
mel; ostatni kowboj, żelazny człowiek, w którego 
żyłach płynie przygoda. Jego rumak — gotowy w 
każdej chwili do skoku w kolejną niebezpieczną 
eskapadę — stoi nie opodal. Mimo przemierze­
nia tysięcy mil wśród pustynnych piasków Saha­
ry, błot dorzeczy Amazonki, czy śnieżnych prze­
łęczy Himalajów lśni chromem i metalicznym la­
kierem jakby nigdy nie ruszał się z miejsca. 
Rumak XXI wieku — samochód terenowy.

Coraz więcej firm wykorzystuje do swoich celów pro­
mocyjnych ten właśnie rodzaj wizji. W każdym z nas 
gdzieś w zakamarkach podświadomości drzemie tłu­
miona tęsknota za przygodą, wędrówką.w nieodkryty 
świat, za samotnym sprawdzeniem swoich możliwości. 
To właśnie dzięki temu mogą powstawać i dobrze pro­
sperować różnego typu szkoły przetrwania, których 
uczestnicy poddawani są próbom charakteru w najod­
leglejszych i najdzikszych zakątkach światach. Nie wy­
obrażamy już sobie, między innymi za przyczyną raj­
dów typu Camel Trophy, wypraw do bezdrożnych eg­
zotycznych krajów bez terenowego pojazdu. Okazuje 
się nawet, że na randkę z dziewczyną myjącą się na 
szklanym ekranie mydełkiem firmy Fa, koniecznie na­
leży jechać samochodem terenowym. No, ostatecznie 
na koniu, inaczej nie mamy żadnych szans by podaro­
wać sobie odrobinę luksusu.

Reklama zrobiła swoje i moda na te przyciężko wy­
glądające pojazdy rozwija się w sposób lawinowy. Ich 
odbiorcami wbrew pozorom nie są jednak szukający 
nowych wrażeń podróżnicy, czy pracujący ciężko przy 
ich pomocy pracownicy leśni, lecz przede wszystkim 
dobrze mająca się finansowo młodzież. 3/4 samocho­
dów terenowych nigdy w teren nie wyjedzie, a pojawiać 
się będą przede wszystkim przed drogimi restauracja­
mi, na głównych miejskich promenadach, przyplażo- 
wych parkingach, czy modnych dyskotekach. Zdając 
sobie sprawę z tego kto jest głównym odbiorcą tych 
samochodów, producenci zadbali przede wszystkim

o ich komfort, mniej o umiejętności jazdy w terenie.
W naszej wyobraźni samochód terenowy to blaszany 

niezgrabny pojazd z napędem na cztery koła i potęż­
nym silnikiem, który wybrnie z każdej opresji. Oczywi­
ście nikt z nas nie miałby pretensji do braku komfortu i 
hałasujące blachy, trzęsące się nadwozie, niedomyka- 
jące się drzwi byłyby czymś naturalnym. Nic bardziej 
błędnego! Takiego pojazdu nikt po prostu nie kupi.

Współczesny samochód terenowy powinien być 
zgrabny, ale zarazem potężnie wyglądający. Dookoła 
koniecznie zabudowany mieniącymi się w słońcu chro­
mowanymi rurami na wypadek niespodziewanego 
spotkania z nosorożcem. Opony muszą mieć szero­
kość co najmniej walca drogowego, koniecznie na alu­
miniowych felgach. Do wypatrywania grubego zwierza 
nieodzowny jest na dachu refiektorowy szperacz, a 
najlepiej trzy. Żadna ofiara, najpewniej w spódniczce, 
czy modnych obecnie legginsach nie będzie w stanie 
się ukryć i odstrzał nie powinien nastręczać żadnych

trudności. Gorzej może być z załadunkiem zdobyczy. 
Wbrew pozorom są to przeważnie pojazdy małe i na 
przykład niezwykle popularna japońska vitara jest nie­
wiele większa od VW polo. Dlatego też polować należy 
na pojedyncze sztuki wolne od zbędnego bagażu. 
Miękkie zawieszenie, welurowe siedzenia zjeżdżające 
bezszelestnie elektryczne szyby, sącząca się z wnętrza 
muzyka — to także nieodzowne wabiki precyzyjnie 
wykorzystywane przez myśliwego.

Drogie panie, ostrzegam — czas polowań trwa nie­
ustannie i na okres ochronny liczyć nie możecie. Dlate­
go też, jeżeli na horyzoncie pojawi się terenowy potwór, 
lśniący chromem i zębami myśliwego, strzeżcie się, 
jesteście w niebezpieczeństwie! Chyba, że za sterami 
siedzi Tony Halik, wtedy może ujdziecie z życiem. W 
najbliższych “Motoryzacyjnych” więcej szczegółów już 
na poważhie o tych mniej i bardziej dorosłych samocho­
dach terenowych.

Jacek ZAIDLEWICZ

r-"nir-vAr:<::
U  n a s rów nież pioną m ercedesy, tyle, ż e  za  300 m arek

F o t  Ja c e k Z a id le w ic z

D olina śm ie rc i 
zb iera swoje żniwa

Księżycowy krajobraz, temperatura powietrza gotuje 
rtęć w termometrach, piasek wciska się w:każdy zakâ - 
marek ciała, nie ma czym oddychać. Prawdziwe piekło 
na Ziemi. Nikt przy zdrowych zmysłach nie zapuszcza 
się w to przeklęte miejsce o tej porze roku. Znaleźli się 
jednak śmiałkowie, którzy zjawili się w kalifornijskiej 
dolinie śmierci z własnej woli. To grupa testowa firmy 
Mercedes.

Przed wprowadzeniem na rynek nowego modelu kla­
sy S w wersji coupe w takich właśnie warunkach posta­
nowiono przetestować ten samochód. Nic nie zapowia­
dało mającego nastąpić wypadku. Cień śmierci otarł się 
jednak o kierowców testowych. W czasie pomiarów 
zużycia paliwa, z pękniętego przewodu biegnącego na 
zewnątrz pojazdu wyciekająca benzyna zaczęła spły­
wać na rozgrzany do czerwoności silnik. Nastąpił sa­
mozapłon i pojazd stanął w płomieniach. W ostatniej 
chwili kierowca wyskoczył z samochodu ratując życie. 
Nowy mercedes SEC doszczętnie spłonął. Płomienie 
pochłonęły również badawczy komputer. Straty ponad 
300.000 marek. Dolina śmierci nie wybacza błędów.

J.Z .

N iem ieck i rynek 
czeka  na zbaw ien ie  P o lsk i

Tak niekorzystnej sytuacji na rynku samochodów używa­
nych w Niemczech nie notowano od lat. Recesja w starych 
landach, nasycenie nowych, spowodowało, że góra nie 
sprzedanych samochodówużywanych rośnie w zastrasza­
jącym tempie.

Z rozrzewnieniem wspominają właściciele salonów sa­
mochodowych polskich klientów, którzy nie kaprysili i brali 
co się da, byle zdążyć przed kolejnymi podwyżkami ceł i 
podatków.

Kto by się spodziewał, że minister Olechowski wprowa­
dzając słynny 50% podatek będzie miał wpływ na upadek 
niemieckiego handlu.
Czarodzie jska przem iana 
vo lksw agena w  tarpana

Chodzi oczywiście o sytuację odwrotną, a ta będzie miała 
miejsce już od października tego roku.

Volkswagen na dobre rusza w Antonoku pod Poznaniem 
z produkcją swoich dostawczych modeli T4 w wersji towa­
rowej i mikrobusowej oraz z modelem LT. Docelowo linie 
produkcyjną opuszczać powinno 20 tysięcy pojazdów ro­
cznie. Niestety, część załogi pożegna się z pracą, gdyż 
Niemcy zatrudnić chcą tylko 500 pracowników z 900-oso- 
bowej załogi. Volkswagen na tę inwestycję ma zamiar 
wysupłać 80.000.000 dolarów.
Podniebne la ta rn ie  m orsk ie

Coraz większy ruch, korki, zapchane arterie komunika­
cyjne wielkich aglomeracji miejskich stają się przyczyną 
codziennych problemów z dojazdami do miejsc przezna­
czenia, zagubienia i bezradności wielu kierowców. Ponie­
waż na ziemi trudno coś poprawić, naukowcy spojrzeli w 
górę. Szansą stały się satelity nawigacyjne, przy których 
pomocy kierowcy mogliby śledzić swoją pozycję na pokła­
dowym ekranie wyświetlającym plan miasta. Komputer 
pokaże nie tylko miejsce, ale i najkorzystniejszy sposób 
dotarcia do celu podróży. W przyszłości nadawane będą 
również graficzne komunikaty o miejscach zablokowanych 
korkami. System ten sprawdzony został w czasie działań 
wojennych w Zatoce Perskiej przy odszukiwaniu zaginio­
nych na pustyni żołnierzy. (jaz)

14 grudnia 1990 roku. Dzień jak  co dzień —  dla jednych lepszy, dla innych gorszy. 
Alessandro Nanini, znany kierow ca formuły 1 może być zadowolony. 2 tygodnie temu 
w wyścigu Grand Prix Hiszpanii zają ł trzecie m iejsce. G ratyfikacje okazały s ię  na tyle  
duże, że mógł zafundować sobie w łasny helikopter. W  tym dniu m iał odbyć się 
pierwszy lot. Zaangażowany instruktor pilotażu zasiadł za steram i. Wprawdzie Sandro 
sam ch c ia ł prowadzić sw oją nową zabawkę, a le  do tego celu nieodzowna była 
licencja . Do czasu egzaminów śm igłowcem  zajmować się  m iał instruktor.

ALESSANDRO NANINI
-  H I S T O R I A  P R A W D Z I W A
Wystartowali. Lot odbywał się bez zakłóceń, spokojnie. Dzień był wprawdzie pochmurny, ale widoczność 

była dobra i szybko znaleźli się nad posiadłością ojca Alessandra w rodzinnej Siennie. Helikopter rozpoczął 
lądowanie. Zwykła rutynowa czynność, którą pilot wykonywał tysiące razy. Nic nie zapowiadało tragedii. 
Tym razem popełnił jednak błąd, ostatni w swoim życiu. Znajdując się tuż nad ziemią śmigłowiec przechylił 
się nagle do tyłu i wirnikiem uderzył o ziemię. Siła odrzutu była tak potężna, że w ułamku sekundy ponownie 
znaleźli się 20 metrów nad ziemią. Wrak śmigłowca na oczach wielu osób i oczekującego na syna ojca 
runął w dół doszczętnie się rozbijając.

Pilot zginął na miejscu, Naniniego wydobyto żywego, W tym momencie jednak— jak później wspominał
— dla niego również życie się skończyło. W wypadku stracił prawe przedramie i lewą dłoń. Dla kierowcy 
formuły 1 to koniec kariery, marzeń o mistrzostwie świata, to psychiczna śmierć.

Alessandro Nanini jest człowiekiem oddanym sportowi motorowemu od najmłodszych lat. Już jako 
czternastolatek startował w zawodach motocrossowych, później zajął się rajdami, by od 1982 roku 
wystartować w wyścigach formuły 2. Od 1986 roku związał się na stałe z cyrkiem formuły 1 startując w 
stajni teamu Benetton—Ford. Wyścigi kończyłzawsze na czołowych miejscach walcząc jak równy z równym 
z takimi sławami jak Senna, Prost czy Berger.

Drobny błąd w prowadzeniu maszyny zabrał pilotowi życie, drugiemu człowiekowi złamał karierę. 
Alessandro Nanini nie przestawałjednak nadal marzyć o uczestnictwie w wyścigach formuły 1. Prowadzenie 
Benettona, Williamsa, czy McLarena działa jak narkotyk. Kto raz spróbował nie potrafi już bez tego żyć.

Osiem ciężkich i niezykle skomplikowanych op&racji uratowało całkowicie odcięte prawe przedramie i 
lewą dłoń, ale ich siła nie jest wystarczająca. Jestem gotowy psychicznie by zasiąść ponownie w bolidzie 
formuły 1, fizycznie jeszcze nie. Jedną, dwie rundy wytrzymam na pewno, mówi Nanini, dwie godziny 
morderczego wyścigu to jednak za wiele.

33-letni Wioch mieszkający obecnier w Monaco już startuje zasiadając za sterami alfy romeo 155 GTA, 
Wprawdzie to nie formuła, ale od czegoś trzeba zacząć. Doszyte przedramię na czas wyścigów usztywniane 
jest specjalnie skonsktruowaną szyną. Sandro ma nadzieję, że to pomocnicze urządzenie będzie mógł 
szybko odrzucić. Lekarze są dobrej myśli i zapowiadają, że intensywne ćwiczenia rehabilitacyjne pozwolą 
w ciągu najbliższych 12 miesięcy na odzyskanie około 60% siły uszkodzonemu przedramieniu. Może wtedy 
Alessandro Nanini ponownie pojawi się na torach formuły 1.

14 grudnia 1990 roku. Dzień jak co dzień, dla jednych lepszy, dla innych gorszy. Jak to w życiu.
Jacek ZAIDLEWICZ

A U T O  G IE Ł D A
M A R K A ROK GORZÓW LUBIN POZNAŃ SZCZECIN WARSZAWA WROCŁAW ZIELONA

GÓRA-
A 9 2 42-46 41-44 43- 42-46 40-45 44

'91 36-41 37-40 36 37-40 34-40 37-39
FSM126P '90 34-35 30-36 32-36 35 1 28-35 31-35 35-36

'89 25-31 28-31 26-32 * 27-33 26-32 28-31
'88 30 24-27 25-26 22-29 25-29 24-28 24-26
'87 24,5 20-25 20-25 16-25 21-24 20-25 22-25

CINOUECENTO
’91

FSO 125 '90 37-44 40-45 40 41-42 36-42
'89 34-37 37-40 33-39 36-38 34-40
'88 | 28-35 32-36 26 30-35 28-34 31
'87 26-29 25-28 25 24-33 25-32
'91 70 68-73 67-71 65-70 65-71
’90 56-63 54-58 55-56 53-59 52-62

POLONEZ '89 46 48-55 44-49 48 48-58 46-52 48
'88 37-47 40-45 38 37-45 37-46 45
'87 34-39 35-38 34 36-40 34-'39

29-36 30-33 26-30 32-37 32-36
CARO 74 78 84 70-85 78-83

SKODA 105 FAVORU FAV0R1T FAVORIT FAVORIT FAVORIT FAVORIT
18(82) 72(91) 80(90) 75(90) 82(91) 85(91) 74(90)

ŁADA 1500 SAMARA SAMARA SAMARA SAMARA SAMARA SAMARA
60(90) 76(9 i) 75(91) 69(90) 57(89) 85(91) 86(91)

AUDI 80 80 80 80 80 100
138(88) 195(90) 180(91) 165(88) 30(80) 100(86)

316 520 316 320□ M W 180(90) i. : ;J / .. 400(89) 190(90) 140(88) 395(90)

CITROEN BX BX19 XM BX19 AX 10(92)
77(85) 107(88) 240(89) 60(84) 20000DM

FIAT R1TMO RITMO UNO __ unq___ UNO
23(81) ... .......... 55(86) 48(83) 120(91) *

cnnn SIERRA SIERRA ESCORT SIERRA ESCORT FIESTA SIERRArU riu 73(84) 150(90) 1 90(89) 126(89) 52(82) 105(89) 73(84)

MAZDA 323 .626 -5̂ -t 323
27(81) ‘ 235(9 ?) 100?^) 115(89)

M ERCEDES t9ftD Tr l r  200D i00D r" • 20017 "  190D 200D 200D*r
300(91) 350(89) 235CB9) 210(89) 200(88) 130(85) 195(86)

NISSAN _ ĉ erM 1 ....... '
78(87) 1 44(84) 69(85)

OPEL KADETT KADETT KADETT KADETT VECTRA KADETT KADETT
76(85) 1 140(90) 105(89) 40(84) 130(89) 85(86) 35(80)

PEUGEOT 309 1 305D 305
135(91) 33(82) 38(83)

RENAULT 5 R19 9
24(81) 145(91) 40(82)

TOYOTA STARLET COROLLA COROLLA
150(91) 110(89) 32(80)

VOLKSWAGEN GOLF JETTA GOLF PASSAT GOLF GOLF GOIF
90(89) 180(90) 100(87) 148(88) 160(91) 120(90) 38(81)

VOLVO
Opr. KOSTEF J

G IEŁD A  M OTOCYKLOW A
N o to w a n ia  z  9 s ie rp n ia  1992  r. w  Z ie lo n e j G ó rze

MARKA TYP PRZEBIEG 
tys. km

ROK CENA

JAWA 350 3,9 90 7,5
JAWA 350 52,0 80 6
JAWA 350 111 74 2,5
KAWASAKI Z-400 23 84 16
MZ 250 9 89 7
MZ 350 3 90 8,5
SIMSON SR50 0,7 91 7
SIMSON S51 5 90 6,6
SIMSON S51 7 90 ’ 3

Oprać. K. D O C K I J

RYNKOWE CENY SAMOCHODÓW CIĘŻAROWYCH

MARKA MODEL NAD DW MC MASA
kg

SK POJ.
cm3

MOC
kW

PAL ESTETYKA 
pkt. 1-5

KM
tys.

ROK CENA 
min zł

BARKAS B1000 FUR 4 8 2450 3 991 37 E94 2,5 150 84 25
FIAT DUCATO FUR 4 2 2800 R4 1971 62 E94 .3,5 76 86 72
FORD FT80 FUR 3 2 2200 R4 1593 46 E94 3,0 340 79 40,0
MAZ 528096 CS 2 3 6650 6 11L 132 ON 4,0 99 8 ? 70
MERCEDES 207D FUR 3 8 2800 R4 2399 53 ON 3,5 180 82 71
MERCEDES 406D FUR 3 2 3500 R4 2404 48 ON 2,5 252 80 18
MERCEDES 307D FUR 4 2 3200 R4 2399 53 ON 2,0 236 79 56
MITSUBISHI L300 S 2 2 3450 R4 1970 51 ON 3,0 240 83 35
NYSA T521 F 4 2 2500 R4 2120 52 E94 1.5 135 80 8,0
NYSA T522 FUR 4 2 2500 R4 2120 51,5 E94 3,5 93 85 22,5
STAR 200 S 2 2 fIT R6 6842 110 ON 4,0 141 88 72
TARPAN 237 TOW 3 3 2400 R4 2120 51,5 E94 3,0 145 83 13
TARPAN 237S S 2 3 2200 R4 2120 51,5 E94 2,5 110 86 8,5
VW TRANSPORT BUS 4 8 2400 R4 1584 37 S 3,0 " 303 80 38
VW TRANSPORT BUS 4 7 2400 R4 1584 37 E94 3,5 187 80 46
VW 21 FUR 3 2 2500 R4 1594 37 E94 2,0 450 72 11,0
ZUK A05 S 2 2 2500 R4 2120 51.Ś E94 3,0 350 77 11 o
ZUK A11B S 2 2 2500 R4 2120 51,5 E94 3,0 370 76 11,0

MOC - moc silnika w kW
PAL - rodzaj paliwa: BENZ - benzyna, ON - olej napędowy,
E36 - etylina LO 86, E94 - etylina LO 94, E 98 - etylina LO 98,

W Y K A Z  SKRÓ TÓ W : /
NAD • nadwozie: B - bus (mikrobus). F • furgon. S  - skrzyniowy, pk - pick-up,
T ER  - pojazd terenowy, TO W  - towos. Sd  - skrzyniowy z podwójną kabiną 
DW  - liczba drzwi 
M C • liczba miejsc
M ASA * dopuszczalna masa całkowita pojazdu w  kg ____ _____ ___  _______ _____  yi „ 1V„
SK * układ i liczba cylindrów silnika: R - rzędowy. V - widlasty. B * bokser, ROK - rok buoowy pojazdu 
POJ • pojemność silnika w cm3 CENA - w milionach złotych cena wywoławcza pojazdu 
------------------------------------------------------- — — ----- --- ■ Oprać. K  DOCKł—

ESTETYKA - wygląd zewnętrzny pojazdu oceniany w skali 
iktów. Wygląd idealny - 5 pkt. ndst -1 pkt..od 1 do 5 punki

KM iny przebieg pojazdu w tysiącach kilometrów
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M ą d r a l i n k a

Zaledwie świtało, obudziła ojca.
— Wstawaj, ojcze, leć do wojewody i powiedz mu, że 

największym szczęściem człowieka jest sen, gdyż we 
śnie człowiek zapomina o wszystkich swoich smutkach.
Biedak pobiegł do wojewody, a wkrótce po nim przy­

szedł jego brat
— No odgadnie — zapytał wojewoda — co jest 

najwiÓH*̂ # człowieka?Wtedy oogau2. pierz y zawołał:
— O ja wiem — pieniądz!
Wojewoda się roześmiał i zwrócił się do biedaka:
— A t\ co powie???
— Sen jest największym szczęściem człowieka — od­

powiedział biedak
Aż się zdumiał wojewoda, tak mądra była odpowiedź 

chłopa.
— A kto cię tego nauczył? — zapytał.
— Co*>ca rwja'
Gdy to usłyszał wojewoda ooszedł do swojej komnaty, 

po chwili wrócił stamtąd z Jî m sitem pełnym jaj.
— Daj to córce twojej i powiedz jej, aby do jutra wylęgły 

się z jaj pisklęta.
Chłop z płaczem wrócił do domu i powiedział córce, 

czego od niego żąda wojewoda. Gdy dziewczyna usły­
szała, zaczęła go pocieszać, aż wreszcie biedak uśmie­
chnął się przez łzy.
Rano o świcie obudziła go.— Ojcze, idź do wojewody, zanieś mu trochę prosa i 

powiedz, że pisklęta się wkrótce wylęgną, ale muszę je 
karmić świeżym ziarnem, dlatego proszę go, aby od razu 
zasiał to proso, a za pół godziny, kiedy ziarno będzie 
dojrzałe, niech mi je przyśle.
Stary wstał i poszedł do zamku.
Gdy go wojewoda ujrzał, już z daleka pyta:
— No, a gdzie pisklęta?

/ rc s s c s

Wtedy biedak powtórzył wszystko, co mu poleciła córka.
— Ale czy to możliwe, aby w pół godziny wyrosło i 

dojrzało ziarno? — zapytał wojewoda zdumiony.
—A czy to możliwe—zapytał nieśmiało chłopek — aby 

w ciągu nocy wylęgły się pisklęta?
I zrozumiał wojewoda, że go Mądralinka przechytrzyła.
Wtedy wpadł na inny pomysł — dał biedakowi trochę 

przędzy i rzekł:
— Powiedz twojej córce, aby do jutra utkała płótno i 

uszyła mi koszulę.
I znów wrócił chłop smutny do domu i opowiedział 

wszystko córce.
— Ojcze, nie smuć się, ranek jest mądrzejszy niż wie­

czór, a teraz połóż się spać.
0 świcie obudziła ojca.
— Już pora iść do wojewody — rzekła. — Zanieś mu 

trochę nasion lnu i powiedz, że koszula gotowa, ale nie 
mam czym obdziergać kołnierza. Niech zasieje len, by 
natychmiast wyrósł, tak żeby za pół godziny mógł mi 
przesłać nici.
Ojciec powtórzył wszystko wojewodzie, tak jak mu po­

radziła córka.
Gdy to usłyszał wojewoda, zawołał:
— Czy to możliwe, żeby len wyrósł w ciągu pół godziny, 

tak by można było uprząść z niego nici?!
— A czy można w ciągu nocy utkać płótno i uszyć 

koszulę? — zapytał chłop.
1 zrozumiał wojewoda, że go Mądralinka znów przechy­

trzyła.
— Idź do domu, powiedz swojej córce, aby przyszła do 

mnie nie pieszo i nie na koniu, nie w saniach i nie na 
wozie, nie nago i nie ubrana, nie z podarkiem i nie bez 
podarku.

c ią g  d a ls z y  j u ż  ju tr o
B a śń  rosyjska według Afanasjew a

U k r y t e  p t a k i

W tych zdaniach ukryte są nazwy róż­
nych ptaków. Odszukaj je.

♦

1 . K a z ię  b a rd z o  u c ie s z y ł t e n  p re z e n t.

2 . O n  m a  m a s ę  p o c z tó w e k  i z n a c z k ó w .

3 . M o rz e  ła d n ie  sz u m i.

4 . z b ie ra j ja g o d y  do  k o sz y k a .

5 . Z a  k ilk a  c h w il g a jo w y  w ró c i z o b ch o d u  

6 : D z w o n i e ch o  w ś ró d  s k a ł.

7 . N a g i la s  o k ry ł s ię  z ie le n ią .

8 . T e n  to w a r  c z e k a  n a  re k la m ę .

Dopełnianka
J a k ą  s y la b ę  n a le ż y  u m ie śc ić  w  ś ro d k o w ym  k ó łk u , 

ż e b y  m o ż n a  b y ło  o d c z y ta ć  c z te r y  w y ra z y ?  ‘ 
K ie ru n e k  o d c z y ty w a n ia  —  d o  o d g a d n ię c ia .

Zagadki tir zagadki
j A Jaki to miesiąc 

zamyka szkoły 
i daje dzieciom 
urlop wesoły.
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j A Gruszki i jabłka w sadzie 
dojrzały,
Liście na drzewach 
pozłaca jesień,
Bociany juz od nas odleciały, ■ 
Wrzosy zakwitły, bo to już... i

'A

(ueisaf) |
j A Buduje mosty na rzekach, j 

Na inżyniera nie czeka 
A w nos szczypie, szalik włóż j 
Wiemy dobrze — to jest... [

i
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Zagadki tir zagadki
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Już zaszedł nad doliną 
Złocisty słońca krąg; 
Ciche odgłosy płyną 
Z zielonych pól i łąk.

Dalekie ludzkie głosy, 
Daleki słychać śpiew,
I cichy szelest rosy 
po drżących liściach drzew

* ■' vVv >.« 

*
' V

, M i m>v
A d a m  A s n y k  , '4 ^

■ ■ +  < : $

:::

| a l.N iepod leg łości 22 $ 
65-048 Zielona Góra

rysunek M arysi Zygadło  ■ 
z e  Skw ierzyny

I

Tradycja rzecz święta
0 tej historii mówili wszyscy z wyższych sfer Londynu. 

Pewnego dnia książę Filip wybrałsię na spotkanie do Garrick 
Club, a jako gościa wziął swoją żonę — Elżbietę II. Królowa 
postanowiła rozejrzeć się po siedzibie klubu. W pewnym 
momencie wetknęła głowę do najbardziej uświęconego san­
ktuarium londyńskich dżentelmenów — klubowej sali. W ten 
sposób zostały pogwałcone jego zasady, które nie pozwalają 
żadnym kobietom wchodzić do różowego salonu zwanego 
“Poob Room”. Jeden z członków, który tam przebywał, zaczął 
głośno się uskarżać, że ktośśmiełamać klubowe zasady. Gdy 
mu wyjaśniono, że gościem była królowa Anglii, on szybko 
odparował; “Nie dbam o to kim ona jest. Nie ma pozwole­
nia, by tu wchodzić”. Ano tradycja rzecz święta.

Niedawno w Garrick Club, który od 1831 roku jest 
rezerwatem dla aktorów, prawników, sędziów i dzienni­
karzy przeprowadzono głosowanie: czy kobiety mogą 
stać się członkami klubu? Ilością głosów 362 do 94 
uchwalono, że klub nie będzie przyjmował kobiet na 
swoich członków. Ale sama idea pozostała. Parę tygodni 
temu Zjednoczony Klub Uniwersytetów Oxford i Cam­
bridge głosowały za pełnym członkostwem dla kobiet.

Nawet The Athenauem, klub zrzeszający najlepszych sę­
dziów, wyższe warstwy kleru i parów z Izbu Lordów rozwa­
ża podobne głosowanie. Wszystko wskazuje więc na to, że 
w konserwatywnej, brytyjskiej tradycji zajdą rewolucyjne 
zmiany.

Już w latach siedemdziesiątych kobiety posiadały prawo 
członkostwa klubów, ale na zasadzie dam do towarzystwa. 
Nie miały one wstępu do salonów, gdzie panowie zwykli 
palić cygara i pić mocne drinki. Co najważniejsze nie miały 
one prawa głosu w walnych zebraniach oraz nie mogły 
mieć miejsca w komitetach klubów.

W 1981 roku ze względów finansowych przeprowadzono 
zmiany, które pozwalały klubom przyjmować kobiety na 
pełnoprawnych członków. Wtedy większość z nich rozwią­
zała się. Z prawie 200 (istniejących od początku stulecia) 
zostało zaledwie 40. Kluby jeszcze istniejące, mimo ataków 
prasy przestrzegają swych zasad — kobiety nie mają pra­
wa członkostwa. Chodzi tu o męską dominację i wyłącz­
ność. Przecież ludzie tej sfery nie są w stanie wyobrazić 
sobie kobiet jako... przyjaciół.

< Newsweek. Tłum. Arsen

O S W z k B ^ '
Przestraszył się Senatu

Mieszkaniec Krakowa tak się przestraszył Senatu i 
jego inicjatywy ustawodawczej skierowanej przeciwko 
palaczom tytoniu, że cały zapas papierosów “Marlboro” 
i “Texas'' w ilości 7 tys. paczek o wartości 87 min zł 
wyniósłdo piwnicy. Przyszli złodzieje i wszystko ukradli.

Złodzićje, jak to złodzieje, wielką polityką się nie 
zajmują, transmisji z obrad Senatu nie słuchali.

Sesja
dyscyplinująca radnych

Urlopowy sezon wpłynął negatywnie na frekwencję 
radnych na sesji Rady Miejskiej Szczecina. Ponieważ 
nie sposób było podjąć jakąkolwiek decyzję z braku 
quorum, zapadłoposJanowienie, że najbliższa powaka­
cyjna sesja poświęcona będzie dyscyplinie wśród rad­
nych. Będą karać.,------------------------------------------------------s

N a rozprawie sę d zia  zw raca s ię  do sali:
— P ro szę  o spokój! Kto s ię  n ie uspoko i wyjdzie  

natychm iast na ulicę!
— Bum ! Bum ! Hurra! - drze  s ię  oskarżony.

R a fa ł Ś liw a , L u b in

Trakt Królewski 
za krótki dla muzykantów

Trakt Królewski w Gdańsku tego lata okazał się za 
krótki dla muzykantów. Zawsze latem można tu było 
spotkać orkiestry i solistów, ale w tym roku podczas 
Jarmarku Dominikańskiego zrobiło się od nich tak gę­
sto, że trudno złowić uchem, kto gra balladę, a kto hard 
rocka. Jednego tylko dnia przechodnie idąc od Złotej do 
Zielonej Bramy spotykają m.in. oryginalny kwartet pe­
ruwiański, Duet klasyczny we frakach, Hare Kriszna— 
procesja, harmonistę grającego partyzanckie pieśni, 
trio rosyjskie w apaszowskim stylu, starszego wiekiem 
skrzypka w dżokejce z repertuarem sentymentalnych 
piosenek międzywojennych.

Opr. łn

M M

Ptaki
Sny odnoszące się do ptaków, ga­

dów, ssaków i w ogóle do wszystkich 
zwierząt określa.się pojęciem snów 
zmysłowych.

Widzieć we śnie orła znajdującego 
się w jakimkolwiek wysoko położonym 
miejscu—dobry znak dla wszystkich, 
którzy podejmująprzedsięwzięcia du­
żego kalibru, a w szczególności dla 
wojskowych.

Kto widzi we śnie lecącego orła, któ­
ry w pewnym momencie spada mu na 
głowę, ten niech spodziewa się choro­
by. I to samo, jeśli przyśni się, że orzeł 
unosi cię w górę w swoich szponach 
lub w dziobie.

Widzieć we śnie drapieżne ptaki lub 
ptaki tresowane dla uprawiania myśli­
stwa oznacza: dla biednych—odmia­
nę losu, dla bogatych — pomnożenie 
majątków oraz honory.

Rany
Jeśli komuś przyśni się, że ktoś za­

dał mu szablą wiele ran zagrażają­
cych także jego życiu, jest to- 
zapowiedź tego, iż otrzyma on mnó­
stwo wspaniałych rzeczy oraz jego 
udziałem staną się liczne sukcesy, a

to za sprawą człowieka, który go zranił 
— odpowiednio do ilości i głębokości 
zadanych we śnie ran.

Kobiecie, jeśli zobaczy ona we śnie, 
że ją uderzyli lub też ona uderzyła 
kogoś—dzielnie napadając lub dziel­
nie broniąc się—sen rokuje, że otrzy­
ma ona godności i honory. Zamężnej 
kobiecie — urodzenie potomka płci 
męskiej.
/ --------------------- v
'  P rzy  konfesjonale:

— D rogi k s ię że  p ro b o szczu , 
b a rd zo  pobiłem  byłego “or- 
m ów ca”.

—  S y n u ! Najpierw grzechy, a 
potem  zasługi.

.  M a cie j B a rd e n , S u lę c in

m m
| Poziomo: 1) dzielnica 
| Warszawy, 6) trenersiatka- 
| rzy (IO w 1976 r.), 7) prawy 
| dopływ Dunaju, 8) zwycięz- 
' ca wyścigu pokoju w 1956 
I  r., 9) wiosną na rzece, 12) 
| cyrk lodowcowy, 13) gatu- 
| nek jabłka, 15) więzienny 
 ̂pokój, 16) normańscy roz- 

| bójnicy morscy, 17) atrybut 
| kelnera.
' Pionowo: 1) mąż Sawy, 2) 
pracuje w laboratorium, 3) 
na pieluchy, 4) nie czyta i 
nie pisze, 5) ptasjazłodziej- 

p ka, 10) siano na łące, 11) 
| bogini mądrości, 14) króle- 
| stwo(X-llwp.n.e.)-obec- 
| nie Jemen.
| • Rozwiązania należy nad-
| sylać pod adresem “Gazety p  
I  Nowej” z dopiskiem “Krzy- m  
| żówka Codzienna nr 12".
| Za prawidłowe odpowiedzi Wt 
1 — nagroda. DABI J |

Rozwiązanie Krzyżówki Codziennej nr 7
Poziomo: trap, posada, lato, obłuda, sok, 

mak, prośba, bura, klisza, mata. Pionowo: 
talk, astronomia, kolba, makulatura, hamak, 
epoka, ibiza, gaza.

Nagrodę wylosowała pani Anna Przybysze­
wska z Zielonej Góry. Po odbiór nagrody prosimy 
się zgłosić w zielonogórskiej siedzibie redakcji.

Dowcipy zamieszczone na kolumnie “Rozry­
wkowej” biorą udział w konkursie “Dowcip za 
milion”. Raz w miesiącu nagradzamy jeden do­
wcip kwotą 1 miliona złotych. Listy prosimy nad­
syłać pod adresem: Zielona Góra, al. Niepodle­
głości 22 z dopiskiem “Dowcip za milion". Wyniki 
publikować będziemy w ostatni weekend każde­
go miesiąca.


